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Uroczysta akademia w Sali Kongresowej

Dziś 32 rocznica
wyzwolenia Warszawy

Zakończenie Światowego 
Forum Sił Pokoju

DZIŚ, 17 stycznia przypada 32 rocznica oswobodzenia W ar­
szawy spod okupacji h itle ro w sk ie j. Przed 32 la ty  na ruinach 
Dworca Głównego zatkn ię ty został biało-czerwony sztandar: 
stolica Polski była  wolna. Wolna, ale straszliw ie zdruzgotana 
przez wojnę, zburzona i  wypalona. Nie było an i jednego m o­
stu, nie było wody, św iatła, fa b ryk i. P ierwszy dzień odbudo­
w y  nastał ju ż  18 stycznia 1945 r.

KAŻDEG O  roku  w  styczniu 
mieszkańcy Warszawy dokonu­
ją  bilansu rozwoju m iasta i za­
wsze jest to b ilans optym istycz 
ny. M iasto rośnie, p ięknie je, 
zwiększa swój udział w  gospo­
darce i życiu społecznym k ra ju . 
Dziś, w  powszednim dniu p ra ­
cy, fa b ry k i stołeczne wykonają 
w yroby wartości 800 m in  zł. Do 
dzielnicy m ieszkaniowej w  U r­
synowie wprowadzą się ko le jn i 
lokatorzy — z czasem zamiesz­
ka tu  135 tys. osób. Na drugim  
krańcu miasta wytycza się dziś 
place budowy tzw. północnego 
pasma dzielnic, przewidzianego 
dla pół m iliona mieszkańców. 
Toruńska Trasa Mostowa, Cen­
tru m  Zdrow ia Dziecka, Cen­
trum  Astronom iczne im . Koper 
n ika  na S iekierkach, I I  Zespół 
K lin ik  Akadem ii Medycznej, Za 
mek K ró lew sk i — to niektóre 
spośród 89 warszawskich p la­
ców budowy.

D Z IŚ  społeczeństwo Warsza­
w y  oddaje hołd pamięci swoich 
w yzw o lic ie li: żołnierzy polskich 
i radzieckich. Wieczorem w  Sa­
l i  Kongresowej Pałacu K u ltu ry  
i  N auk i odbędzie się uroczysta 
akademia połączona z inaugu­
rac ją  „D n i M oskwy”  w  Warsza­
wie.

W  S O B O T Ę  o d b y w a ły  s ię  w  s to  
l i c y  l ic z n e  im p r e z y  ro c z n ic o w e . 
T łu m n ie  z g r o m a d z i l i  s ię  m ie s z k a ń  
c y  n a  u r o c z y s to ś c i o d s ło n ię c ia  
p o m n ik a  p is a rz a  s z c z e g ó ln ie  z w ią ­

z a n e g o  ze s to lic ą :  B o le s ła w a  P r u ­
sa . B y ł  p ie w c ą  t r u d n e j  p r a c y  1 
ż y c io w e j  p r o s to t y ,  ż a r l iw y m  o b ro ń  
cą  s p ra w  d o b r y c h  i  p o ż y te c z n y c h . 
O d la n y  w  b r ą z ie  p o m n ik  s ta n ą ł 
n a  n is k im  g r a n i to w y m  c o k o le  u 
w y lo tu  u l .  K a r o w e j .  W y o b ra ż a  po  
s ta ć  s ta rs z e g o , le k k o  p r z y g a r b io ­
n e g o  c z ło w ie k a ,  z tw a r z ą  z w ró c o ­
n ą  k u  K r a k o w s k ie m u  P rz e d m ie ś ­
c iu .  T ę d y  c h o d z i l i  je g o  b o h a te ro ­
w ie :  W o k u ls k i  i  R z e c k i.  T u t a j  
w io d ła  tra s a  w ę d ró w e k  p is a rz a  do 
„ K u r ie r a  W a rs z a w s k ie g o ’ '  i  „ K u ­
r ie r a  C o d z ie n n e g o ” .

Transmisja 
w PR i TV
D Z IŚ ,  17 s ty c z n ia  o  g o d z in ie  

17.55 P o ls k ie  R a d io  w  p r o g r a ­
m ie  I I  o ra z  T e le w iz ja  P o ls k a  
w  p r o g r a m ie  I  t r a n s m ito w a ć  
b ę d ą  z  S a li K o n g re s o w e j PaZS- 
c u  K u l t u r y  i  N a u k i  w  W a rs z a ­
w ie  p rz e b ie g  a k a d e m ii z o k a ­
z j i  32 r o c z n ic y  w y z w o le n ia  s to ­
l i c y  i  in a u g u r a c j i  „ D n i  M o s k ­
w y ”  w  W a rs z a w ie .

M O SKW A PAP. 16 bm. za­
kończyło 3-dniowe obrady w 
M oskwie Światowe Forum  S ił 
Pokoju. B ra ło  w  n im  udział 500 
delegatów z ponad 110 kra jów  
wszystkich kontynentów , w  tym  
również delegacja polska, k tó ­
ra zgłosiła w iele interesujących 
wniosków, uczestnicząc kon­
struk tyw n ie  w  pracach kom is ji 
dyskusyjnych. Na końcowej se­
s ji p lenarnej zebrani w ysłucha li 
sprawozdań z obrad tych 13 ko 
m is ji. Powołano też nowy or­
gan — M iędzynarodowe Forum  
Łączności S ił Pokoju — na 
miejsce dotychczasowej M iędzy 
narodowej Rady d/s Kontynua­
c j i  Działania i  K ontaktów  Świa 
towego Kongresu S ił Pokoju.

Na zakończenie obrad ich u - 
czestnicy p rzy ję li kom unikat, 
k tó ry  głosi, że w  celu poprawy 
k lim a tu  międzynarodowego na­
leży przede wszystkim  usuwać 
istniejące źródła ko n flik tó w  
napięć, stosując pokojowe isp ra  
w ied liw e  rozwiązania oraz za­
pobiegać powstawaniu nowych 
źródeł kon flik tó w .

F O R U M  z a p ro s i ło  p a r t ie  p o l i t y c z  
n e , o rg a n iz a c je  i  r u c h y  —  w s z y s t 
k ie  s i ł y  p o k o jo w e  d o  u d z ia łu  w  
in ic ja t y w a c h ,  k tó r e  są ż y w o tn ie  
w a ż n e  d la  p o ło ż e n ia  k r e s u  w y ś c i­
g o w i z b r o je ń ,  z a g ro d z e n ia  d r o g i 
w o jn ie  i  w n ie s ie n ia  w k ła d u  w  na  
c z e ln e  z a d a n ie , ja k im  je s t  p rz e ­
k s z ta łc e n ie  o d p rę ż e n ia  w  p ro c e s  
n ie o d w ra c a ln y .

M o s k ie w s k ie  fo r u m  n ie  u c h w a l i ­
ło  ż a d n y c h  o b o w ią z u ją c y c h  d o k u ­
m e n tó w  m e r y to r y c z n y c h .  C e le m  o -

b r a d  b y ło  d o s to s o w a n ie  d o k u m e n ­
t u  Ś w ia to w e g o  K o n g re s u  S ił  P o ­
k o ju ,  k t ó r y  o b r a d o w a ł w  1973 r .  
w  M o s k w ie , d o  n o w e j s y tu a c j i  na 
ś w ie c ie .

W  o b ra d a c h  b a rd z o  a k t y w n ie  
u c z e s tn ic z y ła  d e le g a c ja  p o ls k a . N a 
F o r u m  d u ż o  m ó w io n o  o p o d o b n y m  
k o n g re s ie  m ię d z y n a r o d o w y m , k tó ­
r y  w  m a ju  b r .  o d b ę d z ie  s ię  w  
W a rs z a w ie . J e g o  o r g a n iz a to re m  
je s t  O g ó ln o p o ls k i K o m ite t  P o k o ju .

Pomnik Czynu Polaków —

naszym wspólnym dziełem

Elektryczna „Nysa”
zdaje egzamin

17.1. O P O L E  P A P . D o b rz e  p rz e ­
c h o d z i p r ó b y  e k s p lo a ta c y jn e  p o ­
ja z d  z n a p ę d e m  e le k t r y c z n y m , z b u  
d o w a n y  w  F a b ry c e  S a m o c h o d ó w  
D o s ta w c z y c h  w  N y s ie . M a  ła d o w ­
n o ść  G00 k g ,  r o z w i ja  s z y b k o ś ć  p o ­
n a d  90 k m  na  g o d z in ę , a je g o  za ­
s ię g  w y n o s i o k . 70 k m  bez ła d o ­
w a n ia  a k u m u la to r ó w .

P r o to ty p  s p e łn i ł  o c z e k iw a n ia  
k o n s t r u k t o r ó w  z O ś ro d k a  B a d a w ­
c z o -R o z w o jo w e g o  F S D  i  In s t y tu ­
tu  P o ja z d ó w  S a m o c h o d o w y c h  P o ­
l i t e c h n ik i  K r a k o w s k ie j .  P r o to ty p  
b ę d z ie  d a le j  d o s k o n a lo n y . K o n ­
s t r u k t o r z y  p o s ta w i l i  s o b ie  za c e l 
z a p e w n ie n ie  m u  p o z io m u  te c h n ic z ­
n e g o , p r z y  k tó r y m  m o żn a  m y ś le ć  
o  u r u c h o m ie n iu  m a s o w e j p r o d u k ­
c j i .

15 BM. odbyła się w  
Warszawie uroczystość od­
słonięcia pom nika Bolesła­
wa Prusa. O dlany w  brązie 
pom nik stanął u zbiegu u - 
lic  K a row ej i  K rakow skie­
go Przedmieścia.

C A F-W alczak-te lefoto

Wielkie lodołamanie na Odrze - - . Æ -

JUŻ od k ilk u  dni trw a  na 
Odrze w ie lka  akcja lodowa. Bie 
rze w  n ie j udział 5 jednostek 
polskich: „Św istak” , „L is ” , „Pu 
ma” , „O gar”  i „W ilk ” , które 
przecierają trasę na odcinku 
G ry fino  — Szczecin oraz powy­
żej G ry fina  — cztery NR D -ow - 
skie.

Jak in form uje  k ie row n ik  tech 
niczny akc ji Jan Szczepankow- 
ski z Zarządu O drzańskiej Dro­
gi Wodnej, górny bieg O dry aż 
po W artę w o lny jest w  zasadzie 
od lodów. Znacznie gorsze wa­
ru n k i panują na 20-kilom etro- 
w ym  odcinku a rte rii — od W ar 
ty  po Gozdowice, k tó ry  pokry­
ty  jest powłoką lodową. K ra  lo_ 
do i zalega okolice W iducho-

wej i Szczecina oraz Jezioro 
Dąbskie, a p rzy tym  tworzy 
tóczne zatory; słabe w ia try  po­
wodują, że kra  spływa bardzo 
wolno. Jeśli zatem nie nastąpi 
w  najbliższym  czasie spadek 
tem peratury, to w  połow ie tego 
tygodnia Odra będzie w  zasa­
dzie wo lna od lodów.

Tak więc b a rk i Żeglugi na 
Odrze, k tóre w krótce w yp łyną 
z portów  górnej O dry z towa­
ram i do Szczecina, będą mogły 
dotrzeć do naszego portu bez 
przeszkód.

N A  ZDJĘCIU: jeden z lodo- 
łamaczy — „W ilk ”  — pracow i­
cie przeciera trasę Odry.

¿’oto: J. Undro

Nowe inicjatywy 
wzbogacą 

fundusz budowy
ZAIN TER ESO W ANIE miesz­

kańców Z iem i Szczecińskiej bu 
dową Pomnika Czynu Polaków 
n ie  słabnie. Dowodem tego są 
nie ty lko  liczne składki i  dekla 
racje pomocy w  budowie monu 
mentu ja k ie  nap ływ ają do Spo 
łecznego Kom ite tu  Budowy, ale 
i liczne in ic ja tyw y  podejmowa­
ne przez przedsiębiorstwa i  za­
k łady pracy, organizowane z 
myślą o wzbogaceniu zasobów 
tego funduszu.

S Z E R O K O  p is a l iś m y  o  p o m y ś le  
„ P o m e r a n i i ” , k t ó r a  w  r a m a c h  a k c j i  
p t .  „ O tw a r te  b r a m y  f a b r y k ”  p rz e ­
zn a cza  w s z y s tk ie  w p ły w y  z ty c h  
Im p re z  n a  F u n d u s z  B u d o w y  P o m n i­
k a .  W  u b . s o b o tę  d e le g a c ja  p r a ­
c o w n ik ó w  te g o  p rz e d s ię b io rs tw a  
p rz e k a z a ła  na  rę c e  p rz e w o d n ic z ą c e  
g o  K o m ite tu  B u d o w y  P o m n ik a  C z y ­
n u  P o la k ó w  k w o tę  5 280 z ł,  k tó ra  
s ta n o w i r ó w n o w a r to ś ć  w p ły w ó w  za 
b i le t y  s p rz e d a n e  na  p ie rw s z ą  w y ­
c ie c z k ę  te g o  ty p u .

N a  szcze g ó ln e  p o d k re ś le n ie  z a s łu ­
g u je  f a k t ,  że  z a ró w n o  p r a c o w n ic y

(Dokończenie na str. 2)

Wojska Beninu 
odparły atak

obcych najemników
17.1. D A R  E S  S A L A M  P A P .- O d ­

d z ia ły  o b c y c h  n a je m n ik ó w  u s i ło ­
w a ły  w  n ie d z ie lę  r a n o  p rz e ją ć  
w ła d z ę  w  B e n in ie .  R o z g ło ś n ia  w  
K o to n ie  p o d a ła , że w o js k a  rz ą d o ­
w e  o d p a r ły  a ta k  o b c y c h  n a je m n i­
k ó w ,  k t ó r z y  c h c ie l i  o b a l ić  le g a ln y  
rz ą d . R zą d zą ca  P a r t ia  L u d o w e j 
R e w o lu c j i  z a a p e lo w a ła  d o  lu d n o ś ­
c i,  a b y  ś c ig a ła  z b r o d n ia r z y ,  k tó r z y  
u c ie k a ją  w  k ie r u n k u  g r a n ic y  z 
T o g o .

P r e z y d e n t k r a ju  M a th ie u  KTere- 
k o u  o ś w ia d c z y ł w  p r z e m ó w ie n iu  
r a d io w y m ,  że n a p a ś c i „ w y m ie r z o ­
n e j  p r z e c iw k o  n a r o d o w i B e n in u  
o ra z  je g o  d e m o k r a ty c z n e j  r e w o lu ­
c j i  d o k o n a ła  g ru p a  u z b r o jo n y c h  o- 
s o b n ik ó w  b ę d ą c y c h  na  ż o łd z ie  
m ię d z y n a ro d o w e g o  im p e r ia l iz m u ” .

K o re s p o n d e n t  p ra s y  f r a n c u s k ie j  
p r z e b y w a ją c y  w  s ą s ia d u ją c y m  T o  
g o  p o w ie d z ia ł,  p o w o łu ją c  s ię  na 
d e k la r a c ję  z ło ż o n ą  p rz e z  p r e z y ­
d e n ta  te g o  k r a ju  G n a s s in g b e  E ya  
d e m a , iż  n a  B e n in  d o k o n a l i  i n ­
w a z j i ,  w y łą c z n ie  b ia l i  n a je m n ic y .

Mowy serial
telewizyjny

K A T O W IC E  P A P . W  k a t o w ic k im  
s tu d iu  T V  p o w s ta je  w ie ło o d e ln k o -  
w y  s e r ia l te le w iz y jn y  p o d  r o b o ­
c z y m  ty tu łe m  „ S h o w  z b o h a te ra ­
m i ” . W  k o le jn y c h  5 0 -m łn u to w y c h  
o d c in k a c h  w y s tę p u ją  ta k ie  s ły n n e  
p o s ta c ie , j a k :  S z w e jk ,  S h e r lp c k  
H o lm e s , J a n o s ik ,  C a sa n o va , p o ­
r u c z n ik  C o lo m b o . D o n  J u a n , D o n  
K ic h o t .  P e ry p e t ie  ic h  p o k a z a n e  
b ę d ą  w  k o n w e n c j i  „ p ó ł  ż a r te m  — 
p ó ł s e r io ” . G o to w e  są ju ż  o d c in k i  
p o ś w ię c o n e  t r z e m  p ie rw s z y m  p o ­
s ta c io m . W  lu t y m  ro z p o c z n ie  s ię  
r e a liz a c ję  o d c in k a  c z w a r te g o  —  o 
C a s a n o v ie .

G łó w n e  r o le  k r e u ją  z n a n i a k t o ­
r z y ,  m . in .  M ie c z y s ła w  C z e c h o ­
w ic z , K a z im ie rz  B r u s ik ie w ic z ,  A -  
n i ta  D y m s z ó w n a .

DZIŚ
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Nowe inicjatywy 
wzbogacq 

fundusz budowy
(Dokończenie ze U r. 1)

F P D iU K  „ G r y f " ,  J a k  1 p i lo c i  o r a *  
J t ie r o w c y  a u to k a r ó w  „ P o m e r a n i i ”  
w y k o n y w a l i  s w e  o b o w ią z k i  w  ty m  
d n iu  s p o łe c z n ie . „ P o m e ra n ia ”  n ie  
p o l ic z y ła  t a k ie  k o s z tó w  w y n a jm u  
a u to k a r ó w .  K a ż d y  w le c  u c z e s tn ik  
w y c ie c z k i  d o  „ G r y f a "  z a s i l i ł  o p ła ­
tą  za s w ó j b i le t  F u n d u s z  B u d o w y  
P o m n ik a .  N a  ty c h  s a m y c h  za sa d a ch  
W P U T  z o r g a n iz u je  je s z c z e  sześć ta  
k ic h  im p r e z .

Z  P R Z Y G O T O W A N IA M I d o  b u d o  
w y  p o m n ik a  z a p o z n a ła  s ię  ta k ż e  w  
m in io n y m  ty g o d n iu  W o je w ó d z k a  
K a d ź  O c h ro n y  P o m n ik ó w  M ę c z e ń ­
s tw a  I  M a r t y r o lo g i i  P o la k ó w .  N a  
p o s ie d z e n iu  p o s ta n o w io n o  m . l n ­
i e  u k a ż e  s ie  s p e c ja ln a  p o c z tó w k a  
i  z n a c z e k . D o c h o d y  z ic h  s p rz e d a ­
ż y  w z b o g a c a  fu n d u s z  b u d o w y .  Z a ­
s ta n a w ia n o  s ie  ta k ż e  n a d  p rz y g o ­
to w a n ie m  s p e c ja ln e j m in ia t u r k i  
p o m n ik a ,  k tó r a  w z b o g a c i o f e r te  na  
r y n k u  p a m ią tk a rs k im .

N A  KO NTO  budowy w  TPS
—  (NBP I  O /M  n r  81012-483-132) 
■wpływają wciąż nowe kwoty. 
Ostatnio załoga Szczecińskich 
Zakładów P iw ow arskich w p ła­
ciła  na ten cel 689 zł, członko­
w ie Zakładowego Oddziału Stra 
i y  Pożarnych przy „Polm o”  — 
5100 zł, strażacy s „U n iko n u ”
—  430 zł, funkcjonariusze z  Ko 
m isaria tu  MO w  Policach — 
811 zł, Rada Zakładowa Komen 
dy  W ojewódzkie j Straży Pożar­
ne j w Szczecinie — 240 zł i 
p. W ito ld  Ładkow ski ze S targar 
du  (ul. A rm ii Czerwonej 9/14)
— 300 zł. Ponadto załoga Komu 
nalnego Przedsiębiorstwa Trans 
portowo-Sprzętowego „T rans- 
kom ”  przekazała 3 385 zł dekla­
ru jąc  jednocześnie bezpłatne 
wykonanie przewozów o łącz­
ne j wartości 50 tys. zł. (ten)

Najpoczytniejsi pisarze zagraniczni

400 tytułów w 80 min egz.
w tegorocznych planach wydawniczych

W AR SZAW A PAP. Ponad 400 ń* tyt. 
ty tu łó w  przekładów dawnej i 
współczesnej lite ra tu ry  obcej w< 
nakładzie ok. 86 m in egzempla­
rzy znalazło się w  tegorocznych 
planach wydawniczych. Ogółem 
w  latach 1944— 1975 na naszych 
półkach księgarskich ukazało 
się 12170 książek, autorów  z 
różnych k ra jó w  w  nakładzie ok.
285 m in  egzemplarzy. '

J A K  w y n ik a  *  d a n y c h  Z a k ła d u  
S t a t y s t y k i  B ib l i o t e k i  N a r o d o w e j,  
n a jp o c z y tn ie js z y m i p is a rz a m i w  
la ta c h  1944— 1973 b y l i :  L o n d o n , k tó  
re g o  u t w o r y  w y d a w a n o  104 ra z y  
w  n a k ła d z ie  3 894 ty s .  e g z e m p la ­
r z y ,  G o r k i  (11« t y t u łó w  — 3 079 
ty s .  e g z .) , V e rn e  (68 t y t .  —  2 802 
ty s .  e g z .), B a lz a c  (119 t y t .  — 2 758 
ty s .  e g z .), A n d e rs e n  (73 t y t .  —  
2 451 ty s .  e g z .), C o n ra d  (81 t y t .  — 
2 300 ty s . e g z .), G a jd a r  (58 t y t .  — 
*  “ “ “  ty s .  e g z .), T w a in  (59 t y t .  — 

.)  i  H e m in g w a y  (472 281 ty s . e g z .) 
t y t .  —  2 180 ty s .  < z.).

N a k ła d  w  g r a n ic a c h  1—2 m in  
e g z e m p la rz y  o s ią g n ę ły  k s ią ż k i  13 
p is a rz y ,  a w ś ró d  n ic h :  L w a  T o ł ­
s to ja  (73 t y t .  —  1 807 ty s ,  egz.), 
K a ta je w a  (45 t y t .  — l  731 ty s . 
eg z .), C z e c h o w a  (69 t y t .  — 1681
ty s . eg z .), D ic k e n s a  (06 t y t .  —  
1668 ty s . eg z .). H u g o  (54 t y t .  —  
1631 ty s .  eg z .), C o o p e ra  (41 ty t .  
—  1 587 ty s .  e g z .), S z o ło c h o w a  (40
t y t .  — i  54« ty s .  eg z .), S te n d h a ia  
(«2 t y t .  —  1 370 ty s . eg z .).

w y s o k o ś c i 300 ty s . 
m in  e g z e m p la rz y  z n a le ź ć  m o ż n a  m . 
In .  n a z w is k a  M o ln a r a  (16 t y t .  — 
952 ty s . e g z .), E r e n b u rg a  (29 ty t .  
— 789 ty s .  e g z .), S a in t - E x u p e r y ’eg o  
(21 t y t .  —  742 ty s .  egz.), S e g h e rs
(38 t y t .  — 918 ty s .  e g z .), C a ld w e l­
la  (18 t y t .  — 599 ty s .  eg z .), H a szka  
(16 t y t .  — 562 ty s .  eg z .), C am u sa

HANDLOWE 
informacie ftygeslsaia

W O JEW Ó D ZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
H A N D LU  W EWNĘTRZNEGO 

W SZCZECINIE -

Skorzystaj z okazji ty lko  do 31 marca 1977 roku
Sprzedaż odb iorn ików  te lew iz ji czarno-b ia łe j z bonifikatą.

—  o 1 o
— O 1 o
—  o  1 0

—  O 1 4 7 0 ,-
—  o  1 11 0,-
—  O 1 44 0 ,-
— O 1 44 0 ,- 

-  O 1 470,-

Płacisz tan iej kupując telewizor:
♦  S a tu r n  5303-20
♦  N e p tu n  413 
4  S a tu rn  202

: R e k o rd  W-SIO 
S a tu rn  203

t N e p tu n  423 
L ib r a  6102-20 

+  S a tu rn  8005 
♦  L ib r a  6101-20 
ó  N e p tu n  824 
4  L ib r a  8105-20

Bonifika ta  przysługuje nabywcom nowych odb iorn ików  
przy jednoczesnym zdaniu używanego.

- Z a p ra s z a m y  d o  s k le p ó w  b ra n ż o w y c h .

Informujemy Komitentów!
Z  d n ie m  20 s ty c z n ia  1977 r .  z o s ta n ie  p r z e k a z a n y  d o  r e m o n tu  K o m is  
p r z y  a l.  W o js k a  P o ls k ie g o  80

Do 19 stycznia 1977 r. należy odbierać tow ary wstawione 
do sprzedaży komisowej.

Ważne dla odbiorców pozarynkowych!
W P H W  D z ia ł M e b H  p r z y  u l .  J a g ie l lo ń s k ie j  50/57 
p o k .  n r  10 p r z y jm u je  w  g o d z . 7.00—15.00

zamówienia na 1977 rok na łóżka m etalowe

Pończochy, Rajstopy, Skarpetki!
Modne — Eleganckie — T rw ałe  w  dużym  wyborze
o f e r u ją  s k le p y :

* -  ,.S te ll i”  — al. W yzwolenia 12
— „Ś w ia t Pończoch”  — al. W ojska Polskiego 24
— „S y lw ia ”  — ul. Krasińskiego 1
— przy ul. Bogusława 37

Zakład Usług Tapicerskich —  ul. E m ilii P la ter IG
wykonu je  ekspresowo usługi w  zakresie pokryw ania  siedzeń 
samochodowych, kanap, fo te li, tapczanów, krzeseł 
z tkan in  w łasnych i  powierzonych przez klienta.
Z a k ła d  c z y n n y  w  g o d z . 10.00—18.00, -
Teł. 22-62-56.

p o n le d z . 12.00— 18.00

444 ty s .  eg z .), M a u r ia k a  
(38 t y t .  — 391 ty s .  eg z .). I r v in g a  
S to n e 'a  (18 t y t .  — 356 ty s .  eg z .).

Sport * Sport *  Sport

Udany debiut 
mistrzów z Montrealu

W  L A S  V E G A S  o d b y ły  s ię  d w a  in ­
te re s u ją c e  p o je d y n k i  z a w o d o w y c h  
b o k s e ró w . B y ł  to  d e b iu t  n a  p r o ­
fe s jo n a ln y c h  r in g a c h  m is t rz ó w  
o l im p i js k ic h  ■ M o n tre a lu ,  p ię ś c ia ­
r z y  a m e ry k a ń s k ic h  H o w a rd a  D a v i-  
sa i  L e o n a  S p in k s a .

S p in k s  — z ło ty  m e d a lis ta  o l i m p i j ­
s k i  w  w a d ze  p ó łc ię ż k ie j  — p o k o n a ł 
w s k u te k  w y ra ź n e j p rz e w a g i sw e g o  
r o d a k a  B o b a  S m ith a .  S ę d z ia  o d e s ła ł 
S m ith a  d o  n a r o ż n ik a  na  20 s e k . 
p rz e d  k o ń c e m  p ią te j  r u n d y .  W  
t r z e c ie j  i  c z w a r te j  r u n d z ie  S p in k s  
p o s ła ł n a  d e s k i sw e g o  r y w a la .  W a l­
k a  b y ła  z a k o n t ra k to w a n a  n a  sześć 
r u n d .

H o w a rd  D a v is  — z ło ty  m e d a lis ta  
o l im p i j s k i  *v w a d z e  le k k ie j  — m ia ł 
s p o ro  k ło p o tó w  z o d n ie s ie n ie m  s u k ­
cesu  w  p ie rw s z e j w a lc e  z a w o d o w e j.  
W y g r a ł  o n  n le je d n o g ło ś n ie  n a  p u n ­
k t y ,  p o  ( - r u n d o w y m  w y ró w n a n y m  
b o jtą  s A m e r y k a n in e m  Jo se  R esto -

W  C H IA N G  M A I  ( T a j la n d ia )  o d b y ła  
s ię  w a lk a  z a w o d o w y c h  b o k s e ró w  o 
t y t u ł  m is t r z a  ś w ia ta  w  w a d z e  p ó ł*  
ś r e d n ie j  j u n io r  ( w e r s ja  W B C ). 
O b ro ń c a  t y t u łu  S a e n sa k  M u a n g s u r in  
( T a j la n d ia )  p o k o n a ł p rz e z  p rz e w a ­
gę  w  15 r u n d z ie  b a rd z o  d o b rz e  w a l 
cz ą c e g o  A m e r y k a n in a  M o n ro e  
B ro o k s a . O b a j r y w a le  z a d e m o n s tro ­
w a l i  b o k s  w y s o k ie j  k la s y .

G r a d  k a r  
na biafhlonisłów

W  Z A K O P A N E M  o d b y ło  s ię  w y ja z  
d o  w e  p o s ie d z e n ie  z a rz ą d u  P o ls k ie ­
g o  Z w ią z k u  P ię c io b o ju  N o w o c z e s n e  
g o  i  B ia th lo n u  p o ś w ię c o n e  s p r a ­
w o m  d y s c y p l in a rn y m .

T e m a te m  p o s ie d z e n ia , b y ły  w y ­
k r o c z e n ia  c e ln o -d e w iz o w e , j a k ic h  
d o p u ś c i ła  s ię  e k ip a  b ia th lo n is tó w  
u d a ją c a  s ię  n a  t r e n in g  d o  F in la n d i i .

P o s z c z e g ó ło w y m  z b a d a n iu  s p ra ­
w y , p o s ta n o w io n o  u s u n ą ć  z  k a d r y  
n a r o d o w e j i  o l im p i j s k ie j  na o k re s  
2 la t  z a w o d n ik a  S ta n is ła w a  T r e b u ­
n ię ,  a n a  o k re s  I  r o k u :  A n d r z e ja  
R a p a c z a , L u d w ik a  z ię b ę ,  W o jc ie c h a  
T r u c h a n a ,  L e o p o ld a  L a ta w c a , S ta ­
n is ła w a  O b ro c h tę , J ó z e fa  M ic h n ia -  
k a , R y s z a rd a  P o n ik w ię ,  J ó z e fa  N ę ­
d zę  i  K r z y s z to fa  K u r a ń k ę .

P o n a d to  w s z y s tk im  w y m ie n io n y m  
z a w o d n ik o m  w y d a n o  r o c z n y  z a k a z  
w y ja z d ó w  z a g ra n ic z n y c h  w  c e la c h  
s p o r to w y c h .

Rekord Polski
tyczka rza

m łGdego

W  C Z A S IE  z a w o d ó w  le k k o a t le ty c e  
n y c h  w  G d y n i,  Z b ig n ie w  R a d z ik ó w  
s k i  ( B a ł ty k  G d y n ia )  u s ta n o w i!  r e ­
k o r d  P o ls k i w  s k o k u  o  ty c z c e  w  
h a l i  ju n io r ó w  m ło d s z y c h , p rz e c h o ­
d zą c  w y s o k o ś ć  4,80 m , a w ię c  p o ­
p r a w ia ją c  w ła s n y  r e k o r d  u s ta n o w io ­
n y  p rz e d  ty g o d n ie m .

1 o b r a d  I C ü i *
23,5 min ton towarów 

przeładują dokerzy 
Szczecina i Świnoujścia

b ą  d o d a tk o w e  k o s z ty .  N a  s o b o t-  
z a s ta n a w ia n o  s ię  za ­
m o ż n a  b y  b y ło  s k ie ­

ro w a ć  c h o ć  c z ę ś c i t e j  m a s y  d o  
f ' c z e c in a  i  Ś w in o u jś c ia .  P a d ła
p r o p o z y c ja ,  b y  d o  p r z e ła d u n k u  
r u d y  s p o ż y tk o w a ć  n a b rz e ż e  z a k ła  
d o w e  H u ty  „ S z c z e c in ” , g d z ie  w  
r o k u  u b ie g ły m  c u m o w a ły  n a w e t
d u że  P Z M - o w s k ie  m a so w ce , z t y m  
je d n a k ,  że p r z y w o z i ły  tu  s u r o w ie c  

O S T A T N IO  n a  w ie lu  z e b ra n ia c h  na  p o t r z e b y  te g o  z a k ła d u . T a k  
z a ło g i Z e s p o łu  P o r to w e g o  S z c z e - w ię c  w ła ś n ie  p r z y  n a b rz e ż u  f a -  
c in - S w in o u jś c ie  m ó w i s ię  o p o trz e  b ry c z n y m  m o żn a  b y  b y ło  ro z p o -  
b ie  z w ię k s z e n ia  r o l i  i  z n a c z e n ia  cz ą ć  na  sze rszą  n iż  d o tą d  s k a lę  
ż e g lu g i ś r ó d lą d o w e j w  o b s łu d z e  o b s łu g ę  je d n o s te k  z ru d ą . W  g ’ ąb  
Z P S . W  r o k u  u b ie g ły m  d o k e r z y  k r a ju  z a b ie r a ły b y  je  s tą d  n ie  t y l -  
p r z e ła d o w a l i  22,5 m in  to n  to w a -  k o  w a g o n y , a le  p rz e d e  w s z y s tk im  
r ó w ,  to  je s t  aż  o 1,6 m in  t o n  b a r k i.
w ię c e j  n iż  w  1975 r .  J e s t to  w y -  P o dcza s  d y s k u s j i  p o d k re ś lo n o , że 
ń lk  b a rd z o  d o b r y ,  z w a ż y w s z y , że te  ś r o d k i  t r a n s p o r tu  m u s z ą  w  ty m  
ta k  S z c z e c in , j a k  i  Ś w in o u jś c ie  r o k u  z w ię k s z y ć  p rz e w o z y  na rz e c z  
o d c z u ły  n a  w ła s n e j s k ó rz e  k r y z y s  p o r tu  o d a ls z y c h  800 tys . te n , b y  
t r a n s p o r to w y .  J e ś l i  w ię c  w  1975 r .  i c h  u d z ia ł  w  o b r o ta c h  Z P S  w y .  
P K P  n ie  z r e a liz o w a ły  33 p ro c . z a -  n ió s ł  b l is k o  18 p r c c .  O d  s p r a w n e j  
m ó w ie ń  p o r tu  n a  w a g o n y  k o le  j o -  w s p ó łp r a c y  z a r m a to r a m i ś r ó a lą -  
w e , to  w  1976 r .  — b l is k o  42 p ro c . d o w y m i z a le ż y  p r z y  ty m  re a u z a -  
N ic  w ię c  d z iw n e g o , że w ła ś n ie  z  c ja  t a k  w y s o k ie g o  p la n u .
O d rą  z a c z y n a  „ n a jw ię k s z y  n a d  W ie le  u w a g i  p o ś w ię c i l i  m ó w c y
B a ł t y k ie m ’ ’ w ią z a ć  o g ro m n e  n a -  p r o b łe m o w i o b s łu g i d r o b n ic y ,  
d z ie je .  A  p o n ie w a ż  p r z e ła d u n k i  zw ła s z c z a  w  je d n o s tk a c h  ła d u n k o -  
to w a r ó w  n a  b a r k i  w z ro s ły  z 2,8 w y c h .  W  r o k u  u b ie g ły m  d o k e r z y  
m in  w  1975 r .  d o  3,4 m in  w  r .  u b ., s z c z e c iń s c y  p r z e ła d o w a li  100 ty s . 
w y d a je  s ię , że w ła ś n ie  ż e g lu g a  to n  d r o b n ic y  w  k o -n te n e ra c b , a w  
ś ró d lą d o w a  b ę d z ie  n a re s z c ie  c o ra z  b ie ż ą c y m  b ę d ą  m u s ie l i  p o d w o ić  tę  
w ię k s z y m  s p rz y m ie rz e ń c e m  n a sze - w ie lk o ś ć .  D o d a jm y ,  że n ie  P r7 y -  
g o  p o r tu .  b ę d z ie  w  ty m  cza s ie  a n i n o w y c h

N a  s o b o tn ie j K o n f e r e n c j i  S a m o -  s ta n o w is k  s ta tk o w y c h ,  a n i  te ż  
r z ą d u  R o b o tn ic z e g o  w  Z P S  p o d -  m ie js c a  d o  m a g a z y n o w a n ia  p o je m
k r e ś lo n o ,  że w p r a w d z ie  u d z ia ł b a -  n ik ó w .  P o to k u

o b r o ta c h  p rz e d s ię b io r s tw a  s ię  z a t rz y m a ć . Ic h  l ic z b a  b ę d z ier e k
o s ią g n ą ł ju ż  15,4 p ro c .,  to  J e d n a k  s z y b k o  w z ra s ta ć . S tą d  w ła ś n ie  
są re a ln e  m o ż liw o ś c i,  b y  w  la ta c h  p ro b le m e m  n r  1 p o r tu  s z c z e c iń s k ie g o  
p r z y s z ły c h  m ie r n ik  te n  s y s te m a ty -  s ta je  s ię  b u d o w a  n o w o c z e s n e j b a ­
n ie  w z ra s ta ł.  z y  k o n te n e ro w e j n a  n ie  za g o s p o d a -

W  c ią g u  n a jb l iż s z y c h  12 m de s lę - r o w a n e j  w y s p ie  — O s tr o w lu  G r a ­
c y  d o k e r z y  Z e s p o łu  P o r to w e g o  b o w s k im .
S z c z e c in - ś w ln o u jś c ie  p r z e ła d u ją  O c z y w iś c ie ,  d o  z e s p o łu  s z c z e c in -  
23,5 m in  to n  to w a r ó w ,  to  je s t  o s k o - ś w in o u js k ie g o  p rz y c h o d z i n ie  
1 m in  to n  w ię c e j n iż  w  r o k u  u -  t y l k o  d r o b n ic a  w  k o n te n e ra c h ,  
b ie g ły m .  P r z y ję te  na  s o b o tn im  le c z  tz w . k o n w e n c jo n a ln a .  C h o d z i 
K S R  z a d a n ia  p r z e k ra c z a ją  p r z y  w ię ę  o to ,  b y  p r z y n a jm n ie j  50 
ty m  z d o ln o ś c i p rz e ła d u n k o w e  p ro c . ty c h  to w a r ó w  d o c ie r a ło  d o  
p r z e d s ię b io r s tw a :  na  n a b rz e ż a c h  b r a m  p o r tu  w  je d n o s tk a c h  « a ' ” 1
m a s o w y c h  — o 1 m in  to n ,  zaś w  k o w y c h :  p a k ie ta c h ,  p a le ta c h  l i p .  
g r u p ie  d r o b n ic y  o  700 ty s .  to n . W  P rz e ła d u n e k  t a k ie j  d r o b n ic y  je s t  
t y m  r o k u  p o r t  n ie  w z b o g a c i s ię  m n ie j  p r a c o c h ło n n y  1 z n a c z n ie  
p r a k ty c z n ie  o  n o w e  m ie js c a  p rz e -  k r ó ts z y .  J e ś l i  w ię c  R e jo n  P rz e  a -  
ła d u m k o w e , s tą d  n a jw ię k s z e  t r u d -  d u n k ó w  D r o b n ic y  m a  w  ty m  r o -  
n o ś c i p r z e w id u je  s ię  w  o b s łu d z e  k u  o b s łu ż y ć  r e k o rd o w ą  ilo ś ć , bo  
z w ła s z c z a  r u d y .  Z  b i la n s u  p rz e -  aż  3,4 m in  to n  to w a r ó w ,  m u szą  
p ro w a d z o n e g o  p rz e z  M in is te r s tw o  o n e  b y ć  p r z y g o to w a n e  d o  w y s y i-  
H a n d h i  Z a g ra n ic z n e g o  1 G o s p o d a r-  k i  ju ż  u n a d a w c y . <a*va)
k l  M o r s k ie j  w y n ik a  z re s z tą , że
tr z e b a  b ę d z ie  p rz e ła d o w a ć  aż 1,5 
m in  to n  te g o  to w a r u  w  p o r ta c h  
z a g ra n ic z n y c h , c o  p o c ią g n ie  za so

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

b/ s „ W ie c z o r e k ”  z  D a n ii,  

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ Z ie m ia  O p o ls k a ”  d o  
W ło c h ,

b / s „ K a t o w ic e ”  d o  D a n ii,
m /s  „ W a d o w ic e ”  d o  D a n ii.

W  P O R C IE :

D Z IŚ  R A N O  w  Z e s p o le  P o r ­
to w y m  S z c z e c in  — Ś w in o u jś c ie  
p r z e b y w a ło  łą c z n ie  z  o c z e k u ją ­
c y m i  n a  r e d z ie  56 s ta tk ó w  r ó ż ­
n y c h  b a n d e r .

P o r to w c y  N a b rz e ż a  R a d z ie c ­
k ie g o  k o n ty n u u ją  w y ła d u n e k  
o w o c ó w  c y t r u s o w y c h  ze s ta tk u  
P L O  m /s  „ O lk u s z ” . D ro b n ic o ­
w ie c  te n  p r z y w ió z ł  d la  k r a ju  
p o n a d  10 00 -ton ow ą  p a r t ię  c y t r u  
s ó w  z  H is z p a n ii .

W  c ią g u  n ie d z ie li  d o k e r z y  
Z P S  p r z e ła d o w a li  o g ó łe m  52 318 
to n  r ó ż n y c h  to w a r ó w .

Z prokuratorskiej teki

Na złej drodze
L E C H  Z . i  W A L D E M A R  R . są c z ło w ie k ,  k t ó r y  n ie  l i c z y ł  s ię  z p lt l  

lu d ź m i b a rd z o  m ło d y m i.  N ie d a w n o  n ię d z m i W  u m y s ła c h  m ło d y c h  lu -  
o t r z y m a l ł  d o w o d y  o s o b is te . P o  d z i z r o d z ił  s ię  b ły s k a w ic z n ie  p la n  
u k o ń c z e n iu  s z k o ły  p o d s ta w o w e j u s i d z ia ła n ia .  P r z y s ie d l i  s ię  d o  s to l ik a  
ło w a li  p o d ją ć  p ra c ę  z a w o d o w a , je d  i  p o  k r ó t k i e j  r o z m o w ie  z a p ro p o n o -  
n a k  n ie  o d p o w ia d a ły  im  z b y t n io  w a l i  „ je le n io w i ”  z m ia n ę  lo k a lu ,  
o fe ro w a n e  w a r u n k i .  S t w ie r d z i l i ,  że  N o w y  z n a jo m y  o c h o c z o  p r z y s ta ł  n a  
p o  to  s k o ń c z y l i  s z k o łę  ż e b y  ro z p o -  tę  p ro p o z y c ję .
eza ć  d o ro s łe  ż y c ie ,  a n ie  u c z y ć  s ię  P o  w y jś c iu  z r e s ta u r a c j i  w c ia R - 
n a d a l.  n ię to  g o  d o  p o b lis k ie g o  p a r k u .  T u

L e c h  Z . im a j  s ie  w le c  r M n y c h  D o s y c a ł ,  j l , .  c io s y  G d y  n a D a d n le -  
d o r y w c z y c h  z a le ć . W a ld e m a r  R . do  »  s1« o c k n ą ł s D o s trz e e l t e  Jest bez 
s z e d ł w  Jeeo S ia d y , le c z  d o  o e w -  s a m s z ę w e l k u r t k i  M ia r k a  o ra z  
n y m  cza s ie , o o d  w p ły w e m  o e rs w a -  Po r i i e l S. *  z a w a r to ś c ią  4 ty s .  z ło ­
i l i  r o d z in y  D O d ią l n a u k ę  z a w o d u  w  i ?
J e d n y m  t e  s z c z e c iń s k ic h  z a k ła d ó w  Pr F *  n lm  ” «  “ y l ° -  °  n * ° * d ? lc  » 0 -  
p r a c y  I n fo r m o w a ł  M O .

12 s ty c z n ia  b r .  z a t rz y m a n o  L e -  
W  o s ta tn ic h  d n ia c h  s ta re g o  r o k u  c h a  Z . i  W a ld e m a ra  R . d o  d y s p o z y -  

o b a j p r z y ja c ie le  z a c z ę li r o z m y ś la ć , c j i  P r o k u r a tu r y  R e jo n o w e j w  P o l i-  
J a k  sp ę d z ić  S y lw e s t ra .  M o ż l iw o ś c i c a c h  (z  s ie d z ib ą  w  S z c z e c in ie ) . O b u  
w y b o r u  b y ło  s p o ro , je d n a k  z a s a d - p o d e jr z a n y m  g r o z i k a r a  p o z b a w ie -  
n ic z ą  p rz e s z k o d a  b y ł  b r a k  g o tó w -  n la  w o ln o ś c i d o  10 la t .  
k i .  W a ld e m a r  R . c h o ć  p r a c o w a ł  n ie  P R O W A D Z Ą C Y  ś le d z tw o  p r o k u -  
d y s p o n o w a ł k w o ta  p o z w a la ją c a  im  r a to r  z a d a ł s o b ie  p y ta n ie :  d la c z e -  
o b u  na  w z ię c ie  u d z ia łu  w  o rg a n iz o -  g o  d w ó c h  m ło d y c h  lu d z i,  c ie szą - 
w a n e j  p rz e z  z n a jo m e g o  p r y w a tc e ,  c y c h  s ię  d o tą d  d o b rą  o p in ią  d o k o -  

30 g r u d n ia  1976 r o k u  w ie c z o re m  n u je  c z y n u , k t ó r y  p r z e k re ś l i  ic h  
o b a j p r z y ja c ie le  p o s ta n o w i l i  w s ta -  s ta r t  d o  d o ro s łe g o  ż y c ia ?  M o że  p rz e  
p łć  d o  r e s ta u r a c j i  „ G r o d z k a ” . P o  w ó d  s ą d o w y  d a  n a  n ie  o d p o w ie d ź . 
c h w lU  u w a g ę  ic h  z w r ó c i ł  m ło d y  (M a c z )

K60-1 stawia na jakość
W P R A W D Z IE  n a  b u d o w a c h  r e a l i ­

z o w a n y c h  p rz e z  K o m b in a t  'B u d o w ­
n ic tw a  O g ó ln e g o  n r  1 w  S z c z e c in ie , 
n ie  zaw sze  d o t r z y m y w a n o  ś c iś le  te r ­
m in ó w  z w ią z a n y c h  z p r z e k a z y w a ­
n ie m  n o w y c h  m ie s z k a ń  In w e s to ro m , 
a le  p r z y p a d k i  te  n ie  s ta n o w ią  za­
s a d y . J a k  w y n ik a  z m a te r ia łó w  
p r z e d s ta w io n y c h  n a  o s ta tn ie j  K o n ­
f e r e n c j i  S a m o rz ą d u  R o b o tn ic z e g o , 
p r z y c z y n  ta k ic h  z ja w is k  n a le ż y  u n a  
t r y w a ć  p rz e d e  w s z y s tk im  w  n ie -  
r y tm lc z n y c h  d o s ta w a c h  m a te r ia ­
łó w .  N a j t r u d n ie js z y m  o k re s e m  d la  
K B O -1  b y ł  I I I  k w a r ta ł  1976 r .  W  
ty m  cza s ie  w y k o n a n o  z a le d w ie  18 
p ro c . p la n u .  S y tu a c ja  ta  p o w s ta ła  
z n ie d o s ta t k ó w  m a te r ia ło w y c h  (c e ­
m e n t,  s ta l z b r o je n io w a ,  a  ta k ż e  b r a ­
k u  p r e fa b ry k a tó w ) .  N a d ro b ie n ie  za ­
le g ło ś c i w  o s ta tn ic h  m ie s ią c a c h
1976 r .  n ie  b y ło  w ię c  ła tw a  s p ra w ą  
d la  b u d o w la n y c h  te g o  p r z e d s ię b io r ­
s tw a .  D la te g o  te ż  cześć  o b ie k tó w  
p rz e k a z y w a n a  1est in w e s to r o m  w  
s ty c z n iu  b r .

S p ię t r z e n ia ,  k tó r e  u ja w n i ł y  s ię  w  
o s ta tn ic h  m ie s ią c a c h  u b . r o k u  n ie  
z w a ln ia ją  je d n a k  b u d o w la n y c h  z 
z a d a ń  ja k ie  s to ją  p rz e d  n im i  w
1977 r o k u .  A m b ic ją  c a łe j  z a ło g i 
K B O -1  je s t  la k  n a jle p s z e  w y k o r z y  
s ta n ie  w s z y s tk ic h  m o ż liw o ś c i o rg a ­
n iz a c y jn y c h  t  p r o d u k c y jn y c h  u 
p ro g u  1977 e. G łó w n y  n a c is k  z o s ta ­
n ie  p o ło ż o n y  n a  e f e k ty w n ie js z e  go ­
s p o d a ro w a n ie  m a te r ia ła m i i  s y s te ­
m a ty c z n e  p o d n o s z e n ie  ja k o ś c i n o ­
w y c h  o b ie k tó w .  D o  te ł  p o r y  z b y t  
w ie le  je szcze  w y s tę p o w a ło  u s te r e k ,  
k tó r e  a b s o r b o w a ły  c a łe  b r y g a d y  
z a jm u ją c e  s ię  ic h  u s u w a n ie m . D z iś . 
k ie d y  p rz e d  K B O -1  s to ją  z w ię k s z o ­
n e  z a d a n ia , n ie  m o ż n a  p o z w o lić  so­
b ie  na  t a k ie  m a r n o t r a w ie n ie  s i ł  i  
ś r o d k ó w .

R o k  te n  b ę d z ie  w ię c  d la  K B O -1  
e ta p e m  d o  w ię k s z e j k o n c e n t r a c j i  r o ­
b ó t.  P r z y ję to  za sa d ę  ¿ g ra n ic z e n ia  
p la c ó w  b u d ó w  d o  34 w  o b rę b ie  6 
o s ie d l i .  Z m ie n i  s ię  ta k ż e  u d z ia ł  b u  
d o w n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o  w  o g ó l­
n y m  p r z e ro b ie  p r z e d s ię b io rs tw a  z  
7Ó d o  90 p ro c  Z a k ła d a  s ie  ta k ż e  
p o d n o s z e n ie  s ta n d a r d u  w y k o ń c z e n ie  
w e g o  b u d o w n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o . 
N ie  t y l k o  p o p rz e z  w p r o w a d z a n ie  n o  
w y c h  m a te r ia łó w ,  a le  p rz e d e  w s z y s t­
k im  p rz e z  r y g o ry s ty c z n e  e g z e k w o ­
w a n ie  J a k o ś c i p ra c y .

R e a liz a c ja  z a d a ń  n a  b r .  z a le ż y  o d  
d o b re g o  s ta r t u  w  I  k w a r ta le  1977 r .  
D z iś  c h o d z i o  to  a b y  z a a w a n s o w a ­
n ie  s ta n ó w  z e r o w y c h  i  m o n ta ż  b u ­
d y n k ó w  w  s ta n a c h  s u r o w y c h  b y ł  
m o ż l iw ie  j a k  n a jw ię k s z y .  T v m  sa­
m y m  u m o ż liw i  t o  s tw o r z e n ie  sze­
r o k ie g o  f r o n tu  r o b ó t  w y k o ń c z e n io ­
w y c h  w  n a s tę p n y c h  k w a r ta ła c h ,  (z)

Zobaczymy „Lokatora“
PROGRAM  tegorocznych pre­

m ier film ow ych  ulegnie cenne 
mu wzmocnieniu. Na nasze e- 
krany wejdzie „L o ka to r”  Roma 
na Polańskiego, jeden z na j­
większych obecnie przebojów 
film ow ych  na Zachodzie. W 
tym  pełnym  napięcia utworze 
ro lę  główną gra sam reżyser.
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♦  P o l ic ja  h is z p a ń s k a  n ie  d o ­
p u ś c i ła  d o  p rz e w id z ia n e g o  na 
n ie d z ie lę  w  m ie js c o w o ś c i E c h a r  
r i- A r a b a z  w  p o b liż u  P a m p e lu -  
n y  z g ro m a d z e n ia  B a s k i jc z y k ó w  
w  c e lu  w y ra ż e n ia  s o l id a rn o ś c i 
z w ła d z a m i lo k a ln y m i K r a ju  
B a s k ó w  p o d  h a s ła m i p o w sze ch ­
n e j a m n e s t i i ,  a u to n o m i i  i  u z n a  
n ia  ję z y k a  B a s k ó w  za u rz ę d o ­
w y .  R ó w n ie ż  w  M a d ry c ie  o d -  
d z :a ły  p o l ic j i  r o z p ę d z iły  w  n ie ­
d z ie lę  d e m o n s tra c ję  z w o le n n i­
k ó w  o g ło s z e n ia  p o w s z e c h n e j 
a m n e s t i i  d la  w ię ź n ió w  p o l i t y c z ­
n y c h .

2 0 0 -M IL O W A  S T R E F A  
G O S P O D A R C Z A  
W O K O L  I N D I I

♦  In d ie  z a k o m u n ik o w a ły  o f i ­
c ja ln ie  o  r o z s z e rz e n iu  d o  200 
m i l  m o r s k ic h  s w e j p rz y b rz e ż ­
n e j s t r e f y  g o s p o d a rc z e j, s t r e f a  
w ó d  t e r y t o r ia ln y c h  z o s ta ła  n a ­
to m ia s t  ro z s z e rz o n a  d o  24 m i l  
m o r s k ic h  o d  l i n i i  b rz e g o w e j 
I n d i i .

P re z y d e n t L a n k i  o g ło s i ł  u tw o  
r ż e n ie  w o k ó ł  w y s p y  2 0 0 -m ilo -  
w e j s t r e f y  g o s p o d a rc z e j. P r o ­
k la m a c ja  ta  o k r e ś la  je d n o c z e ­
ś n ie  p o d z ia ł w ó d  m ię d z y  L a n ­
k ą  i  I n d ia m i  w  C ie ś n in ie  P a lk  
o ra z  z a to k a c h  P a lk  i  M a n n e r.

S P R A W A  M E N T E N A

♦  H o le n d e rs k ie  M in is te r s tw o  
S p ra w ie d liw o ś c i p o in fo r m o w a ­
ło ,  że d o  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie -  
c k ie g o  u d a  s ię  w  p rz y s z ły m  
m ie s ią c u  s p e c ja ln a  e k ip a  ś le d ­
cza  w  c e lu  p ro w a d z e n ia  d o c h o  
d ze ń  w  g ło ś n e j s n r a w ie  h i t le ­
ro w s k ie g o  p rz e s tę p c y  p o c h o ­
d z e n ia  h o le n d e rs k ie g o , k o le k ­
c jo n e r a  d z ie ł s z tu k i  P e te ra  
M e n te n a .

M e n te n  je s t  p o d e jrz a n y  o 
w s p ó łu d z ia ł w  m a s a k rz e  Ż y ­
d ó w , d o k o n a n e j p rz e z  o d d z ia ły  
SS w  d w ó c h  w s ia c h  k o ło  L w o ­
w a  w  1941 r .  S t ro n a  r a d z ie c k a  
p rz e k a z a ła  H o la n d ii  d o k u m e n ­
ta c ję ,  d o ty c z ą c ą  z b ro d n ic z e j 
d z ia ła ln o ś c i M e n te n a  n a  ty c h  
te re n a c h .

Antynikotynowa
kampania w Holandii

17.1. H A G A  P A P . R zą d  h o le n d e r  
s k i  p o s ta n o w ił p r z e p r o w a d z ić  k a m  
p a n ię  a n ty n ik o ty n o w ą  i  w y d a ł  o d ­
p o w ie d n ie  p o le c e n ia . J a k  z a k o m u ­
n ik o w a ł  p r e m ie r  J o o p  d e n  U y l ,  
z a m ie rz a  s ię  w p r o w a d z ić  w  H o la n  
d i i  n a p is y  n a  e t y k ie ta c h  o p a k o ­
w a ń  p a p ie ro s ó w , o s t rz e g a ją c y c h  
p r z e d  s k u t k a m i p a le n ia ,  p la n u je  
s ię  o g ra n ic z e n ie  r e k la m y  w y r o b ó w  
t y t o n io w y c h . i  z w ię k s z e n ie  l ic z b y  
w a g o n ó w  k o le jo w y c h  d la  n ie p a lą  
c y c h .  N a  „ w ła s n y m  p o d w ó rk u ”  m a  
b y ć  w p r o w a d z o n y  z a k a z  p a le n ia  
p a o le ro s ó w  n a  r a z ie  n a  p o r a n n y c h  
p o s ie d z e n ia c h  g a b in e tu  h o le n d e r ­
s k ie g o .

W  Czechosłowacji

Potępienie autorów 
tzw. „Karty -  77”
P R A G A  P A P . W  C z e c h o s ło w a c ji 

t r w a  s z e ro k a  k a m p a n ia  p o tę p ie ­
n ia  a u to ró w  a n ty s o c ja l is ty c z n e g o  
i  a n ty n a ro d o w e g o  p a s z k w ilu ,  o p u ­
b l ik o w a n e g o  p rz e z  p ra s ę  za c h o d ­
n ią ,  k tó r y  o t r z y m a ł n a z w ę  „ K a r -  
ta -7 7 ” . O p u b lik o w a n ie  te g o  pasz­
k w i lu ,  z a w ie ra ją c e g o  o b r a ź l iw e  o -  
s z c z e rs tw a  p r z e c iw k o  C z e c h o s ło w a  
c j i ,  n a s tą p i ło  w  r a m a c h  k o le jn e j  
k a m p a n ii  n a  Z a c h o d z ie , s k ie ro w a ­
n e j  p r z e c iw k o  k r a jo w i  n a s z y c h  
p o łu d n io w y c h  s ą s ia d ó w .

J a k  p is z e  „ R u d e  P r a v o ” , „ K a r -  
ta -7 7 ”  z o s ta ła  p rz y g o to w a n a  na  
z a m ó w ie n ie  o ś ro d k ó w  a n ty k o m u n i­
s ty c z n y c h  i  s y jo n is ty c z n y c h  p rz e z  
g r u p ę  osó b  r e k r u tu ją c y c h  s ię  z 
s z e re g ó w  c z e c h o s ło w a c k ie j r e a k ­
c y jn e j  b u r ż u a z j ł  i  o r g a n iz a to ró w  
k o n t r r e w o lu c j i  w C z e c h o s ło w a c ji 
z r o k u  1958, k tó r z y  p o n ie ś l i  p o ­
ra ż k ę . S z k a lu ją  o n i  C z e c h o s ło w a c ję  
i  r e w o lu c y jn e  z d o b y c z e  n a ro d u , 
n ie  m o g ą c  p o g o d z ić  s łę  z  ty m ,  że 
ż y c ie  w  C S R S  n ie  o d p o w ia d a  ic h  
b u r ż u a z y jn y m , e l i t a r n y m  w y o b ra ­
ż e n io m .

O rg a n , K C  K P C z  p isze , że  l u ­
d z ie , k tó r z y  u s i łu ją  w p r o w a d z ić  
d o  C z e c h o s ło w a c ji  k o n t r r e w o lu c ję ,  
ju ż  k ie d y ś  o t r z y m a l i  n a u c z k ę . P o  
w in n i  o n i  z ro z u m ie ć , że w s z e lk ie  
n o w e  p r ó b y  są  sk a z a n e  n a  n ie p o ­
w o d z e n ie . R o k  1958 n ie  p o w tó r z y  
s ię .

J a k  p o d a je  a g e n c ja  C T K , ze  
w s z y s tk ic h  z a k ą tk ó w  C z e c h o s ło w a ­
c j i  d o  P ra s k ie g o  K o m i te tu  M ie j ­
s k ie g o  K P C z  i  in n y c h  in s ta n c j i  
p a r t y jn y c h  o ra z  d o  r e d a k c j i  d z ie ń  
n lk ó w  n a p ły w a ją  ty s ią c e  l i s t ó w  1 
r e z o lu c j i ,  w  k tó r y c h  r o b o tn ic y  i  
r o ln ic y ,  p r z e d s ta w ic ie le  n a u k i  1 
c z o ło w i s p o r to w c y  p o tę p ia ją  a u to ­
r ó w  a n ty n a r o d o w e g o  p a s z k w ilu .  W  
ty c h  re z o lu c ja c h  i  n a  z e b ra n ia c h  
lu d z ie  p r a c y  p o d k r e ś la ją  je d n o ­
c z e ś n ie  s w ą  w ie rn o ś ć  p o l i t y c e  p a r  
t l i  k o m u n is ty c z n e j.

TRZECH studentów uni­
wersytetu w  Dortmundzie 
(RFN) skonstruowało ten 
oryg ina lny poduszkowiec 
poruszający się równie do­
brze po drogach i  bezdro­
żach, ja k  po... wodzie.

(CAF-D PA)

W krajach RWPG
3 M L N  S A M O C H O D Ó W  „ Ż I G U L I ”

W  W O Ł Ż A Ń S K IC H  Z a k ła d a c h  Sa 
m o c h o d o w y c h  w  T o g l ia t t i  w  k o ń c u  
g r u d n ia  zsze d ł z ta ś m y  m o n ta ż o ­
w e j  3 - m i lio n o w y  s a m o c h ó d  „ Z ig u -  
l i ”  ( s e r y jn a  p r o d u k c ja  t y c h  w o z ó w  
r u s z y ła  w  p o ło w ie  1970 r o k u ) .  P ro ­
je k to w a n a  w y d a jn o ś ć  z a k ła d u  w y n o  
s iła  2 200 m a s z y n  w  c ią g u  d n ia . 
o b e c n ie  p r o d u k u je  s ię  tu  2 445 sa- 
m o c h ó w  d z ie n n ie . P o z w o li ło  to  dać 
w  u b ie g ły m  r o k u  d o d a tk o w o  o k o ło  
25 ty s .  a u t.

O b e c n ie  c z te ry  p o d s ta w o w e  m o ­
d e le  w o z ó w  „ Ż ig u l i "  le g i ty m u ją  
s ię  z n a k ie m  ja k o ś c i.  W  b r .  z o s ta n ie  
w p r o w a d z o n y  d o  p r o d u k c j i  n o w y  
m o d e l,  o p o d w y ż s z o n e ! m o c y . p rz e  
z n a c z o n y  d la  w s i:  W A Z-2121. W 
z w ią z k u  z ty m  z a k o ń c z o n a  be d z ie  
b u d o w a  n o w y c h  h a l i  z a m o n tu je  
s łe  o k o ło  3 ty s ię c y  n o w y c h  u rz ą ­
d z e ń . T r w a  ja  p ra c e  n a d  p r z y g o to ­
w a n ie m  d o  p r o d u k c j i  k o le jn e g o  m o  
d e lu  z t e j  s e r i i ,  W A Z-2105. W  p o ­
ło w ie  r o k u  b e d z ie  g o to w y  p r o to t y p ,  
a je g o  s e r y jn a  p r o d u k c ja  ro z p o c z ­
n ie  s ie  na  p rz e ło m ie  1977/78 r o k u .

N O W A  W Ę G IE R S K A  
R A D IO S T A C J A

W  C E N T R U M  W ę g ie r .  80 k m  od 
s to lic y ,  z a k o ń c z o n o  b u d o w ę  r a d io ­
s ta c j i  o  m o c y  2 ty s .  k W . Z  p o b l i ­
s k ie g o  m ia s ta  D u n a jv a ro s  p r z e p r o ­
w a d z o n o  l i n ię  e n e rg e ty c z n ą , a po d  
D u n a je m  p o ło ż o n o  k a b e l  d o  s tu d ia  
w ę g ie rs k ie g o  r a d ia .

W  k o n k u r s ie  r o z p is a n y m  na  b u ­
d o w ę  te g o  o b ie k tu  u c z e s tn ic z y ło

Czy Abu Daud odda się w ręce 
wymiaru sprawiedliwości RFN?

BONN PĄP. Z  dużą rezerwą 
przy ję ta  została w  B aw arii in ­
form acja, iż jeden z przywód­
ców palestyńskich, Abu Daud, 
podejrzewany o udział w  pa­
m iętnym  zamachu terrorystycz 
nym  na wioskę o lim p ijską  w 
Monachium , zamierza oddać się 
w  ręce w ym ia ru  sprawiedliwo­
ści RFN. W odpowiedzi na py­
tania agencji DPA, sekretarz 
stanu w baw arskim  M in is te r­
stw ie  Spraw iedliwości A lfre d  
Seidl oświadczył w  niedzielę, że 
nie wyobraża sobie, aby Bawa­
r ia  mogła podjąć jak ieko lw iek 
rozmowy z Daudem.

W  W Y W IA D Z IE  d la  ro z g ło ś n i 
k a n a d y js k ie j ,  k tó re g o  f r a g m e n ty  
p o d a ła  ro z g ło ś n ia  B B C  w  L o n d y ­
n ie ,  D a u d  z a p e w n ił,  że n ie  p o n o s i 
w in y  za z a m a c h  te r r o r y s ty c z n y  
d o k o n a n y  w  cz a s ie  O l im p ia d y  w  
M o n a c h iu m . P o w ie d z ia ł,  że ro z p ra  
w a  są d o w a  n ie w ą tp l iw ie  b y  t o  p o  
tw ie r d z i ła .  J e ż e l i  w ła d z e  z a c h o d - 
n io n ie m ie c k ie  w e z w ą  go , g o tó w  
je s t  s ta n ą ć  p rz e d  s ą d e m  R F N .

N a w ią z u ją c  d o  w y p o w ie d z i  A b u  
D a u d a  A l f r e d  S e id l p o w ie d z ia ł,  że 
n a d a l je s t  w  m o c y  n a k a z  a re s z to ­
w a n ia  g o , w y d a n y  p rz e z  p r o k u r a ­
tu r ę  w  M o n a c h iu m . G d y b y  D a u d  
p o ja w i ł  s ię  w  R e p u b lic e  F e d e ra l­
n e j  N ie m ie c ,  z o s ta łb y  a re s z to w a ­
n y .

D a u d  p o d e jr z a n y  Jest o to ,  że 
b y !  je d n y m  z o r g a n iz a to ró w  m a ­
s a k r y  w  w io s c e  o l im p i js k ie j  w  
M o n a c h iu m , w  cza s ie  k tó r e j  z g i­
n ę ło  17 osó b . 11 s ty c z n ia  b r . ,  p o  
c z te re c h  d n ia c h  p o b y tu  w a re sz ­
c ie  w  P a ry ż u , z o s ta ł o n  w y p u s z ­
c z o n y  na  w o ln o ś ć . P r o k u r a to r  ge ­
n e r a ln y  P a ry ż a  u z n a ł,  że w n io s e k  
o  e k s t ra d y c ję  p o s ta w io n y  p rz e z  
w ła d z e  R F N  n ie  Jes t w y s ta r c z a ją ­
c ą  p o d s ta w ą  d la  w y d a n ia  D a u d a  
w ła d z o m  R F N . R zą d  fe d e ra ln y  i  
r z ą d  b a w a r s k i s k r y t y k o w a ły  s ta ­
n o w is k o  w ła d z  f r a n c u s k ic h ,  u z n a ­
ją c ,  że n ie  da  s ię  o n o  p o g o d z ić  
z u k ła d e m  o e k s t r a d y c j i  z a w a r ­
ty m  m ię d z y  R F N  a F r a n c ją .

Ostatnie obowiązki 
prezydenta Forda

17.1. W A S Z Y N G T O N  P A P . W  U - 
b ie g ły m  ty g o d n iu  p r e z y d e n t  G e - 
r a ld  F o r d  w y p e łn i ł  z g o d n ie  z  t r a ­
d y c ją  je d e n  z o s ta tn ic h  o b o w ią z ­
k ó w  u s tę p u ją c e g o  sze fa  p a ń s tw a . 
W  o g ro d a c h  B ia łe g o  D o m u  zasa ­
d z i ł  d r z e w k o  n a jc z ę ś c ie j s p o ty k a ­
n e  w  je g o  r o d z in n y m  s ta n ie  M i­
c h ig a n  b ia łą  sosn ę  w s c h o d n ią . 
D rz e w k o  b ę d z ie  ro s n ą ć  m ię d z y  
c z e r w o n y m  d ę b e m  p ó łn o c n y m  za ­
s a d z o n y m  p rz e z  p r e z y d e n ta  E is e n  
h o w e ra  a ja b ło n ią  z n a d  P a c y f i ­
k u  — u p a m ię tn ia ją c ą  r z ą d y  p re z y  
d e n ta  K e n n e d y ‘eg o .

Interpol znany i nieznany C D

IN T E R P O L  — s ło w o  n ie rz a d k o  p o ­
ja w ia ją c e  s ię  n a  ła m a c h  g a z e t ca ­
łe g o  n ie m a l ś w ia ta , p r z e w ija ją c e  s ię  
p rz e z  s tro n ic e  w s p ó łc z e s n y c h  p o w ie ­
ś c i k r y m in a ln y c h ,  b ę d ą ce  o s n o w ą  
w ie lu  f i lm ó w ,  zaw sze  f r a p u ją c e  i  
o to c z o n e  n im b e m  ta je m n ic z o ś c i.

N A ZD JĘCIU : odznaka 
In terpolu. Skróty lite row e  
u ffóry po lewej i  praw ej 
stronie oznaczają nazwę or 
gantzacji w języku fran -  
cusk m i angielskim.

INTERPOL (a właściwie Między 
narodowa Komisja Policji Krymi­
nalnej — fok bowiem brzmiała 
pierwsza oficjalna nazwa tej or­
ganizacji) założony został w 1923 
roku w Wiedniu przez ówczesne­
go prezydenta policji łego miasta 
dra Johannesa Schobera i skupiał 
przedstawicieli z 20 krajów (w 
tym I Polski). Zadaniem nowo u- 
tworzonego organu było zwalcza­
nie zbrodni pospolitej, z wyłącze­
niem interwencji w sprawoch o 
zabarwieniu politycznym, rasowym 
czy religijnym. Postanowiono rów 
nież, że siedzibą Interpolu będzie 
Wiedeń. Z biegiem czasu coraz 
więcej państw zgłaszało swój ak­
ces, tak tż pod koniec lot trzy­
dziestych członkami są prawie 
wszystkte policje Europy. W  okre­
sie II wojny światowej organizacja 
formalnie istniała nadal, jedrokże 
charakter jej pracy był całkowi­
cie odmienny, a ła ze względu 
na uczestniczenie w niej państw 
wyłącznie o ustroju faszystowskim. 
W tym czasie bogate archiwum 
Interpolu, zawierające korłofekt z 
personotiomi setek groźnych prze 
stępców z całego prawie g'obu, 
znajduje się w rękach gestapo w 
Berlinie. Głównym ich opiekunem 
Jest niejaki Carlos Zlndel. Kiedy 
Armia Czerwono rozpoczęła osła» 
tnie natarcie no stolicę fil Rzeszy, 
Zlndel ucieka na zachód wywo­

żąc samochodami całość powie­
rzonych mu materiałów. Zdołał 
dotrzeć do Francuzów, którym od 
daje archiwum, sam zaś popełnia 
samobójstwo. Wydarzenia te za­
decydowały, Iż odrodzony Inter­
pol znalazł swą kwaterę we Frań 
cji.

Pierwszy powojenny kongres 
Międzynarodowej Policji Kryminał 
nej odbył się 1946 r. w Brukseli, 
a w pracach wzięli udział rów­
nież przedstawiciele służby kry­
minalnej z Polski. Kiedy przystą­
piono do odtwarzania danych ar­
chiwalnych, ze zdumieniem stwier 
dzano, iż przedwojenni „znajomi" 
Interpolu pojawili się znowu i że 
nie tylko nie ucierpieli na skutek 
wojny, .ale nauczyli się nowych 
sztuczek. W okresie międzywojen 
nym zajmowali się oni głównie 
handlem żywym towarem oraz tai 
szowaniem banknotów (głównie 
dolarów), teraz zaś uprawiać za­
c ię li na wielką skalę przemyt 
dziel sztuki, lekarstw 1 narkoty­
ków. Handel tymi ostatnimi roz­
w ijał się błyskawicznie i mimo 
wielu udonych akcji Interpolu 
kwitnie, niestety, do dnło dzisiej­
szego w wielu krajach zachod­
niej Europy i obu Ameryk.

Ze względu na ciągły rozwój 
Interpolu I jego skomputeryzowa­
nych archiwów, a także koniecz­
ność stałej łączności radiowej t

ośrodkami dyspozycyjnymi policji 
poszczególnych państw-członków 
organizacji, zaszła w roku 1967 
konieczność przeniesienia głów- 
nej kwatery z Paryża do podpa- 
ryskiej miejscowości Sarnt-Cioud. 
I tom przy ul. Armengaud 26 mie 
ści się ona do dziś, zajmując 
8-piętrowy nowoczesny gmach. U 
wejścia wmurowano tablicę, na 
której dwujęzyczny napis głosi, iż 
łu ma swą siedzibę sztab Między 
narodowej Orgonizacji Policji Kry 
minalnej (Orgonizacji — nie Ko­
misji). Zmiano nazwy nastąpiła w 
1965 r. kiedy ło uprzednia nie od­
powiadała już nowym zadaniom 
i uniwersalności Interpolu. Siedzi 
na bieżąco wszystko to co 
urasta do rangi powszechnego 
zjowiska — nawet jeśli w danym 
momencie jeszcze nim nie jest — 
w dziedzinie przestępczości zawo 
dowej lub, o ile przestępstwo no­
si cechy nowatorskie, mogące 
siać się zalążkiem nowej fali 
zbrodni. Jednym słowem Interpol 
jest swego rodzaju barometrem 
we wszystkich sprawach związa­
nych z przestępstwami I światem 
przestępczym.

(Dokończenie nastąpi)

(O p ra c o w a ł n a  p o d s ta w ie  b ro s z u ­
r y  H . K u r t y  „ I n t e r p o l ”  —  (W y d . 
K A W ) :  Ig .

sześć r ó ż n y c h  f i r m .  w  ty m  i  za­
g ra n ic z n e . P r z y ję to  p r o je k t  r a d z ie c  
k i .  Z w ią z e k  R a d z ie c k i d o s ta rc z y ł 
150 to n  k o n s t r u k c j i  d la  30 0 -m e tro - 
w e j  a n te n y .  Z m o n to w a l i  ia  ta k ż e  
ra d z ie c c y  s p e c la l iś c i.  K a ż d y  4 - tc n o -  
w y  e le m e n t p o d n o s ił o g ro m n y  
d ź w ig  w  c ią g u  z a le d w ie  310 s e k u n d . 
O b e c n ie  9 s ta lo w y c h  l i n  p r z y t r z y ­
m u je  a n te n e  n a  z ie m i.  P o d s ta w ą  
s ta n o w i b e to n o w a  p ir a m id a  k tó ra  
s ię g a  6 m e t r ó w  w  g łą b  z ie m i.

P rz e p ro w a d z o n a  3 0 -m in u to w a  o ró  
ba  ja k o ś c i d ź w ię k u  n o w e j  w ę g ie r ­
s k ie !  r a d io s ta c j i  w y p a d ła  p o m y ś l­
n ie .
. .T E S L A ”  D L A  K R A J Ó W  R W P G  

W S P Ó Ł P R A C A  C S R S  z k r a ja m i  
R W P G  w  d z ie d z in ie  e le k t r o n ik i  
p r z y b ie r a  c o ra z  to  n o w e  fo r m y .  
Z a w a r to  30 p o ro z u m ie ń  o s p e c ja l i­
z a c j i  i  k o o p e r a c j i  w  t e j  b ra n ż y , 
m . in .  w  p r o d u k c j i  a p a r a tu r y  d la  
s ta c j i  r a d io w y c h  i  te le w iz y jn y c h ,  
e le k t r o n ic z n y c h  m a s z y n  o b l ic z e n io  
w y c h  m ik r o s k o p ó w  e le k t r o n ic z ­
n y c h .  u rz ą d z e ń  d o  s p u tn ik ó w .

C z e c h o s ło w a c k ie  z je d n o c z e n ie  „T e  
s la ”  d o s ta rc z a  k i lk a d z ie s ią t  ty p ó w  
ró ż n y c h  u rz ą d z e ń  d la  s w y c h  o a r tn e  
r ó w  z k r a jó w  s o c ja l is ty c z n y c h .  Co 
r o k u  „T e s la ”  p r o d u k u je  u rz ą d z e n ia  
d la  60 s ta c j i  r a d io w y c h  1 te le w iz y j ­
n y c h .  p rz e d e  w s z y s tk im  n a d a jn ik i  
„ Z o n a -2 ”  p rz e z n a c z o n e  d la  p r o g r a ­
m ó w  e m ito w a n y c h  w  k o lo rz e .

W  n a jb l iż s z y m  p ię c io le c iu  cze ch o  
s ło w a c k i p r z e m y s ł e le k t r o te c h n ic z ­
n y  z w ię k s z y  s w e  d o s ta w y  do  k r a  
jó w  R W P G  1,5 ra z a . P rz e w id u je  s ię 
w  z w ią z k u  z ty m  ro z p o c z ę c ie  p ro ­
d u k c j i  25 ty p ó w  s p e c ja l is ty c z n y c h  
u rz ą d z e ń  p rz e z n a c z o n y c h  n a  e k s ­
p o r t .

Z  N R D  W A G O N Y  D L A  IR A K U
Z  R O K U  N A  R O K  w z ra s ta ją  d o ­

s ta w y  w a g o n ó w  k o le jo w y c h  z N R D  
d o  I r a k u .  P rz e d s ię b io rs tw o  h a n d lu  
z a g ra n ic z n e g o  „ M a s z ln e n e x p o r t ”  d o ­
s ta rc z y ło  w  o s ta tn ic h  ła ta c h  o k . 40 
w a g o n ó w  o s o b o w y c h  i  s y p ia ln y c h  
o ra z  p r a w ie  780 w a g o n ó w  to w a r o ­
w y c h  r ó ż n y c h  ty p ó w ,  w  t e j  l ic z b ie  
w a g o n y -c y s te r n y  d o  p rz e w o z u  m a -  
z u tu  i  b e n z y n y . R e a liz o w a n y  Jest 
k o n t r a k t  n a  d o s ta w ę  d o  I r a k u  n o ­
w e j  s e r i i  w a g o n ó w - p la t fo r m  d o  
p rz e w o z u  ła d u n k ó w  c ię ż k ic h  o ra z  
w a g o n ó w  o s o b o w y c h  i  s y p ia ln y c h .

P rz e d s ię b io rs tw o  „ W a g o n b a u ”  re  
a l lz u je  z a m ó w ie n ie  ira c k ie g o  k o n ­
t r a h e n ta  n a  p o n a d  t y s ią c  w a g o ­
n ó w  to w a r o w y c h  ty p u  „ G A S ” , 
p rz e z n a c z o n y c h  d o  p rz e w o z u  ła d u n  
k ó w  n ie b e z p ie c z n y c h  d la  ś r o d o w i­
s k a .

R O Z B U D O W A  
S A N T IA G O  D E  K U B A  

S A N T IA G O  D E  K U B A  to  c e n ­
t r u m  k u b a ń s k ie j  p r o w in c j i ,  je d n e j  
z n a jw ię k s z y c h  i  n a jg ę ś c ie j z a lu d ­
n io n y c h .  W  o k re s ie  p o r e w o lu c y j-  
n y m  p o w s ta ły  tu  d z ie s ią tk i  n o w y c h  
s z k ó ł,  p rz e d s z k o li ,  w y ż s z e  u c z e ln ie .

W y d a tn e j  p o m o c y  u d z ie l i ł  m ie sz ­
k a ń c o m  S a n t ia g o  Z w ią z e k  R a d z ie c ­
k i .  P r z y  u d z ia le  r a d z ie c k ic h  s p e c ja ­
l is tó w  p o w s ta ła  e le k t r o w n ia  w  R e n -  
te ,  f a b r y k a  o b u w ia , c e m e n to w n ia . 
R o z b u d o w a n o  p o r t .  k t ó r y  s ta !  s ię  
d r u g im  w  k r a j u  c o  d o  w ie lk o ś c i.  
W  n a jb l iż s z y c h  la ta c h  p o w s ta n ie  t u  
w ie l k i  k o m b in a t  t e k s t y ln y  o  w y d a j  
n o ś c i 80 m in  m  k w .  t k a n in  i  ro z ­
b u d o w a n y  z o s ta n ie  k o m b in a t  p r o ­
d u k u ją c y  e le m e n ty  b u d o w la n e .

„Żiguli” w Danii
17.1. M O S K W Ą  P A P . C o ra z  w ię k  

szą p o p u la rn o ś c ią  w  D a n i i  c ie s z y  
s ię  r a d z ie c k i  s a m o c h ó d  o s o b o w y  
„ Ż ig u l i ” . O b e c n ie  p o  d ro g a c h  te ­
g o  k r a ju .  Je źd z i 15 ty s .  p o ja z d ó w  
ze z n a k ie m  W o łż a ń s k lc h  Z a k ła d ó w  
S a m o c h o d o w y c h . W  s a m y m  t y l k o  
u b ie g ły m  r o k u  „ A w to e x p o r t ”  s p rz e  
d a ł d o  D a n ii  5 ty s .  s a m o c h o d ó w  
„ Ż ig u l i ” , a z a w a r te  k o n t r a k t y  
p r z e w id u ją  d o s ta w ę  w  1977 r o k u  
d a ls z y c h  8 ty s .  t y c h  p o ja z d ó w . U -  
ż y tk o w n ic y  d u ń s c y  p o d k r e ś la ją  
n ie z a w o d n o ś ć  s a m o c h o d ó w  „ Z ig u -  
11” , k o m fo r t  o ra z  ła tw o ś ć  ic h  p r o ­
w a d z e n ia .

Tragiczna katastrofa
samolotu szwedzkiego

S Z T O K H O L M  P A P . W  s o b o tę  n a  
p rz e d m ie ś c ia c h  S z to k h o lm u  r o z b ił  
s ię  s a m o lo t p a s a ż e rs k i s z w e d z k ic h  
l i n i i  k r a jo w y c h  ty p u  „ Y ic k e r s -  
Y is c o u n t”  p r o d u k c j i  b r y t y j s k ie j .  
W s z y s tk ie  22 z n a jd u ją c e  s ię  n a  po  
k ła d z ie  o s o b y  z g in ę ły .

M a s z y n a  p r z e m k n ę ła  w  m in im a l ­
n e j  o d le g ło ś c i od  r z ę d u  d o m ó w  
m ie s z k a ln y c h  i  s p a d ła  n a  p a r k in g  
s a m o c h o d o w y .

Recital Ewy Demarczyk
we francuskiej TY
P A R Y Ż  P A P . W  n ie d z ie lę  te le ­

w iz ja  fr a n c u s k a  n a d a ła  b l is k o  go ­
d z in n y  r e c i t a l  p o ls k ie j  p io s e n k a r k i  
E w y  D e m a rc z y k , n a g r a n y  w  s a li 
p a r y s k ie j  „ O l im p i i ” . P o ls k ą  a r ty s t  
k ę  p rz e d s ta w io n o  J a k o  je d n ą  a 
n a jw y b i tn ie js z y c h  p io s e n k a re k
ś w ia to w y c h .

E w a  D e m a rc z y k  z a p re z e n to w a ła  
k l i k u  m il io n o m  f r a n c u s k ic h  t e le w l  
d z ó w  b l is k o  d w a d z ie ś c ia  p io s e n e k  

sw e g o  b o g a te g o  r e p e r tu a r u .
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n a
N A R E S Z C IE  W Ł A Ś C IW IE

W  N A W IĄ Z A N IU  d o  n o ta t k i  p t .  
„ W y tw o r n o ś ć  t y l k o  w  n a z w ie ” , d y  
r e k c ja  P rz e d s ię b io rs tw a  „ M o d a  P o l 
s k a ”  w  W a rs z a w ie  k o m u n ik u je :

P a ra s o l b y l  z a k u p io n y  w e  w rz e ś ­
n iu  1976 r . ,  c o  z o s ta ło  p o tw ie r d z o n e  
p rz e z  k l ie n ta  p o d p is e m  w  m o m e n ­
c ie  z g ła s z a n ia  r e k la m a c ji .  Z  u w a g i 
n a  p o w y ż s z e  n ie  m o g ła  z a is tn ie ć  
s y tu a c ja ,  j a k  p o d a n o  w  n o ta tc e , że 
k l i e n t  d o k o n a w s z y  z a k u p u  w y s z e d ł 
z  s a lo n u , a  p o n ie w a ż  a k u r a t  p o c z ą ł 
p a d a ć  deszcz , p o s ia d a c z  p a ra s o la  
s p ró b o w a ł g o  o tw o r z y ć  i  w  ty m ż e  
m o m e n c ie  o d  p a ra s o la  o d p a d ła  rą c z  
Jca.
i O d p a d n ię c ie  r ą c z k i  z a is tn ia ło  w  
t r a k c ie  2 -m ie s ię c z n e g o  u ż y t k o w a n ia .  
P o n ie w a ż  n a p ra w a  te g o  r o d z a ju  
u s z k o d z e n ia  je s t  d o k o n y w a n a  w  
p u n k c ie  n a p r a w  ł  k o s z tu je  20 z ł, 
z a p r o p o n o w a liś m y  k l i e n t o w i  d o k o ­
n a n ie  n a p r a w y  w e  w ła s n y m  z a k re ­
s ie . J e ś l i  sp o só b  z a ła tw ie n ia  r e k la ­
m a c j i  n ie  o d p o w ia d a  k l ie n to w i ,  
p r z y s łu g u je  m u  p r a w o  o d w o ła n ia  
s ię  o d  d e c y z j i  p rz e k a z a n e j p is m e m  
R/9237/35/7167/76 z d n ia  16 l is to p a d a  
1976 r .

J a k  w y n ik a  z  n o t a t k i  u m ie s z c z o ­
n e j  w  W a s z y m  p o c z y tn y m  p iś m ie , 
z a ła tw ie n ie  s p r a w y  n ie  o d p o w ia d a  
k l ie n to w i ,  t r a k t u je m y  to  ja k o  o d ­
w o ła n ie  o d  n a s z e j d e c y z j i ,  p r o s im y  
k l ie n ta  e  z g ło s z e n ie  s ię  z p a ra s o ­
le m  d o  s a lo n u  s p rz e d a ż y  p o d  o d ­
b ió r  r ó w n o w a r to ś c i.

Z a  k ło p o ty  z w ią z a n e  z r e k la m a ­
cją o ra z  n ie d o s k o n a ły  w y r ó b  p rz e ­
p ra s z a m y .

Z -c a  d y r e k to r a  
d /s  h a n d lo w y c h  

m g r  W a n d a  G A J E W S K A

O D  R E D .: O d p is  te g o  p is m a  d y ­
r e k c ja  „ M o d y  P o ls k ie j ”  w  W a rs z a ­
w ie  p rz e s ia ła  r ó w n ie ż  n a s z e m u  cay 
t e ln i k o w i  p .  J ó z e fo w i F r a n k o w s k ie  
m u ,  k t ó r y  w s z c z e c iń s k im  „ s a lo n ie  
s p rz e d a ż y ”  z a k u p i ł  p e c h o w y  p a r a ­
s o l.  „ W y r ó b ”  te n  k o s z to w a ł 960 z ł, 
n ic  w ię c  d z iw n e g o , że o d p a d n ię c ie  
r ą c z k i  o d  p a ra s o la  k l i e n t  p o t r a k t o ­
w a ł  ja k o  p o d s ta w ę  d o  r e k la m a c ji .  
S z k o d a , że P rz e d s ię b io rs tw o  „M o d a  
P o ls k a ”  b y ło  in n e g o  z d a n ia  i  d o p ie  
r o  p o  n o ta tc e  w  „ K u r ie r z e ”  z m ie ­
n i ł o  „ d e c y z ję ” .

W  T R O S C E  O D O B R Ą  
W S P Ó Ł P R A C Ę ? .. .

"W Z W I Ą Z K U  z  a r t y k u łe m  p t .  „ N a  
t r o p ie  p a r ta c tw a .  R u in a  w  n o w e j 
p iw n ic y ” ,  d y r e k c ja  K o m b in a tu  B u  
d o w n ic tw a  O g ó ln e g o  n r  1 w y ja ś n ia :  

B u d y n e k  n r  53— 55 p r z y  u l .  Z a k o le  
o d d a n o  d o  e k s p lo a ta c j i  25 k w ie tn ia  
1975 r .  P rz e g lą d y  b u d y n k u  p rz e p ro  
w a d z a n e  w  o k re s ie  g w a ra n c y jn y m  
5 s ie r p n ia  1975 i  25 m a ja  1976 r .  n ie

w y k a z a ły  p ę k n ię ć  ś c ia n  w  p iw n i ­
c a c h . 28 s ie r p n ia  1976 r . ,  t j .  p o  18 
m ie s ią c a c h  u ż y t k o w a n ia  b u d y n k u ,  
k o m is ja  p o w o ła n a  p rz e z  S p ó łd z ie l­
n ię  „ W s p ó ln y  D o m ”  u s ta l i ła  p ę k n ię  
c la  ś c ia n  w  p iw n ic a c h ,  s tw ie r d z a ­
ją c  je d n o c z e ś n ie , że  s p o w o d o w a n e  
o n e  z o s ta ły  n a  s k u te k  n ie s z c z e ln o ­
ś c i in s ta la c j i  c .o ., w z g lę d n ie  k a n a ­
l iz a c y jn e j .  W y n ik a  z  te g o , że  a w a ­
r ia  k a n a l iz a c j i  s p o w o d o w a ła  w y  m y  
c le  zag ęszczo n e g o  g r u n tu  p o w o d u ­
ją c  je g o  o s ia d a n ie , a w  n a s tę p s tw ie  
p ę k a n ie  ś c ia n e k  d z ia ło w y c h .

W ła ś c iw a  k o n s e r w a c ja  i  k o n t r o la  
sp o s o b u  u ż y t k o w a n ia  in s ta la c j i ,  na  
le ż y  d o  „ W s p ó ln e g o  D o m u ” , k t ó r y  
n ie  z a w sze  s p e łn ia  s w o je  o b o w ią z k i 
w  ty m  z a k re s ie  w  sp o s ó b  z a d o w a ­
la ją c y ,  p o n ie w a ż  w  o k re s ie  t r z y ­
le tn ie j  r ę k o jm i  m o ż e  k a ż d ą  a w a r ię  
s c e d o w a ć  n a  w y k o n a w c ę .  W  k o n ­
k r e tn y m  p r z y p a d k u  p r z e d s ta w ic ie l 
K B O -1  u c z e s tn ic z ą c y  w  d n iu  2 s ie rp  
n ia  1976 r .  w  k o m is y jn y m  p r z e g lą ­
d z ie  o b ie k tu ,  z g o d z i ł  s ię  na  u s u n ię  
c ie  a w a r i i  ś c ia n e k , w  im ię  d o b rz e  
p o ję te j  w s p ó łp r a c y  z in w e s to r e m , 
c h o ć  p rz y c z y n a  te g o  s ta n u  rz e c z y  
n ie  o b c ią ż a ła  w y k o n a w c ę .

W o b e c  p i ln y c h  i  n a p ię ty c h  z a d a ń  
b ie ż ą c e g o  r o k u  o ra z  b r a k u  m u r a ­
r z y ,  t e r m in  u s u n ię c ia  a w a r i i  u s ta ­
lo n o  n a  10 s ty c z n ia  b r .

O D  R E D .: J a k  s p r a w d z i liś m y ,  w  
d n iu  13 b m . u s u w a n ie  a w a r i i  je s z ­
cze  t r w a ło .  M a m y  n a d z ie ję ,  że d o  
d n ia  d z is ie js z e g o  p ra c e  z a k o ń c z o n o .

SU K N IA  z „L e d y ”  —- zawsze 
modna, elegancka i  wytworna.

(CAF—Staszyszyn)

Lekkie
stropy budoWiane

B IE L S K I  r z e m ie ś ln ik  — Z b ig ­
n ie w  B o k u n  je s t  w y n a la z c ą  le k k ie ­
g o  s t r o p u  b u d o w la n e g o  d o  d o m k ó w  
je d n o ro d z in n y c h .  S t ro p  b u d o w la ­
n y  „Z B -7 6 ”  je s t  z n a c z n ie  lż e js z y  
o d  t r a d y c y jn y c h ,  p r z y  t e j  s a m e j 
w y tr z y m a ło ś c i .  Z a s to s o w a n o  tu  
n o w a  te c h n o lo g ie  w y k o n a n ia ,  n o w ą  
k o n s t r u k c je  k s z ta łte k  i  b e lk i  n o ś ­
n e j.  L e k k i  s t r o p  b u d o w la n y  ..Z B -7 6 ”  
d a je  o g ro m n e  oszczę d n o śc i — 95
p r o c .  d re w n a . 50 p ro c . b e to n u  i  20 
p ro c . s ta li .  J e s t o n  ta k ż e  o  75 
p ro c . m n ie j  p r a c o c h ło n n y  o d  s t r o ­
p ó w  t r a d y c y jn y c h  S t ro p  t a k i  m o ­
że w  k r ó t k im  cza s ie  u ło ż y ć  d w ó c h  
p r a c o w n ik ó w .  W y n a la z e k  b ie l­
s k ie g o  r z e m ie ś ln ik a  o t r z y m a ł p a te n t 
n r  56339.

Porady prawne
J a n in a  R y d z e w s k a  — S z c z e c in :

W y p o w ie d z e n ie  u m o w y  o p ra c ą  w  
z w ią z k u  z n ie w y k o n a n ie m  p o le c e ­
n ia  k ie r o w n ik a  b u d o w y , b y ło  b e z ­
p o d s ta w n e , g d y ż  p o le c e n ie  p r z y ję c ia  
m a g a z y n u  c z w a r te j  b u d o w y  o d le ­
g łe j  o 20 k m  o d  m ie js c a  p r a c y  b y ło  
n ie w y k o n a ln e ,  a p o n a d to  p r z e k r a ­
c z a ło  u s ta lo n y  d o ty c h c z a s o w y  za ­
k r e s  o b o w ią z k ó w .

P r z y s łu g u je  pand o d w o ła n ie  o d  w y  
p o w ie d z e n ia  u m o w y  o p ra c e , k tó r e  
n a le ż y  w n ie ś ć  d o  T e r e n o w e j  K o ­
m is j i  O d w o ła w c z e j do  S p ra w  P r a ­
c y , w  c ią g u  7 d n i  o d  d n ia  d o rę c z e ­
n ia  w y p o w ie d z e n ia .

M o ż e  je d n a k  p a n i  z ło ż y ć  w n io s e k  
o  p r z y w r ó c e n ie  t e r m in u  d o  z ło ż e ­
n ia  o d w o ła n ia , je ż e l i  o k re s  p r z e k r o ­
cz e n ia  7 -d ’i io w e s o  te r m in u  b y ł  k r ó t  
k i ,  w z g lę d n ie  - je ż e l i  is tn ia ły  u za s a d ­
n io n e  p r z y c z y n y  z w ło k i .

Akadem ia Rolnicza — 

sojusznikiem gospodarki

Z C li l i
składa się woda?

W BREW pozorom, posta­
wione w tytule pytanie 
nie należy do najprost­
szych. Przy dzisiejszym 

stanie gospodarki bowiem, zarów­
no wody gruntowe jak i po­
wierzchniowe zanieczyszczane sq 
rozmaitymi składnikami, stanowią 
cymi odpady produkcji rolniczej 
bądź przemysłowej.

Nawozy mineralne, którymi na­
sycana jest ziemia uprawna, nie 
w pełni są zużywane przez rośli­
ny. Część z nich przedostaje się 
do wody, powodując wiele nie­
korzystnych biologicznie skutków. 
Powstają więc dwa problemy: op 
tymalnego stosowania nawozów 
oraz sposobu przeciwdziałania za 
nieczyszczeniom wód, z których 
korzystamy także na co dzień.

Instytut Ekologii i Ochrony 
Środowiska oraz Instytut Glebo­
znawstwa i Gospodarki Wodnej 
naszej Akademii Rolniczej pod­
jęły lemat oceny wpływu nawożę 
nia mineralnego na zasolenie 
wód gruntowych i powierzchnio­
wych i określenia zawartości 
składników mineralnych w wo­
dach Niziny Szczecińskiej. Zagad 
nienie to było rozwiązywane czę­
ściowo w ramach zlecenia Insty­
tutu Uprawy I Nawożenia Gleby 
w Puławach

Z E S P Ó L  n a u k o w y  w y k o n a ł  w  c ią ­
g u  la t  1973— 75 — 59 p o m ia r ó w  h y ­
d r o m e t r y  c z n y c h  o ra z  p o b r a ł  p r ó b y  
w o d y  z 27 p r z e k r o jó w ,  z a m y k a ją ­
c y c h  z ie w n ie  c z ą s tk o w e  w  d o rz e ­
cz a c h  R e g i, S w iń c a , W o łc z e n ic y  i  
G ło w ie n ic y .  O zn a czo n e  z o s ta ły  s tę ­
ż e n ia  w  p o b r a n e j w o d z ie  a z o ta n ó w , 
a z o ty n ó w , fo s fo r a n ó w ,  p o ta s u , w a p ­
n ia ,  m a g n e z u , s o d u , c h lo r u ,  że la za  
i  g l in u .  O k re ś lo n o  r ó w n ie ż  ic h  s u ­
m a ry c z n e  i lo ś c i,  o d p ro w a d z a n e  ś r e d ­
n io  z je d n e g o  k m  k w .  p o s z c z e g ó l­
n y c h  z le w n i  w  o k re s a c h : o d  p o m ia ­
r u  d o  p o m ia r u ,  m ie s ię c z n ie , k w a r ­
t a ln ie  i  p ó łro c z n ie .

G ru p a  n a u k o w a , w  s k ła d z ie  k t ó ­
r e j  z n a jd o w a l i  s ię : p r o f .  d r  h a b . 
S a tu m in  B o ro w ie c ,  d o c . d r  h a b . 
L o n g in  D u d a , d r  in ż .  M ic h a ł  F r ie d ­
r ic h  i  m g r  in ż . T o m a s z  S k r z y c z y ń -  
s k i.  p r z e d s ta w iła  a n a l iz ę  z ja w is k a  

/n a  t le  c z y n n ik ó w  f iz jo g r a f ic z n y c h ,  
¡ k lim a ty c z n y c h  o ra z  g le b o w y c h  i  
c h a r a k te ry z u ją c y c h  u ż y tk o w a n ie  
z le w n i.  Z  u w a g i n a  ic h  r o ln ic z ą  
f u n k c ją  i  n a  p o ło ż e n ie , m o ż n a  r ó w -

o k r e ś iić  i lo ś ć  s k ła d n ik ó w  c h e m ic z ' 
n y c h  o d p ro w a d z a n y c h  d o  M o rz a  
B a ł ty c k ie g o  z  p o d o b n y c h , r o ln ic z y c h  
te re n ó w .

PRACA ta, wraz z podobną, a 
wykonaną dla zlewni rzeki Płoni, 
jest pracą pionierską w Polsce, 
wykonaną na tak dużym obsza­
rze. Jej wykorzystanie będzie mia 
to istotne znaczenie w planowa­
niu racjonalnej gospodarki nawo 
zowej badanych obszarów, przy 
uwzględnieniu ochrony wód i 
strat składników mineralnych.

Nie zawsze bowiem od przybyt 
ku głowa nie boli. Nadmiar skład 
ników nawozowych niczemu do­
bremu nie służy. (jf)

Życie i kontrola społeczna
fi V  PLENUM  K C  poświę­
ci eiło w iele uwagi kon tro li 

społecznej. Podkreślano po 
trzebę stałego konfrontowa 
nia pracy adm in is trac ji z 
generalnym i k ie runkam i 
rozwoju Polski i z potrze­
bami społeczeństwa. Tej 
konfrontac ji dokonywać 
można właśnie przez pogłę 
bianie kon tro li społecznej.

O M A W IA JĄ C  tę kwestię Ed­
ward G ierek powiedział m.in.:

„Um acnia jąc kontrolę, in ­
stancje i  organizacje party jne  
pow inny jeszcze m ocniej wspie 
rać działalność w ładz państwo­
wych przy pomocy środków  
politycznych i społecznych

Co ten postulat oznacza? — 
Przede w szystkim  konieczność 
stałego zdawania sobie sprawy 
z r ó ż n i c y  między po litycz­
nym i i  adm in is tracy jnym i me­
todam i działania. W działaniu 
adm in is tracy jnym  p o w s z e d -  
n i  m sposobem załatw iania 
spraw jest wydawanie zarzą­
dzeń i  przepisów. W  tym  t r y ­
bie postępowania nieodzowne 
jest dawanie służbowych pole­
ceń, któ re  m ają zagwarantować 
wykonanie odpowiednich decy­
z ji państwowych. Zasady te 
obowiązują w  tzw. adm in istra­
c ji ogólnej i  gospodarczej.

W IE M Y  je d n a k  *  p r a k t y k i ,  że 
sa m e  z a rz ą d z e n ia  n ie  w y s ta r c z ą  do  
k ie r o w a n ia  w ie l k im i  z e s p o ła m i lu d z  
k im i .  W e ź m y  z re s z tą  k o n k r e tn y  
p r z y k ła d :  d o  f a b r y k i  s p ro w a d z o n o  
n o w o c z e s n e  m a s z y n y . P o z w a la ją  
o n e  d w u k r o tn ie  p o d n ie ś ć  w y d a j ­
n o ść  p r a c y . R zecz  ja s n a  — w  ty c h  
w a r u n k a c h  z u p e łn ie  in a c z e j n a le ­
ż y  u s ta l ić  n o r m y  te c h n ic z n e  d la  
p r a c u ją c y c h  p r z y  n ic h  r o b o tn ik ó w .  
C z y  m o ż n a  to  je d n a k  u c z y n ić  p rz e z  
d o k o n a n ie  z w y k ły c h  p r z e lic z e ń  1 
p o w ie d z ie ć  K o w a ls k ie m u  lu b  N o w a  
k o w i :  o d  ju t r a  m asz  p r o d u k o w a ć  
—  p o w ie d z m y  — d w a  r a z y  w ię c e j 
ś w ie c  z a p ło n o w y c h .

T a k ie  p o d e jś c ie  n ie  n a le ż a ło b y  do  
w ła ś c iw y c h .  T rz e b a  b o w ie m  n a j­
p ie r w  w y ja ś n ić  lu d z io m , ja k ie  k o ­
r z y ś c i p r z y n ie s ie  im  in n o w a c ja ,  p o ­
z n a ć  p r z y  ty m  ic h  o p in ie  i  n a s t r o ­
je .  P r a c o w n ic y  o g ó l n i e  r o z u m ie  
j ą  w p r a w d z ie  p o ż y te k  m o d e rn iz a ­
c j i ,  a le  d o ra ź n ie  w ie lu  n u r to w a ć  
m o że  n ie p o k ó j  o to ,  c z y  ic h  k w a l i ­
f i k a c je  s p r o s ta ją  w y m a g a n io m  n o ­

w e j  te c h n ik i ,  c z y  p r z y p a d k ie m  n ie  
s tra c ą  f in a n s o w o  n a  t e j  o p e r a c ji .

T y c h  w s z y s tk ic h  c z y n n ik ó w  n ie  
w o ln o  le k c e w a ż y ć . O rg a n iz a c ja  p a r  
t y jn a  i  z w ią z k o w a  — o c z y w iś c ie  
n ie  bez u d z ia łu  k a d r y  a d m in is t r a ­
c y jn e j  1 te c h n ic z n e j —  p o w in n y  
p rz y g o to w a ć  o d p o w ie d n i k l im a t  spo  
łe c z n y  d la  p r z y ję c ia  p rz e z  za ło g ę  
n o w e j t e c h n ik i  i  te c h n o lo g i i .  W  
to k u  r o z m o w y  z lu d ź m i n a le ż y  
w y k a z a ć  z b ie żn o ść  ic h  in te re s u  
o s o b i s t e g o  z In te re s e m  o g ó l ­
n y m ,  rz e c z o w o  u s ta l ić  za sa d y  
w y n a g ra d z a n ia  w  o k re s ie  p r z e jś c lo  
w y m , k ie d y  t©  — n a  s k u te k  p rz e ­
s ta w ia n ia  s ię  n a  n o w ą  te c h n o lo g ię  
— u  n ie k tó r y c h  p r a c o w n ik ó w  n a ­
s tą p ić  m oże  n a w e t  p e w ie n  s p a d e k  
w y d a jn o ś c i  p ra c y .

robotniczej i  innym  środowis­
kom stanowiska władz, ale tak 
że form ą k o n t r o l i  s p o ­
ł e c z n e j ,  mającą na celu 
sprawdzenie, ja k  w  praktyce 
realizu je się generalną lin ię  
p a r t ii i  rządu*

P O W IN N Y  o n e  p ro p a g o w a ć  i  u -  
p o w s z e c h n ia ć  s u k c e s y  i  o s ią g n ię c ia  
o ra z  w a r to ś c io w e  d o ś w ia d c z e n ia  — 
ja k  m ó w i ł  n a  V  P le n u m  to w .  G ie ­
r e k ,  o c e n ia ją c  z a d a n ia  n a s z e j p r o ­
p a g a n d y . W a r to  p o d k r e ś lić  d a ls z ą  
część  je g o  m y ś l i  n a  te n  te m a t :

„R Ó W N O C Z E Ś N IE  m u s im y  g łę  
b ie j  o ś w ie t la ć  z ło ż o n e  p r o b le m y .

Partia w codziennym działaniu

DZIEW IĘTNASTO W IE­
CZNY w ia trak  holender­
ski w  G rodkowie (woj. 
opolskie) pełn i dziś rolę 
kaw ia rn i. Efektowne, p ięk­
nie odrestaurowane wnę­
trze zagospodarowała Wo­
jewódzka Spółdzielnia Spo­
żywców „Społem ” .

N A  ZD JĘCIU : w ia trak  
w  G rodkowie; obok — 
wnętrze ka w ia rn i w  sta­
rym  w ia traku .

(CAF—Okoński)

SEDNO SPRAWY

ZAC YTO W AN Y przykład — 
to ty lko  jedna z bardzo licz­
nych okoliczności wym agają­
cych szczególnego rozwinięcia 
działań, k tóre potocznie nazy­
wam y p r a c ą  p o l i t y c z n o -  
- w y c h o w a w c z ą .  Jest ona 
niezbędna szczególnie w  ta­
k ich  sytuacjach, kiedy władze 
pragną przedsięwziąć jakieś 
ważne re fo rm y społeczno-gospo 
darcze, wiążące się bezpośred­
nio z interesam i w ie lk ich  ze­
społów ludzkich.

W  M A K R O ------ja k  w  m ik r o s k a l i
s ta le  n ie z b ę d n e  je s t  b o w ie m  s to ­
s o w a n ie  o w y c h  „ ś r o d k ó w  p o l i t y c z ­
n y c h  i  s p o łe c z n y c h ” , o  k tó r y c h  
m ó w i ł  E d w a r d  G ie r e k .  J a k ie  są to  
ś r o d k i?  — M o ż e m y  p r z y p o m n ie ć  tu  
t y l k o  n ie k tó r e .  N a  p ie rw s z y m  m ie j ­
scu  p o s ta w ić  n a le ż y  c o d z ie n n y  
d i a l o g  m ię d z y  w ła d z ą  a s p o łe ­
c z e ń s tw e m . T e n  d ia lo g  m a  n a  c e ­
l u  p r e z e n to w a n ie  k o n c e p c j i  i  z a m ie  
r ż e ń  o ś ro d k ó w  k ie r o w n ic z y c h ,  m a  
p ro p a g o w a ć  o k re ś lo n ą  l in ię  p a r t i i ,  
to ro w a ć  w  ś w ia d o m o ś c i lu d z k ie j  
d ro g ę  n o w o c z e s n o ś c i. W  p o c z y n a ­
n ia c h  p ro p a g a n d o w y c h  p ro w a d z ić  
p o w in ie n  je d n o c z e ś n ie  d o  z w a lc z a ­
n ia  p o g lą d ó w  w s te c z n y c h  i  w r o ­
g ic h  s o c ja l iz m o w i,  ja k  r ó w n ie ż  
k o n s e r w a t y z m u ,  w y n ik a ją ­
c e g o  z o b a w y  p r z e d  n o w y m , z ase - 
k u r a n c tw a  i  s ta ry c h  p r z y z w y c z a ­
je ń .

D ia lo g  —  n ie  m o n o l o g  — 
z a k ła d a  je d n o c z e ś n ie  p i ln e  w s łu ­
c h iw a n ie  s ię  w  o p in ie  lu d z i.  U cze­
n ie  s ię  z ic h  n a s t r o ja m i.  W  d ia lo ­
g u  n ie  m o ż n a  w y g o d n ie  p o m ija ć  
s p ra w  t r u d n y c h ,  b u d z ą c y c h  k o n t r o  
w e r s je  i t p .  B o  d ia lo g  — to  c ie r p l i ­
w e  p r z e k o n y w a n ie  I s to p n io w e  
p r z e z w y c ię ż a n ie  o p o r ó w  w o b e c  s łu ­
s z n y c h  k o n c e p c j i ,  b u d z ą c y c h  je d ­
n a k  cza se m  lę k i  i  n ie p o k o je .  J e d ­
n y m  z w a ż n y c h  e le m e n tó w  ta k ie g o  
d ia lo g u  są k o n s u l ta c je  ze s p o łe c z e ń  
s tw e m  r ó ż n y c h  p r o p o z y c j i  w ła d z .

D Z IA Ł A N IE  PUBLICZNE

OGROMNE znaczenie w  roz­
w ija n iu  w ym iany m yśli m iędzy 
kie row nictwem  a społeczeń­
stwem ma także prasa, radio i  
te lew izja. Te nowoczesne środ­
k i przekazu są nie ty lko  instru  
mentem prezentowania klasie

o s t rz e j u k a z y w a ć  n ie d o s ta t k i,  
m o b il iz o w a ć  s i ły  m o r a ln e  d o  ic h  
p rz e z w y c ię ż a n ia . T rz e b a  te ż  s ta  
le  ro z s z e rz a ć  z a k re s  in fo r m a c j i  
—  s tw ie r d z i ł  I  s e k r e ta r z  K C  -  
z a p e w n ić  j e j  w s z e c h s tro n n o ś ć . 
S ą to  n ie o d z o w n e  w a r u n k i  w y  
tw a r z a n ia  w  s p o łe c z e ń s tw ie  gos­
p o d a rs k ie g o  p o c z u c ia  o d p o w ie ­
d z ia ln o ś c i za  w s p ó ln ą  s p ra w ę  
r o z w o ju  P o ls k i” .

C z y  te n  sp o só b  ro z u m o w a n ia  je s t  
p o w s z e c h n y ?  —  B y n a jm n ie j.  Z d a ­
r z a ją  s ię  p r z y p a d k i  n ie c h ę c i do  
u ja w n ia n ia  w  p ra s ie  r ó ż n y c h  n ie ­
k o r z y s tn y c h  z ja w is k ,  o g ra n ic z a n ia  
i n fo r m a c j i  p rz e z  n ie k tó r y c h  d z ia ła  
c z y  a d m in is t r a c y jn y c h .

T o c z y ła  s ię  z re s z tą  k ie d y ś  n a  te n  
te m a t  o s t ra  p o le m ik a  n a  ła m a c h  
„ P o l i t y k i ” . J e d e n  z d y s k u ta n tó w  
o f ic ja ln ie  z a p re z e n to w a ł p o g lą d , że 
je ś l i  da  s ię  s k u te c z n ie  z a ła tw ić  Ja­
k ą ś  b o le s n ą  s p ra w ę  lu d z k ą , z l i k w i ­
d o w a ć  ja k iś  p r z e ja w  b iu r o k r a c j i  
i t p .  — to  p u b l ik a c ja  p ra s o w a  je s t  
p o  p r o s tu  n ie p o tr z e b n y m  w y c ią g a ­
n ie m  p r z y k r y c h  s p ra w  n a  ś w ia t ło  
d z ie n n e . A  ty m c z a s e m  p  u  b  1 i  c  z -  
n  a k r y t y k a  m a  n a jw ię k s z y  w p ły w  
1 z n a c z e n ie  n ie  t y l k o  d la te g o , że 
d o p ro w a d z a  d o  z a ła tw ie n ia  k o n ­
k r e t n e j  s p r a w y ,  p r z y w o ła n ia  do  
p o r z ą d k u  k o n k r e t n e g o  b iu ro  
k r a t y  i t p .  P u b lic z n e  d z ia ła n ie  „ z a ­
ła tw ia ”  coś w ię c e j!  U c z y  o n o  a k ­
ty w n e j  p o s ta w y  i  n ie g o d z e n ia  s ię 
ze z łe m  p rz e z  c a łe  rze sze  lu d z i.  
M o b il iz u je  o p in ię  p u b l ic z n ą  d o  w a l  
k i  z n ie rz e te ln o ś c ią ,  le k c e w a ż e ­

n ie m  lu d z i ,  z b iu r o k r a c ją ,  a ta k ż e  z 
p a r ta c tw e m , m a r n o t r a w s tw e m  s u ­
r o w c ó w  i  n a rz ę d z i i t p . ,  i td .

Z a r ó w n o  p u b lic z n a  a p ro b a ta  o -  
k r e ś lo n y c h  p o s ta w  i  p o c z y n a ń , ja k  
i  k r y t y k a  p o s ta w  n a g a n n y c h  — to  
s z k o ła  d e m o k r a ty c z n e g o  u d z ia łu  
m a s  w  r z ą d z e n iu  k r a je m .  D la te g o  
p a r t ia  p r z y w ią z u je  ta k ą  w a g ę  do  
u m a c n ia n ia  k o n t r o l i  s p o łe c z n e j. 
W ią ż e  s ię  z  t y m  p o trz e b a  o ż y w ie ­
n ia  p r a c y  w s z y s tk ic h  c ia ł  p rz e d s ta  
w ic ie ls k ic h ,  ta k ic h  ja k  r a d y  n a r o ­
d o w e , z w ią z k i  z a w o d o w e , w s z e lk ie  
o r g a n iz a c je  s a m o rz ą d o w e  —  w  f a ­
b r y k a c h ,  w  h a n d lu ,  w  s p ó łd z ie l­
c z o ś c i p r a c y  i t d .

M IE R N IK I I  K R Y TE R IA

PRACA polityczna prowadzo­
na jest na w ie lu  płaszczyznach. 
Oprócz w ym ienionych tu  — w  
szkoleniu pa rty jnym  i  związko­
wym , w  działalności odczytowej 
itp . Ważne są m ie rn ik i i  k r y ­
te ria  oceny je j poziomu i  sku­
teczności. Spotyka się nieraz 
oceny powierzchowne i  wręcz 
buchalteryjne. Sumuje się licz 
bę uczestników, wym ienia ty ­
tu ły  pre lekcji, b ilansuje głosy 
w  dyskusji. Wszystko to jed­
nak może stanowić zaledwie 
ja k iś  pomocniczy m ate ria ł sta­
tystyczny. Naszą powszechną 
miłość do wskaźników zastąpić 
powinna analiza zm ian w  świa 
domości ludzk ie j pod wpływem  
pracy politycznej. Oczywiście, 
wartość to trudna do zmierze­
nia. N ie chodzi więc o stosowa­
nie centym etra czy liczydeł. 
Trzeba po prostu analizować 
t r e ś ć  dyskusji i pytań, ba­
dać postęp w  zaangażowaniu i 
rozum ieniu program u partii. 
Obserwować roszerzanie się ho-

Na zdjęciu: instalacja produkcji akry lon itry lu .
(CAF—K w ia tkow ski)

Zakłady Azotowe 
w Tarnowie

Stacje meteo
dla służby drogowej

S Ł U Ż B A  d ro g o w a  ro z b u d o w u je  
w ła s n ą  s ie ć  s ta c j i  m e te o ro lo g ic z ­
n y c h ,  szcze g ó ln ie  p o t r z e b n y c h  w  
o k re s ie  z im o w y m . M ik r o s ta c je  ś le ­
dzą w a h a n ia  te m p e r a tu r y ,  z m ia n y  
w ilg o tn o ś c i,  o p a d y  i  w ia t r y .  M a  
to  s z c z e g ó ln ie  d u ż e  z n a c z e n ie  w  o -  
k o l ic a c h  g ó r s k ic h  i  p o d g ó rs k ic h , 
g d z ie  w y s tę p u ją  lo k a ln e  z ja w is k a  
m e te o ro lo g ic z n e  i  g w a łto w n e  z m ia ­
n y  p o g o d y . '

D Y N A M IC ZN Y  rozwój che- Zakłady Azotowe w  Tarnowie, 
m ii to  jeden z w arunków  no- któ re  m. in . p roduku ją  a k ry lo - 
woczesności. T y lko  w  ostatn iej n itry l.  Jest to ciecz będąca 
5-latce nakłady inw estycyjne podstawowym surowcem do 
na konto przem ysłu chemicz- wytwarzan ia tak ich  w łókien 

ryzontu myślowego czyte ln ików  I nego w zrosły 3-kro tn ie. Jed- syntetycznych ja k  np. anilana. 
i  słuchaczy. In ym  z najw iększych przedsta-Poza tym  wytwarza się tu  ka­

ja n  SAPLEW ICZ lw ic ie li te j gałęzi gospodarki sąprolaktam  stosowany do w yro -
______________________________________________________________ bu tw orzyw  poliam idowych i

po liam idowych w łókien synte­
tycznych. Obecnie większość 
procesów produkcyjnych jest 
automatycznie sterowana. Przy 
instalacjach chemicznych czło­
w iek  jest zatrudniony jedynie 
do wykonywania niezbędnych 
czynności ja k  kontrolowanie, 
usuwanie usterek czy przepro­
wadzanie remontów. (maj)

Poradnik „palacza świadomego"
O D  P A R U  L A T  p o ra d n ie  a n ty n i­

k o t y n o w e  w  P o lsce  n a s i l i ł y  d z ia ­
ła ln o ś ć , a z a t ru d n ie n i  w  n ic h  le k a -  
r z e - n a u k o w c y  1 p r a k t y c y  p o s z u k u ­
ją  o d p o w ie d z i na  za sa d n icze  p y ta ­
n ia :  d la c z e g o  lu d z ie  p a lą  —  i  j a k  
m o ż n a  o d z w y c z a ić  s ię  o d  s z k o d li­
w e g o  n a ło g u ?

—  t y l k o  do  je d z e n iu ;

—  p a l i  p o w o l i  ł  nde za c ią g a  s ię ;

—  n ie  p o ły k a  d y m u ;

—  w y p a la  n a jw y ż e j  2/3 p a p ie ro s a , 
o d rz u c a ją c  re s z tę :

—  p a l i  n ie  c z ę ś c ie j n iż  c o  2 g o -
W  p o r a d n i o d w y k o w e j  p o w s ta ł

s w o is ty  z e s ta w  p r z y k a z a ń  d la  pa ­
la c z y , k tó r z y  n ie  m o g ą  lu b  n ie  d _ j_ v . 
ch cą  p o z b y ć  sdę p a le n ia . P o ra d n ia  
s to łe c z n a  w p r o w a d z i ła  p r z y  ty m  p o -  _  w  g ó l p a l i  „ „ „ t e jo s a w ,
ję c ie :  „p a la c z  ś w ia d o m y ”  i  o p rą -  . . . .
c o w a ła  d la  n ie g o  z e s ta w  p r z y k a -  *  ra c z e J fa jk ę ;  
zań .

—-  z a ż y w a  o k re s o w o  w i ta m in y  
O tó ż  „p a la c z  ś w ia d o m y ”  s ięg a  po  1 B - 

p a p ie ro s  l i  t y l k o :  N a u k o w c y ,  a u to rz y  te g o  z e s ta w u

- w  p p m te a z e z e n ia c h  « tw prtyc. ’S ^ w -
w ie t r z o n y c h .  s z y m  k r o k ie m  d o  r z u c e n ia  n a ło g u .

Lampa do pracy
P R A C O W N IC Y  P o l i t e c h n ik i  W a r ­

s z a w s k ie j — W ła d y s ła w  F i l ip o w ic z  
i  I r e n e u s z  K r ę ż a łe k  są a u to ra m i 
p r o je k tu  la m p y  p rz e z n a c z o n e j do  
o ś w ie t la n ia  s ta n o w is k a  p r a c y .  Z n a j ­
d u je  ona z a s to s o w a n ie  z w ła szcza  
p r z y  s to ła c h  m o n ta ż o w y c h  s p rz ę tu  
p r e c y z y jn e g o  i  e le k t ro n ic z n e g o .  N o ­
w a  la m p a  z a p e w n ia  d o b r e  w a r u n k i  
p r a c y , (PAP>

» t Liliputy" w parze z „gigantami6 *

K A ŻD Y z nas zjada prze­
ciętnie 95—97 kg chleba 
w  ciągu roku. Idą na ten 

w yp iek m iliony  ton zboża, nie 
jest więc obojętne, czy ładu je­
my je w  zakalec, czy w  chleb, 
smaczny, dobrze wypieczony i 
chrupiący.

Duże piekarn ie i  przemysło­
we giganty, zwane „fab rykam i 
chleba” nie są w  stanie zaspo­
koić apetytu 34 m ilionów  Po­
laków — pod względem Ilości 
pieczywa, jego jakości i wa lo­
rów  smakowych. Oto konkre t­
ny przykład: w końcu grudnia 
w Lub lin ie  i Warszawie u ru ­
chomiono kolejne „ fa b ry k i” , no 
woczesne i całkowicie zautoma 
tyzowane, z k tórych każda pod 
czas 16 godzin dawać będzie 37 
ton pieczywa. W skali jednego 
zakładu jest to porcja o lbrzy­
mia, natomiast dla mieszkań­
ców stolicy, którzy w  okresie 
św iąt skonsumowali 1 000 000 
bochenków — dostawa dodatko 
wych 60 tys. pozostała chyba 
niezauważalna.

L U B IM Y  p ie c z y w o  i  z ja d a m y  go  
w ię c e j n iż  m ie s z k a ń c y  in n y c h  k r a  
jó w .  P e w n ie  d la te g o  nasze w y m a ­
g a n ia  są w ię k s z e . W ie lk ie  p ie ­
k a r n ie  o t r z y m u ją  d o  15 g a tu n k ó w  
m ą k i  p s z e n n e j i  ż y tn ie j ,  w y p ie k a ­
ją c  z n ie j  o k .  40 ro d z a jó w  p ie c z y ­
w a , w y b ó r  je s t  w ię c  d u ż y . T e o re ty ­
c z n ie ... w  p r a k ty c e  b o w ie m  z n a j­
d u je m y  w  s k le p a c h  z a le d w ie  k i l k a  
gatunków ł  rzadko uda się trafić

na  te n  n a jb a r d z ie j  u lu b io n y .  Z a  
t a k i  s ta n  r z e c z y  p o n o szą  o d p o w ie ­
d z ia ln o ś ć  h a n d lo w c y ,  k tó r z y  n ie  
z a d a ją  so b ie  s p e c ja ln e g o  t r u d u ,  b y  
d o b rz e  p o z n a ć  p o tr z e b y ,  r ó ż n ie  
k s z ta łt u ją c e  s ię  n ie  t y lk o  w  po sz­
c z e g ó ln y c h  m ia s ta c h , a le  n a w e t  w  
d z ie ln ic a c h  i  o s ie d la c h . T r a n s p o r t  
ta k ż e  p rz y s p a rz a  w ie lu  k ło p o tó w ,  
s tą d  n i k ł y  w y b ó r  n a  s k le p o w y c h  
p ó łk a c h  i  n ie z a d o w o le n ie  k l ie n tó w .

U c h w a ły  X V  P le n u m  K C  P Z P R  
p o b u d z i ły  a k t y w n o ś ć  s p ó łd z ie lc z o ś -

r o k ie  p r e fe r e n c je .  Ja sn e  je s t  b o ­
w ie m , że  n a jm n ie js z a  n a w e t  p ie ­
k a r n ia  c z y  c ia s tk a r n ia  u z u p e łn ia  i  
u ro z m a ic a  z a o p a trz e n ie  r y n k u  w  a r  
t y k u ły  p ie rw s z e j p o t r z e b y .

O b e c n ie  m a m y  w  k r a j u  2375 rz e ­
m ie ś ln ic z y c h  p ie k a r ń  i  2503 c ia ­
s tk a rn ie .  W p r a w d z ie  p o  u c h w a ła c h  
X V  P le n u m  K C  P Z P R  i  z a le c e n ia c h  
r z ą d u  z 1975 r o k u  w  s p r a w ie  p o ­
p r a w y  w y ż y w ie n ia  n a r o d u  1 r o z ­
w o ju  r o ln ic tw a ,  C e n t r a ln y  Z w ią z e k  
R z e m io s ła  p o d ją ł  a k c ję ,  z m ie r z a ją -

mmmmm
dobftgo chle.

c i s p o ż y w c ó w  „ S p o łe m ” , k tó r a  od  
1 ł ip c a  1976 r o k u  o d p o w ia d a  za 
w ła ś c iw e  z a o p a trz e n ie  m ia s t  w  a r t y  
k u ł y  ż y w n o ś c io w e , p r z e jm u ją c  je d ­
n o c z e ś n ie  c a ły  z a k re s  d z ia ła n ia  
Z je d n o c z e n ia  P r z e m y s łu  P ie k a r s k ie  
g o . „ S p o łe m ”  b ie rz e  ta k ż e  k u r s  n a  
p o le p s z e n ie  J a k o ś c i w y p ie k ó w ,  za ­
m ie rz a  c o ra z  w ię c e j  w y r o b ó w  t r a n ­
s p o r to w a ć  w  p o je m n ik a c h ,  a b y  p ie  
c z y w o  d o c ie r a ło  d o  k o n s u m e n ta  w  
n ie  z m ie n io n e j fo rm ie .

P O  o k re s ie  s ta g n a c j i  p rz e b u d z i ły  
s ię  r ó w n ie ż  rz e m ie ś ln ic z e  z a k ła d y  
p ie k a r s k ie  1 c u k ie rn ic z e ,  k tó r y m  
r z ą d o w y  p ro g ra m  r o z w o ju  u s łu g  i  
r z e m io s ła ,  z a tw ie rd z o n y  p rz e z  S e lm  
3 g r u d n ia  1976 r o k u ,  z a p e w n ił  sze-

cą  d o  r o z w o ju  rz e m io s ł s p o ż y w ­
c z y c h , a le  d o ty c h c z a s o w e  e fe k ty  n ie  
są z a d o w a la ją c e .

S y tu a c ja  „ w a ń k i - w s ta ń k i ”  w ś ró d  
p ie k a r z y  i  c ia s tk a r z y  w y n ik a  z r ó ż ­

n y c h  p r z y c z y n ;  w ie k  r z e m ie ś ln ik ó w  
z m u s z a  ic h  czę s to  d o  z a n ie c h a n ia  
z a w o d u . In n e  p o w o d y , to  b r a k  lo ­
k a l i  z a s tę p c z y c h  d la  z a k ła d ó w  z d o ­
m ó w  w y b u rz a n y c h ,  b r a k i  w  z a o p a ­
t r z e n iu  w p ły w a ją c e  n a  re n to w n o ś ć , 
a ta k ż e  n ie z b y t  p r z y c h y ln y  s to s u ­
n e k  n ie k tó r y c h  w ła d z  lo k a ln y c h ,  
w y n ik a ją c y  n a jc z ę ś c ie j z n ie w ła ś ­
c iw e j  i n te r p r e ta c j i  w y ra ź n y c h  p rz e ­
c ie ż  in te n c j i  i za le c e ń  w ła d z  ce n ­
t r a ln y c h .  W s z y s tk ie  te  n le d o c ią g n ię  
c la ,  w y s tę p u ją c e  w  n ie k tó r y c h  r e ­

g io n a c h  k r a ju ,  n a le ż a ło b y  p o d d a ć  
w n ik l iw e j  a n a l iz ie  i  w y c ią g n ą ć  rz e  
c z o w e  w n io s k i,  a b y  n ie  t y l k o  z a ­
p o b ie c  re g re s o w i,  a le  u ła tw ia ć  ro z ­
w ó j  p la c ó w e k  rz e m io s ła  s p o ż y w ­
czeg o .

W  k o ń c u  m a rc a  1976 r o k u  C Z R  
p o d ją ł  u c h w a łę  w  s p r a w ie  u ja w n ia  
n ia  i  w y k o r z y s ta n ia  d o  1980 r o k u  
w s z y s tk ic h  r e z e rw ,  z m ie r z a ją c y c h  
d o  o tw a r c ia  n o w y c h  z a k ła d ó w  i 
z w ię k s z e n ia  m o c y  p r o d u k c y jn y c h  w  
is tn ie ją c y c h .  Z a le c o n o  iz b o m  rz e ­
m ie ś ln ic z y m  o rg a n iz o w a n ie  — p o d  
e g id ą  u rz ę d ó w  w o je w ó d z k ic h  — 
s p o tk a ń  z p ie k a r z a m i i  c u k ie r n ik a ­
m i d la  p o in fo r m o w a n ia  ic h  o o b e c ­
n y c h  m o ż liw o ś c ia c h . W y n ik  — 111 
fa c h o w c ó w  z g ło s i ło  g o to w o ś ć  do  
o tw a r c ia  z a k ła d ó w . W s p ó łp ra c a  n a ­
w ią z a n a  ze Z je d n o c z e n ie m  M a s z y n  
S p o ż y w c z y c h  „S p o m a s z ”  p o w in n a  
w p ły n ą ć  n a  lep sze  z a o p a trz e n ie  w  
m a s z y n y  i  u rz ą d z e n ia .

C Z R  tw ie r d z i ,  t e  n ie p o k o ją c e  d a ­
n e  z 1976 r o k u  w  o d n ie s ie n iu  do  
p ie k a r ń  n ie  m o g ą  p rze są d za ć  o 
p e rs p e k ty w a c h . R o k  to  z b y t  m a ły  
o k re s  na  r o z w ó j  r z e m io s ł s p o ż y w ­
c z y c h . W  lu d z ia c h  m u s i s ię  p rz e d e  
w s z y s tk im  u t r w a i ić  p rz e k o n a n ie , że 
m o g ą  s p o k o jn ie  p ra c o w a ć  i  g o d z i­
w ie  z a ra b ia ć , że m a ją  z a g w a ra n to ­
w a n ą  p e łn ą  s ta b i l iz a c ję  o ra z  sze­
r e g  n ie z w y k le  w a ż n y c h  u d o g o d n ie ń  
p o d a tk o w y c h  i  in n y c h .  M u s z ą  te ż  
z g ro m a d z ić  ś r o d k i,  p o n ie w a ż  u rz ą ­
d z e n ie  w a rs z ta tu  s p o ro  k o s z tu je .

RZEMIOSŁO tak  się- ma do 
potentatów, ja k  „ l i l ip u t ”  do 
..«iranta”  piekarskiego, a jed­
nak jego rola w zaspokajaniu 
naszych apetytów jest wysoko 
oceniana. Każdy warsztat uzu­
pełnia i wzbogaca rynek, a wie 
lu  mieszkańcom u ła tw ia  zakup 
podstawowych a rtyku łów  żyw­
nościowych.

H a lina  S IC lN S K A

Copyright (c) 1969 by Mario Puro

fytuł oryginału „The Godfather*'

Tłumaczył: Bronisław Zieliński

---------------------------------- 710 — ______________ __

Caporegime o tw arzy łasicy zrozum iał wszystko w 
jednym  przebłysku. I  p rzy ją ł to. M ia ł chw ilę  fizycz­
ne j słabości, ale się opanował. Rzekł do Hagena: 

Powiedz M ikę ’ow i, że to by ł ty lko  biznes, że 
zawsze go lub iłem .

Hagen k iw n ą ł głową. — On to rozumie.
Tessio m ilczał przez chw ilę , po czym zapytał c i­

cho:
— Tom, nie możesz mnie zdjąć z haka? Przez 

wzgląd na dawne czasy?
Hagen potrząsnął głową.
— Nie mogę — powiedział.

Pa trzył, ja k  Tessia otoczyli „g o ry le " i  poprow adzili 
go do czekającego samochodu. Z rob iło  m u się trochę 
niedobrze. Tessio był niegdyś najlepszym żołnierzem  
Rodziny Corleone’ów ; stary Don polegał na nim  bar­
dzie j n iż na k im ko lw iek  innym , z w y ją tk iem  L u k i 
Brasi. W ie lka szkoda, że człow iek tak  in te ligentny  
popełnił ta k i fa ta lny  błąd w  ocenie, tak późno w  
życiu.

Carlo Rizzi, wciąż czekający na rozmowę^ z M i- 
chaelem, zaczął się denerwować wszystkim i tym i 
przyjazdam i i  odjazdami. N a jw yraźn ie j działo się coś 
niezwykłego i wyglądało na to, że będzie pom inięty. 
Zniecie rp liw iony, zadzwonił do Michaela. Telefon 
odebrał jeden z domowej obstawy, poszedł po M i­
chaela i  w ró c ił z wiadomością, że M ichael kazał Car­
lo w i siedzieć spokojnie i  że niedługo da m u znać.

— --------------------------------------------  T H  - ............

Carlo zadzwonił ponownie do swojej kochanki * 
pow iedział je j, że na pewno będzie mógł zabrać ją  
na późną kolację i  spędzić z nią noc. M ichael po­
w iedział, że go niedługo wezwie, a to, co planował, 
nie mogło zająć w ięcej czasu niż godzinę lub  dwie. 
Potem jazda do W estbury zabrałaby jakieś czter­
dzieści m inut. To było do zrobienia. Obiecał, że to 
zrobi i  udobruchał ją  p rzym ilnym i słówkami. Roz­
łączywszy się postanowił, że się od razu ubierze 
odpowiednio, aby później nie tracić czasu. Właśnie 
naciągnął świeżą koszulę, k iedy zapukano do drzw i. 
Szybko wyrozum ow ał sobie, że M ike próbow ał do 
niego zadzwonić, ale te lefon by ł zajęty, w ięc po 
prostu kogoś przysłał. Podszedł do drzw i i  o tw orzył 
je. Poczuł, że całe ciało drę tw ie je  m u od okropne­
go, porażającego strachu. W progu stał M ichael Cor- 
leone z twarzą te j śm ierci, któ rą  Carlo R izzi często 
w idyw a ł w snach.

Za Michaelem sta li Hagen i Rocco Lampone. M iny  
m ie li poważne, ja k  ludzie, k tó rzy  p rzyby li z na jw yż­
szą niechęcią, aby przekazać p rzy jac ie low i złą w ia ­
domość. Wszyscy trze j weszli do domu i  Carlo Rizzi 
zaprowadził ich do salonu. Przyszedłszy do siebie po 
pierwszym, szoku, pomyślał, że m ia ł a tak nerwowy. 
Słowa M ichaela spraw iły , że zrobiło m u się napraw ­
dę słabo, chw yciły  go mdłości.

— Musisz odpowiedzieć za Santina  — rzek ł M i­
chael.

Carlo nic nie odpowiedział, udał, że nie rozumie. 
Hagen i  Lampone rozeszli się pod przeciwległe ścia­
ny pokoju. Carlo i  M ichael s ta li naprzeciw siebie.
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—* Nadałeś Santina ludziom  Barziniego — pow ie­

dzia ł M ichael bezbarwnym  głosem. — Ta m ała fa r ­
sa, któ rą  odegrałeś z m oją siostrą; czy B a rz in i cię 
łudz ił, że to zwiedzie Corleone’a?

Carlo Rizzi przem ówił w  straszliw ym  lęku, bez 
godności, bez żadnej dum y:

— Przysięgam, że jestem n iew inny! Przysięgam na 
głowy moich dzieci, że jestem niew inny. M ike, nie 
rób m i tego, proszę cię, nie rób m i tego!

M ichael pow iedział spokojnie:
— B arz in i nie żyje. P h illip  Tattag lia  tak samo. 

Chcę dzis ia j w yrów nać wszystkie rachunki rodzin­
ne. Więc nie m ów m i, że jesteś niew inny. Byłoby le ­
p ie j dla ciebie przyznać się, co zrobiłeś.

Hagen i  Lampone popatrzy li na Michaela ze zdu­
mieniem. Pomyśleli, że nie jest jeszcze człowiekiem  
na m iarę swego ojca Po co namawiać tego zdrajcę, 
żeby się przyznał do w iny? Tc w ina była już tak  
dalece udowodniona, ja k  podobną rzecz można udo­
wodnić. Odpowiedź była oczywista Widocznie M i­
chael wciąż jeszcze nie by ł pewien sw oje j racji, 
wciąż się obawiał, że będzie n iespraw iedliw y, wciąż 
nękała go ta odrobina niepewności, któ rą  ty lko  w yz­
nanie Carla Rizzi mogło rozproszyć.

fcdn)
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Rumunia Akademickim Mistrzem Świata

Polscy szczfplorniści 
illi bfiizowy medal

Kolarstwo przełajowe

13 sukces
G. Jaroszewskiego
W  N IE D Z IE L Ę  w  o k o l ic a c h  s ta ­

d io n u  W a r s z a w ia n k i o d b y ł  s ię  o g ó l­
n o p o ls k i  p r z e ła jo w y  w y ś c ig  k o la r ­
s k i  z u d z ia łe m  k a n d y d a tó w  d o  r e ­
p re z e n ta c j i  P o ls k i  n a  m a ją c e  s ię  
o d b y ć  za d w a  ty g o d n ie  m is t rz o s tw a  
ś w ia ta  w  H a n o w e rz e .

W  w y ś c ig u  s e n io ró w , z u d z ia łe m  
47 z a w o d n ik ó w ,  t r iu m f o w a ł  2 2 - le tn i 
G rz e g o rz  J a ro s z e w s k i ( Z y ra rd o w ia n -  
k a )  o d n o ś n e  13 z w y c ię s tw o  w  se­
zo n ie  76/77 T r z e c i b y ł  A .  M ą k o w -  
s k i  iC h e m ik  P o lic e ) .

TENIS

W. Fibak
w finale debla

W  B IR M IN G H A M  (s ta n  A la b a m a )  
o d b y w a  s ię  m ię d z y n a r o d o w y  t u r n ie j  
te n is o w y ,  w  k tó r y m  w y s tę p u je  W o j 
c ie c h  F ib a k .  P o  n ie p o w o d z e n iu  w  
g rz e  p o je d y n c z e j.  P o la k  o d n o s i suk - 
c e sy  w  g rz e  p o d w ó jn e j,  w  k tó r e j  
w y s tę p u je  w ra z  z H o le n d re m  T o ­
m e m  O k k e re m . W  p ó ł f in a le  W o j­
c ie c h  F ib a k  1 T o m  O k k e r  p o k o n a li  
g ro ź n a  p a rę  I l i e  N a s ta se  (R u m u n ia ) ,  
V ita s  G e r u la i t is  (U S A )  6:1. 6:4. G r a 
b y ła  p r z e ry w a n a  w s k u te k  n ie s p o r to -  
w e j  p o s ta w y  R u m u n a , k tó re g o  p r z y  
w o ły  w a l i  d o  p o rz ą d k u  s ę d z io w ie  i  
n a w e t  w id z o w ie  t u r n ie ju .

W  f in a le  F ib a k  i  O k k e r  z m ie rz ą  
s ię  z  re w e la c y jn ą  p a rą  B i l l  S c a n lo n . 
B i l l y  M a r t in  (U S A ) . D e b e l te n  p o ­
k o n a ł w  p ó ł f in a le  In n ą  p a rę  a m e ­
r y k a ń s k ą  E d d ie  D ib b s , H a r o ld  S o lo -  
m o n  3:6. 6:2. 7:5.

Szwedzi wygrywają
w Lublinie

W  M E C Z U  o  p u c h a r  k r ó la  s z w e d z ­
k ie g o  w  te n is ie  ( I I  l ig a  g r .  C ) ze ­
s p ó ł S z w e c ji  p o k o n a ł d r u ż y n ę  p o l­
s k ą  2:1. D la  P o la k ó w  je d y n y  p u n k t  
z d o b y ł T a d e u s z  N o w ic k i ,  z w y c ię ż a ­
ją c  z a s łu ż e n ie  d ru g ą  r a k ie tę  S zw e­
c j i  O v e  B e n g ts s o n a  6:2. 6:1. S zw e ­
d z i n a to m ia s t z d o b y l i  d w a  p u n k ty  
d z ię k i  z w y c ię s tw u  R o lfa  N o rb e rg a  
n a d  A n d r z e je m  W iś n ie w s k im  o ra z  
d z ię k i  w y g r a n e j g rz e  p o d w ó jn e j 
m ę ż c z y z n .

s ia t k ó w k a "-

Juniorki SZS-AZS
w półfinale

S I A T K A R K I  S Z S -A Z S  b y ły  go sp o ­
d a rz a m i ć w ie r ć f in a ło w e g o  t u r n ie ju  
m is t r z o s tw  P o ls k i ju n io r e k  w  s ia t ­
k ó w c e . O b o k  z e s p o łu  s z c z e c iń s k ie g o  
w  w a lc e  o  a w a n s  d o  d a ls z y c h  ro z ­
g r y w e k  w z ię ły  u d z ia ł s ia t k a r k i  E n e r 
g e ty k a  P o z n a ń  o ra z  g d a ń s k i SZS- 
A Z S . Z g ło s z o n a  d o  t u r n ie ju  d r u ż y ­
n a  z R o g o ź n a  n ie  s ta w i ła  s ię  na  
p a rk ie c ie .  P re m io w a n e  a w a n se m  
m ie js c a  d o  p ó ł f in a łu  w y w a lc z y ły  ze­
s p o ły :  E n e r g e ty k a  P o z n a ń  p o k o n u ­
ją c  k o le jn o  S Z S -A Z S  S zcze c in  3:2 
(15:10 6:15. 15:12. 11:15. 15:12) i  im łe n  
n łc z k i  z G d a ń s k a  3:1 o ra z  ze sp ó ł 
g o s p o d a rz y , k t ó r y  w  d e c y d u ją c y m  
p o je d y n k u  p o k o n a ł S Z S -A Z S  G d a ń s k  
3:0 U5:10, 15:9. 15.5). ( jk )

Piłka wodna

Trzy mecze 
a tylko jedno zwycięstwo

P R Z E Z  T R Z Y  D N I basen  W D S  b y ł 
m ie js c e m  s p o tk a ń  ju n io r ó w  w  p i ł ­
ce w o d n e j D o m ię d z y  d r u ż y n a m i 
s z c z e c iń s k ie )  A r k o n i i  a m is t rz e m  
N ie m ie c k ie  1 R e p u b l ik i  D e m o k r a ty ­
c z n e j — D y n a m e m  M a g d e b u rg  P o -  
le d y n k i  te  t r a k to w a n e  b y ły  ja k o  re ­
w a n ż  za m e cze  ro z e g ra n e  n a  te ­
re n ie  g o ś c i w  k tó r y c h  t o  o o d o p ie c z  
n i  t r e n e r a  Z . U rb a ń s k ie g o  u le g l i  
d w u k r o tn ie  d r u ż y n ie  D y n a m a  4:3 1 
13:11. T y m  ra z e m  m o ż n a  u z n a ć  że 
a rk o ń c ^ Y c y  o d n ie ś l i  o o ło w ie z n y  s u k ­
ces u z y s k u ją c  w  o ie rw s z y m  m eczu  
z w y c ię s tw o  14:7. w  d ' u 'T'm  re m is u ­
ją c  6:6 o ra z  w  o s ta tn im  u le g a ją c  
D y n a m u  5:6. ( j * )

16 BM. DO BIEG ŁY KO ŃCA V I I  Akadem ickie M istrzostwa 
Św iata w  Piłce Ręcznej Mężczyzn. W h a li warszawskiej A ka ­
dem ii W ychowania Fizycznego, w  ostatnim  dniu m istrzostw ro­
zegrano cztery mecze finałowe. Nie doszedł do skutku pojedy­
nek o 9 miejsce w tu rn ie ju , gdyż drużyny B e lg ii i  A lg ie r ii m u­
sia ły wcześniej wyjechać do k ra ju .

Oba zespoły sklasyfikowano na 9 i  10 pozycji.
W  M E C Z U  o  p ie rw s z e  m ie js c e  O to  k o ń c o w a  k o le jn o ś ć  V I I  A k a -  

s p o tk a ły  s ię  d r u ż y n y  J u g o s ła w ii  i  d e m ic k ic h  M is t rz o s tw  Ś w ia ta  w  P i l -  
R u m u n i i ,  z w y c ię ż y ła  R u m u n ia  28:25 ce R ę c z n e j M ę z c z y z n : 1. R u m u n ia , 
(15*11) 2. J u g o s ła w ia . 3. P o ls k a , 4. Z S R R ,

5. W ę g ry . 6. T u n e z ja . 7. B u łg a r ia ,  
W  M E C Z U  o  t r z e c ie  m ie js c e  s p o t-  8. J a p o n ia . 9—16 B e lg ia  i  A lg ie r ia .  

k a ły  s ię  d r u ż y n y  Z S R R  1 P o ls k i.
Z w y c ię ż y ła  d r u ż y n a  p o ls k a  21:18 
(11:11). B r a m k i  z d o b y l i :  d la  P o ls k i 
— J a n  K o z ie ł — 12. P io t r  C ie ś la  — 
3, W o jc ie c h  C ie s ie ls k i i  R y s z a rd  
J e d l iń s k i  p o  2 o ra z  J a n  P r z y b y ło  
i  J a n  G m y r e k  p o  I ;  d la  Z S R R  —  
N ik o ła j  C z ig a r ie w  _  5, W a le r y  B o ­
g d a n  ł  W a le n t in  D o w b n e  — 3. O le k  
G a g in  1 Ig o r  Ł o z o w o j  p o  2, o ra z  
Ig o r  D o m a s z e n k o  i  N ik o ła j  D re p e -  
c z k in  p o  1.

B y ło  t o  n ie z w y k le  z a c ię te  i  w y ­
ró w n a n e  s p o tk a n ie . D o  p r z e rw y  
ż a d n e j z d r u ż y n  n ie  u d a ło  s ię  u -  
u z y s k a ć  w ię k s z e j n iż  d w u  b r a m k o ­
w e j  p rz e w a g i.  O  w y n ik u  m e czu  za ­
d e c y d o w a ły  o s ta tn ie  4 m in .  p o dcza s  
k tó r y c h  ze s p ó ł P o ls k i m a ją c  3 b ra m  
k i  p rz e w a g i n ie  d a ł  ju ż  so b ie  o d e ­
b ra ć  z w y c ię s tw a . O b a  z e s p o ły  g r a ły  
w y ją t k o w o  d o b rz e  w  o b ro n ie . Ś w ie ­
tn ie  b r o n i l i  o b a j  p o ls c y  b ra m k a rz e , 
a s z c z e g ó ln ie  M ie c z y s ła w  W o jtc z a k .  
W  d r u ż y n ie  p o ls k ie j  w y s tę p o w a ł 
m . In .  s z c z e c in ia n in  J a n u s z  B rz o ­
z o w s k i.

T a k  w ię c  p o ls k a  d r u ż y n a  o b r o n iła  
3 p o z y c ję  z d o b y tą  p rz e d  d w o m a  la -

W  derbach —
bez niespodzianek
N A  IN A U G U R A C J Ę  r o z g ry w e k  

d r u g ie j  r u n d y  o  m is t rz o s tw o  d r u ­
g ie j l ig i  w  k o s z y k ó w c e  k o b ie t  w  
h a u  W D S  o d b y ły  s ię  d e r b y  p o ­
m ię d z y  d o ty c h c z a s o w y m  l id e re m  ta ­
b e l i  ze sp o łe m  C z a rn y c h  a l ig o w y m i 
d ę b i u ta n  t k a m !  d r u ż y n ą  O g n iw a . 
Z g o d n ie  z o c z e k iw a n ia m i b a r d z ie j  
d o ś w ia d c z o n e  k o s z y k a r k i  C z a rn y c h  
o d n io s ły  d w u k r o tn e  z w y c ię s tw o , w  
s o b o tę  110:54 (44:19) i  n ie d z ie lę
100:54 (58:26). Z d o b y c ie  k o m p le tu
p u n k tó w  p rz e z  p o d o p ie c z n e  t r e n e r a  
P ie c e  w ie ż a  u m o c n iło  s z cze c iń ską  
d r u ż y n ę  n a  p o z y c j i  p r z o d o w n ik a .  
T rz e b a  p rz y z n a ć , że m im o  sp o d z ie ­
w a n e g o  s u k c e s u  z e s p o łu  s p ó łd z ie l­
cze g o  k lu b u  n ie  p rz y p u s z c z a n o , iż  
z o s ta n ie  o n  o d n ie s io n y  w  ta k  p rz e ­
k o n y w a ją c y  sp o só b . W p r z e k r o ju  
o b u  s p o tk a ń  n a  n a jw y ż s z e  n o ty  za­
s łu ż y ły  w  d r u ż y n ie  C z a r n y c h  J a r o ­
s z e w s k a , k tó r a  w y d a je  s ię  w ra c a ć  
do  d a w n e j  fo r m y  o ra z  C z a rn e c k a  
b ę d ą ca  m o to re m  n a p ę d o w y m  w s z y s t 
k ic h  a k c j i  k o s z y k a r e k  O g n iw a . 
S z k o d a , że  z a w o d n ic z k a  ta  o s a m o t­
n io n a  b y ła  w  s w o ic h  p o c z y n a n ia c h  
n ie  m a ją c  w s p a rc ia  u  s w y c h  k o le ­
ża n e k .
C Z A R N I — O G N IW O  110:54 (44:19)

I  100:54 (58:26)
C z a rn i — S y ry c a  0 1 1. H in c e  17 

i  14, B r o m b e r k o w s k a  2 ł  0, K r z y ­
w ic k a  3 i  1, J a ro s z e w s k a  30 i  12. 
G ło d e k  2 i  2. K r a w c z y ń s k a  8 i  12. 
J . W ę c k o w lc z  9 i  15. K ą k o l  24 1 15. 
A . W ę c k o w ic z  15 i  28.

O g n iw o  — H o ły s t  0 i  0, K r ó la s lk  
8 i  2. K im a k  1 i  0. K r ó l ik o w s k a  
4 i  8. Ś w ią te k  1 i  0. C z a rn e c k a  15 
i  11, P u r ta k  13 1 10, S o b o le w s k a  1 
i  13. K rz e s iń s k a  5 1 0 .  K o w a ls k a

COS służył portowcom

W dobrych nastrojach 
wracają piłkarze z Wałcza

DZIŚ P IŁK A R Z E  POGONI pow rócili z Wałcza, gdzie w tam ­
tejszym Centralnym  Ośrodku Sportowym  przebyw ali przez dwa 
tygodnie na zgrupowaniu przygotowawczym. Na zakończenie 
obozu portowcy rozegrali wczoraj na boisku COS sparring 
*  zespołem gorzowskiego S tilonu (liga okręgowa). Zakończył 
się on w yn ik iem  bezbramkowym.
OBSERWOWALIŚMY to spotka- w Kamieniu k/Rybnika a później 

nie Odbywało się ono w praw- przygotowania w Szczecinie do 
dziwie zimowej scenerii. W Woł- pierwszego pojedynku H rundy — 
czu bowiem panuje zima. Boisko 27 lutego z Wisłą, 
pokryte było sporą worstwą śnie- W zespole jest dobry nastrój 
gu Trudno było w takich worun- i atmosfera intensywnej procy — 
koch przeprowadzać precyzyjne portowcy myśtą o poprawieniu lo- 
ofa-u kały w tobełi. Morzy się awans

_  W tym sporringu— wyjoinkrt *>  puchar4w UEFA. M .
nom asystent trenera, Wojciech 
Frączczok — nie chodziło nam o 
to oby zawodnicy zademonstro­
wali wszystkie umiejętności piłkar 
skie. Po prostu był to sprawdzian 
wytrzymałościowy — śnieg na bo­
isku był więc bordzo przydatny.
Uważam, ie  sprawdzian wypadł 
bordzo dobrze. Wypróbowaliśmy 
16 zawodników, w tym wszystkich 
trzech bramkarzy — każdy bronił 
po 30 min. Nie grali jedynie cho­
rzy i kontuzjowani: J. Mikulski,
A. Krzewicki i S. Majewski.

Z rozmowy jaką przeprowadzi­
liśmy w Wałczu z kierownictwem 
zgrupowania i z zowodnikami wy­
nika, że w ośrodku były dobre wa­
runki, dzięki temu w 100 proc. 
zrealizowano założenia. Chodziło 
tu głównie o wyrobienie wytrzy­
małości I siły. Zajęcia odbywały 
sie w sali, w terenie i na boisku.
Zawodnicy mieti dobre warunki 
zakwaterowania, na miejscu była 
sauna. Ze zgrupowania portowcy 
wracoją z minami zadowolonymi.
Już jutro, na własnym boisku, 
wznowią treningi. W środę dwa 
zespoły Pogoni wyjeżdżają nc 
mecz do Stralsundu — z Vorwaert- 
sem. W czwartek natomiast Po­
goń udoje się do Świnoujścia na 
kolejne zgrupowonie, które potrwa 
do końca stycznia. W międzycza­
sie szczecinianie rozegrają mecz

2 i  10. (jk) z Dynomem Berlin. W lutym obóz

Wilki Morskie 
wiceliderami tabeli
(G D YN IA , in f. w ł.) Przez cztery dn i koszykarze d rug ie j lig i 

o ra li udział w tu rn ie ju , będącym zarazem inauguracją ostat­
n ie j rundy tegorocznych rozgrywek. W  imprezie, k tó rą  rozegra­
no na parkiecie gdyńskiego S tartu  w zię li udział również ko­
szykarze Pogoni Szczecin, k tó rzy  ja k  wiadomo zakończyli p ie rw  
szą rundę na trzec ie j pozycji.
G E N E R A L N IE  n a le ż y  p o z y ty w n ie  • k ó w  s z c z e c iń s k ic h , k tó r z y  n ie  zaw sze  

o c e n ić  w y s tę p  „ W i l k ó w  M o r s k ic h ”  p r a w id ło w o  re a g o w a li  na  p ro b le m a -  
g d y t  m im o  z n a czn e g o  o s ła b ie n ia  — ty c z n e  d e c y z je  s ę d z ió w . M ię d z y  in -  
b r a k u  d w ó c h  k o n tu z jo w a n y c h  . .w ie -  n y m i  „a s  a tu to w y ”  P o g o n i P . w a- 
ż o w c ó w ”  C a b o n ia  i  W |.  K o s i a o ra z  n io r e k  „ z a r o b i ł ”  za t o  p r z e w in ie -  
r o z g ry w a ją c y c h  W ę c k o w lc z a  i  u ta -  n ie  te c h n ic z n e . W y d a je  s ię . t e  p r z y  
le n to w a n e g o  S z e w c z y k a  ze s p ó ł t r e -  w ię k s z e j k o n s o l id a c j i  c a łe g o  zesp o- 
n e ra  P le b a n k a  o d n ió s ł t r z y  z w y c ie -  ł u  . .W i lk i  M o rs k ie ”  m o g ły  za-koń- 
s tw a . o o k o n u ł ąc S ta r t  G d y n ia  84:8o p zyć  t u r n ie j  bez p o r a ż k i,  eo d a w a -  
(45:38). Z a s ta ł Z ie lo n a  G ó ra  90:65 ło b y  im  o r z o d o w n łc tw o  w  l id z e  t 
(55:25) o ra z  d o ty c h c z a s o w e g o  l id e r a  z n a c z n ie  z w ię k s z y ło  Ic h  szanse w  
ta b e l i  A Z S  P o z n a ń  71:60 (3*:3?) w a lc e  o  u o r a g n io n y  a w a n s  d o  e k s -  
P r z e g r a n y  p o je d y n e k  z n is k o  n o to -  t* *a k ła s v . w  c h w i l i  o b e c n e j k o s z y - 
w a n y m  ze sp o łe m  Z a g łę b ie  S o s n o w ie c  k a rz «  P o g o -d  z a lm u la  d ru g a  lo k a tę  
89:72 m o ż n a  z ło ż y ć  p rz e d e  w s z y s tk im  ze s t r a ta  je d n e g o  p u n k t u  d o  p r o -  
na  k a r b  m a le j o d p o rn o ś c i z a w o d n i-  w a d z ą c e g o  B a ild o n  u . (ik)

Dwa zwycięstwa 
judoków z Rygi

PRZEZ dwa dni w  ha li WDS 
odbywały się zawody judo z u -  
działem ekipy Łotew skie j SRR. 
Goście p rzyby li do Szczecina w 
skrom nym  liczebnie składzie ale 
bardzo mocnym. Barw  Łotw y 
b ron ił m. in. m istrz  świata ju ­
niorów  starszych A leksy Jackie­
wicz. B y ł on bez wątpienia na j­
lepszym zawodnikiem  imprezy 
prezentując wysokie um iejętno­
ści i dobry s ty l w a lk i. Szkoda, 
że spotkanie to  odbywało się 
praw ie w  konspiracji. Gospoda­
rze zawodów — Sekcja Judo 
WFS — nie poprzedzili je  ak­
cją propagandową. Ponieważ v 
naszym mieście dyscyplina ta 
ma sporo zwolenników należy 
przypuszczać, że do ha li przy 
u l Narutow icza p rzybyliby ju -  
docy z różnych sekcji i  ognisk 
T K K F . Było zresztą na co pa­
trzeć.

G O Ś C IE  w y g r a l i  o b a  s p o tk a n ia  to ­
w a r z y s k ie  p o k o n u ją c  S zcze c in  I  
S zcze c in  I I  w  je d n a k o w y m  s to s u n ­
k u  4 :1 . A  o to  w y n ik i :  w a g a  do  
65 k g  (g o ś c ie  n a  p ie rw s z y m  m ie j­
scu  d r u g im  — S zc z e c in  I .  t r z e c im  
— S zcze c in  I I )  — S . S ie ro g L n  p o ­
k o n a ł R  Z ie lo n k ę  i  R . G ila ,  w aga  
d o  71 k g  — S. Ż a r n ó w  w y g r a ł  z 
W . M iła k o w s k im  ł  M . D ra n g o w -  
s k im .  w a g a  d o  78 k g  —  A .  A g le s -  
k a t ln  p o k o n a ł M . C h u r lu k a  i  L .  G ro  
c h e c k ie g o , w a g a  d o  85 k g  — I  — A . 
J a c k ie w ic z  z w y c ię ż y ł  L .  J a n k o w ­

s k ie g o  l  J. G r e g o rc z y k a . w a g a  do  
85 k g  I I  —  J. W o jte n k o w  p rz e g ra ł 
w a lk i  z P . M ic h a ls k im  i  P . J a n u ­
s z e w s k im .

N a jc ie k a w s z y m  p o je d y n k ie m  m i­
t y n g u  b y ła  n ie w ą tp l iw ie  w a lk a  J a n ­
k o w s k ie g o  z J a c k ie w ic z e m . P o la k  
s ta w ia ł d z ie ln y  o p ó r  a w  p e w n y c h  
o k re s a c h  b y ł  ró w n o r z ę d n y m  p rz e ­
c iw n ik ie m  d la  m is t rz a  ś w ia ta  j u ­
n io ró w .

W  tu r n ie ju  in d y w id u a ln y m  z w y ­
c ię ż y l i :  d o  65 k g  S. S le ro g ln  p rz e d  
R Z ie lo n k ą ,  d o  71 k g  W . M ila k o w -  
s k i  p rz e d  S . S z a r in e m . d o  78 k g  
M . C h u r lu k  p rz e d  A .  A g le s k a l in e m ; 
d o  85 k g  A . J a c k ie w ic z  o rz e d  P  
M ic h a ls k im -.

n a a p
I losowanie:

3, 8, 14, 17, 18, 23, dod. 21
I I  losowanie:

4, 7, 11, 29, 32, 47
Końcówka banderoli: 2871

PIERWSZE tegoroczne 
spotkanie p iłka rsk ie  roze­
gra ły  ju ż  po raz 140 w h i­
s to rii krakowskie k luby  Wi 
sła i  Cracovia. Mecz zakon 
czyi się remisem i  o zdoby­
ciu przez Wisłę trofeum  
Herbowej Tarczy m. K ra ­
kowa zadecydowały rzu ty  
karne.

CAF-Soćhor-telefoto

Tabele i wyniki
I  liga koszykówki mężczyzn
G ó r n ik  — W y b rz e ż e  77:103 1 86:161 
S p ó jn ia  —  G w a r d ia  86:64 i  81:55 
L e c h  - -  L u b l in ia n k ą  98:50 i  99:78 
Ś lą s k  — R e s o v ia  98:77 1 85:77 
W is ła  — P o lo n ia  110:88 1 104:94

T A B E L A
1. Ś lą s k

W is ła
3. L e c h
4. W y b rz e ż e
5. P o lo n ia
6. R e so v ią  
7 S ta r t
8. S p ó jn ia
9. G ó r n ik

10. L u b l in ia n k e
11. Ł K S
12. G w a r d ia

2744—2276
2930—2536
2705—2491
*773—2515
2519—2493
2601— 2405 
2241—2262 
2297—2377
2602— 2757

I I  liga
koszykówki mężczyzn

Z a g łę b ie  — Z a s ta ł 70:58
A Z S  P o z n a ń  — P o lo n ia 105:85
W a r ta  — A s to r la 79:8»
B a ild o n  — T u r ó w 76:77
P o g o ń  — S ta r t 84:80
S t a r t  —  A Z S  P o zn a ń 108:85
T u r ó w  — Z a g łę b ie 97:89
A s to r la  — B a ild o n 61:92
P o lo n ia  — W a r ta 88:93
Z a s ta ł — P o g o ń 65:90
Z a g łę b ie  — P o g o ń 89:72
B a ild o n  — P o lo n ia 72:66
A Z S  — Z a s ta ł 93:98
T u r ó w  — A s to r la 106:88
S t a r t  — W a r ta 98:93
A s to r ia  — Z a g łę b ie 80:110
P o lo n ia  — T u r ó w 74:92
P o g o ń  — A Z S  P o z n a ń 71:60
Z a s ta ł —  W a r ta 95:100
S t a r t  —  B a ild o n «5:100

T A B E L A
1. B a ild o n 47 2330—1963
2. P O G O Ń 46 2139—203«
3. A Z S  P o z n a ń 45 2292—2101
4. T u r ó w 44 2258—2210
5. Z a s ta ł 41 2125—2176
6. Z a g łę b ie 39 2122—2048
7. S ta n 37 2354 — 2456
«. W a r ta 37 2246—2419
9. A s to r ia 35 2185—2355

to. P o lo n ia 31 2114—243»

I I  liga koszykówki kobiet
A Z S  G d . — P o lo n ia  
C Z A R N I -  O G N IW O  
S lę za  — S p ro ta v ia  
S ta ł — A Z S  Z . G ó rą  
Z a g łę b ie  — A Z S  K o sz .

T A B E L A
1. C Z A R N I 47
2. S ta l  46
3. S lę za  40
4. A Z S  Z . G ó ra  39
5. S p ro ta v la  37
6. O G N IW O  35
7. Z a g łę b ie  33
8. A Z S  G d a ń s k  33
9. P o lo n ia  32

10. A Z S  K o s z a lin  26

55:53 1 63:47 
110:54 1 100:54 
72:57 i  73:78 
86:47 1 92:60 
75:60 i 80:58

1973— 1458 
2009—1525 
1586— 1304 
1601— 1608 
1504— 1523 
1419—1504 
1494— 167» 
1491—1614 
1378—1601 
1210— 1858

Przerwany
mecz w Toruniu

D O  IN C Y D E N T Ó W  d o s z ło  w  T o ­
r u n iu  p o d c z a s  m e c z u  o  m is t rz o s tw ©  
I  l i g i  h o k e ja  n a  lo d z ie  m ię d z y  m ie j  
s c o w y m  P o m o rz a n in e m  1 S to c z n io w ­
ce m  G d a ń s k . W  49 m in .  1 30 sek . 
sę d z ia  g łó w n y  s p o tk a n ia . A n d r z e j  
K a p o łk a  z K a to w ic  p r z e rw a ł m ecz 
n a  s k u te k  n ie s p o r to w e g o  z a c h o w a ­
n ia  p u b l ic z n o ś c i,  k tó ra  rz u c a ją c  ś n ie  
g ie m  n a  o ły tę  lo d o w is k a ,  u n ie m o ż ­
l iw i ła  k o n ty n u o w a n ie  g r y .  W  tv m  
m o m e n c ie  p r o w a d z i ł  S to c z n io w ie c  
3:3 (4:2. 2:1. 2:0).

P o  g o d z ln ” e i p r z e rw ie ,  ju ż  oez 
u d z i - łu  p u b l ic z n o ś c i,  m e cz  z o s ta ł 
d o k o ń c z o n y . S o o t k s r ie  to  w y g r a ł  
S to c z n io w ie c  12:4 (4:2. 2:1, 6 :1 ).



KURI ER -O- OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE &  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE ♦  OGŁOSZENIA ♦  POKRÓTCE ’ STRONA 7

P O N IED ZIA ŁEK , 
17 STYCZNIA

DZIŚ:
Antoniego, Itościsława 

JUTRO:
Piotra, M ałgorzaty

POGODA

ZAC H M U R ZE N IE duże, 
z możliwością opadów śnie­
gu. Temp. ok. —1 st. W ia­
t ry  słabe, zmienne.

D Z IŚ  w  S z c z e c in ie  c iś n ie n ie  
w y n o s i o k o ło  1021 m il lb a r ó w  
(766,6 m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  
s p o d z ie w a n y  w z ro s t  c iś n ie n ia .

W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ M a c b e t t ”  g. 
19.30- M U Z Y C Z N Y  —  „ M a c h ia v e l-  
l i ”  g 19

D R U Ż B A  ( te l.  356-05) „ S k a z a ń c y ”  
E. 15.30, 18.15, b u lg . .  1. 15: „ G d z ie  
p a n i  Jest D e ry ? ”  g . 21, w ę g „  i .  18 
{ p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) :  K O S M O S  
( te i .  380-03) „ P ło n ą c y  w ie ż o w ie c "  g . 
8.30, 11.30, 14.30. 17.30. 20.30. U S A . L  
15. p a n o ra m , ( p o n ie d z ia łe k  i  w to ­
r e k ) :  B A Ł T Y K  ( te l .  733-35) .,S e ra -  
f i n o "  r . 10. 12. 14. w ł . - f r . ,  1. 15: 
„ T r ę d o w a ta ”  R. 18. 18. 20. p o i. ,  1. 
12 ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) :  C O L O S ­
S E U M  ( te l. 458-18) „ P ło n ą c y  w ie ż o ­
w ie c ”  R. 17, 20. U S A , 1. 15. p a n o ­
r a m . ;  P O L O N IA  ( te l.  22-18-34) „ W in  
n e to u ”  r . 14, 18, lú a . ,  p a n o ra m ., 
c z . I I I ;  „ N ie c h  b e s tia  z d y c h a ”  r. 
18, 20.15. f r . ,  1. 18; w to r e k :  „ C z e r ­
w o n e  c ie r n ie ”  r . 16, 18. p o i. .  1. 15; 
„ Z a p a c h  k o b ie t y ”  g . 20, f r . .  1. 18; 
P IO N IE R  ( te i.  475-02) „ K r ó l  z im y ”  
E . 17: „ A l e  h e c a ”  a . 11. 13. 15; „ M a ­
z e p a "  R. 18, 20 p o i. .  I .  15; „ D z ie w ­
c z y n a  z la s k ą ”  g . 22. a n g . ,  1. 18. 
p a n o r a m , ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k )  
w e  w to r e k  o R. 10. 17 „ C h o in k a ” : 
Z A M E K  —  „ S z c z u r y  P a ry ż a "  g . 18. 
f r . :  P R O M IE Ń  — „ B l iz n a ”  r . 1«,
18. 20. p o i. .  1. 15; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą ­
b ie )  ..T a k  s z a lo n a , że m o ż e  z a b ić ”  
g . 17. f r . .  1. 15: „ P r z e p ra s z a m , c z y  
t u  b i ją ? ”  R. 19. p o i.. I. 13: 1 M A J  
( Ż y d ó w c e )  „C z e ś ć  a r t y s t o ”  r . 17,
19. f r . ,  I. 15; B I A Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e ­
b ie ż )  „ N ie  m a  s p r a w y ”  e . 18. f r . .  I. 
15; S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  ..O d  s ie d ­
m iu  w z w y ż ”  R. 17. 19. U S A . 1. 18; 
Z A T O K A  (N o w e  W a rp n o )  „ W ie lk i  
G a ts b y ”  R. 18. U S A , 1. 15: W IS Ł A  
(G o le n ió w )  „ T r ę d o w a ta ”  p o i. .  1. 12: 
„ S m u g a  c ie n ia ”  p o l „  I. 12; IN A  
(S ta rg a r d )  „ P ło n ą c y  w ie ż o w ie c ” : 
G R Y F  ( G r y f in o )  „ W  te  d n i  p r z e d -  
w io s e n n e ”  p o i.. I .  15.

N IE C Z Y N N E .

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l­
s k ie j  (d y ż u r  o g ó ln y ) :  D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  7: W E W N . 
—  A r k o ń s k a ;  C H IR . — I I I  P o m o ­
rz a n y .  Z d u n o w o :  P O Ł O Ż N IC T W O  — 
P io t r a  S k a rg i ;  N E U R O L O G IA  — 
A r k o ń s k a ;  D E R M A T O L O G IA  —  P o 
m o rz a n y .

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  1 R.
19— 7: D O R O S Ł Y C H  — a l.  W o j­
s k a  P o ls k ie g o  72 — g . 19— 7: N a d  
O d ra  18 — g . 15—8 ; S T O M A T O L O ­
G IC Z N A  — W o j.  P o ls k ie g o  72 —  g.
20— 7.

A P T E K I

A L .  W Y Z W O L E N IA  11 ( d o d a tk o w o  
o d t r u t k i  I  t le n )  te l.  422-46: K R Z Y ­
W O U S T E G O  7a — te l.  366-73; L E ­
L E W E L A  1 — te l.  726-24; S T O Ł -  
C Z Y N . N A D  O D R A  20 — te l.  23-94- 
22; P O D J U C H Y . P L .  W O L N O Ś C I 5
— te l.  61-28-20 

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te ł.  425-25 
1 446-46 —  g. 7—21.
S T A N  P R Z E J E Z D N O Ś C I D R Ó G  — 
t e l .  426-51 (g . 7—20).
K O L E J O W A  -  te l.  460-23; P o c ią g i 
p r z y je ż d ż a ją c e  — 934; P o c ią g i o d ­
je ż d ż a ją c e  —  933.
P U N K T  IN F O R M A C J I  T U R Y S T Y C Z  
N E J  —  J e d n o ś c i N a r o d o w e j  50 — 
te l.  490-32 —  R. 8—18.

P R O G R A M  I

15.25 O b ie k ty w .  15.45 D z ie n n ik .  15.55 
„ Z w ie r z y n ie c " .  16.35 „ M ia s to  n ie ­
z w y k łe  — W a rs z a w a ” . 17.55 T r a n s ­
m is ja  z a k a d e m ii.  19 D o b ra n o c .
19.30 D z ie n n ik  ( k o lo r ) .  20.39 T e a t r  
T V  „ C y d ” . 21.55 K o n c e r t  d lg  W a r ­
s z a w y ”  ( k o lo r ) .  22.35 D z ie n n ik  ( k o ­
lo r ) .

P R O G R A M  U

16.4« J ę z . n ie m ie c k i.  17.10 G a le r ia  
34 m il io n ó w  ( k o lo r ) .  17.40 V I I  M ię ­
d z y n a r o d o w y  F e s t iw a l  Z e s p o łó w  
P ie ś n i 1 T a ń c a  ( k o lo r ) .  18.10 Z  c y k ­
lu  „ N ie  s i łą  a s p o s o b e m " ( k o lo r ) .
18.40 K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie ­
go . 19 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  ( k o ­
lo r ) .  20.30 P r o g r a m  m u z y c z n y . 21 
Z a g ra n ic z n y  f i l m  d o k u m e n ta ln y  
( k o lo r ) .  21.40 „24  g o d z in y ”  ( k o lo r ) .  
21.50 „ L o ż a ” . 22.35 N U R T .

W T O R E K

6.30 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 9 
Ję z . p o ls k i  d la  k la s  I  l ic .  10 Jęz. 
p o ls k i  d la  k la s  I I  ł ic .  11.05 M a te m a ­
ty k a  d ia  n a jm ło d s z y c h  ( k o lo r ) .  16.30 
D z ie n n ik  ( k o lo r ) .  16.40 O b ie k ty w .  17 
S tu d io  T V  M ło d y c h .  17.30 Ś w ia t  l  
P o ls k a  ( k o lo r ) .  18.25 P r o g r a m  m u ­
z y c z n y  ( k o lo r ) .  18.50 R a d z im y  r o l ­
n ik o m .  19 D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o ­
lo r ) .  20.20 F i lm  N R D  „ K o b ie t y  W a r-  
d in ó w ”  cz . I .  22.05 W id o w is k o  po e ­
t y c k ie  „ K s ię ż y c  w  r u in a c h ”  ( k o lo r ) .  
22.45 D z ie n n ik  ( k o lo r ) .

P R O G R A M  n

15.20 J ę z . a n g ie ls k i.  15.55 T e a t r  T V  
„ C y d ” . 17.15 F i lm  T V P  „ D y r e k t o ­
r z y  ( k o lo r ) .  18.40 K r o n ik a  P o m o rz a  
Z a c h o d n ie g o . 19 D o b ra n o c . 19.30 
D z ie n n ik  ( k o lo r ) .  20.30 W to r e k  m e ­
lo m a n a . 21.40 „24 g o d z in y ”  ( k o lo r ) .

"  „ N o n a ”  ( k o lo r ) .  23.25 
Jęz . n ie m ie c k i.

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.35 J ę z . a n g ie ls k L  18.10 P ro g ra m  
d la  s z k ó ł.  17.25 W ia d o m o ś c i.  17.30 
T e le te k a .  18 G im n a s ty k a .  18.10 
S p o r t .  18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie ­
c ię c e j.  19 M a g a z y n  m o to r y z a c y jn y .
19 25 P ro g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a .
20 F i lm  „ P ie s  B a s k e r v i l lô w ” . 21.20 
„ C z a r n y  k a n a ł” , k r o n ik a :  S z tu k a  
T V .

W T O R E K

7.55 Ję z . a n g ie ls k i.  8.5S K r o n ik a .
9.30 F i lm  „ P ie s  B a s k e r v i l lô w ” . 10.50 
„ C z a r n y  k a n a ł ” : „ B e r l i n ” : M a g a ­
z y n  m o to r y z a c y jn y ,  w ia d o m o ś c i.
14.35 J ę z . a n g ie ls k i.  15.05 J ę z . r o ­
s y js k i .  15.30 „ S ta d io n ” . 16.15 „ S p o t ­
k a n ie  z n a u k o w c a m i ł  r y b a k a m i” .
16.40 P r o g r a m  r o z r y w k o w y .  17.25 
W ia d o m o ś c i.  17.30 B a jk a  d la  d z ie c i.  
18 G im n a s ty k a .  18.10 P e d a g o d z y  — 
p e d a g o g o m . 18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  
d z ie c ię c e j.  19 O d p o w ie d z i.  19.25 
P ro g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a .  20 
„ O b r o ń c a  m a  g ło s ” . 21.15 „ O b r a z  
p rz e z  te le fo n ” . 22 K r o n ik a .

P R O G R A M  I  
(n a  f a l i  1322 m>

W IA D O M O Ś C I:  18. 16. 18. 19. 20. 21.
22. 23.
15.05 L is t  z P o ls k i.  15.10 P o k ło s ie  
F e s t iw a lu  R e p re z e n ta c y jn y c h  O r ­
k ie s t r  W P . 15.40 J a n  P ta s z y n -W ró b -  
le w s k i  p rz e d s ta w ia . 16.08 U  p r z y ja ­
c ió ł .  16.11 P r o p o z y c je  d o  L is t y  P rz e  
b o jó w .  18.30 A k tu a ln o ś c i  k u l t u r a l ­
n e . 16.35 „ Z  d u ż y c h  l  m a ły c h  p ł y t ” . 
16.55 H u ta  „ K a t o w ic e ”  —  m a  g ło s . 
17 R a d lo k u r ie r .  17.20 P a ra d a  p o l­
s k ie j  p io s e n k L  17.40 Z  p ł y t y  „ P r z y ­
b y c ie  ze s p o łu  „ A b b a ” . 18.30 W a r ­
sza w a  w  p io s e n c e . 19.15 W a rs z a w s k a  
O r k ie s t r a  P R łT V . 19 40 Ś p ie w a li  w  
S a li  K o n g re s o w e j.  20.05 N a u k o w c y  
— r o ln ik o m .  20.20 K a ta lo g  w y d a w ­
n ic z y .  20.25 D ź w ię k o w y  p la k a t  r e ­
k la m o w y .  20.35 K o n c e r t  ż y c z e ń .
21.05 K r o n ik a  s p o r to w a .  21.15 P io ­
s e n k a  n ie  je s t  m i  o b c a . 21.45 Z  a r ­
c h iw u m  ja z z u . 22.20 Z e s p ó ł „ F o c u s ” . 
22.30 P r o p o n u je m y  i  z a p ra s z a m y . 
22.45 M in i - r e c i t a l  J a r e m y  S tę p o w s k ie  
g o . 23.15 M u z y k a  n a  e s t ra d a c h  ś w ia  
ta .  0.31 P r o g r a m  n o c n y  z O ls z ty n a .

P R O G R A M  I I
(n a  f a l i  230 m  i  U K F  67.52 M H z )

W IA D O M O Ś C I:  13.30. 18.30. 21.30.
23.30; S E R W IS  R Y B A C K I :  18.25. 0.01. 
13.50 K o n c e r t  C h ó ru  P R iT V  w e  
W r o c ła w iu .  14.10 W ię c e j,  le p ie j ,  n o ­
w o c z e ś n ie j.  14.25 „ Z  s a l k o n c e r to ­
w y c h  W a rs z a w y ” . 15 Z a w s z e  o  15.
15.40 M u z y k a  d a w n e j  1 n o w e j  W a r  
s z a w y . 16.10 L e n  —  r o ś l in a  o p ła c a l­
n a . 18.20 K a ta lo g  w y d a w n ic z y .  16.25 
R o d z in n y  t o r  p rz e s z k ó d . 16.30 M e lo ­
d ie  e m u s ic a l i .  16.40 P rz e g lą d  
A k t u a ln o ś c i  W y b rz e ż a . 17 P ie ś n i i  
ta ń c e  ś w ia ta . 17.20 Z a p ra s z a m y  d o  
m y ś le n ia  — „ W s z y s tk o  o  p la n ie ” .
17.40 M u z y k a  p o p u la r n a .  17.55 T r a n s ­
m is ja  z  a k a d e m ii.  19 M u z y k a  d a w n e j 
ł  n o w e j W a rs z a w y . 19.30 N o ta tn ik  k u l  
t u r a ln y .  19.40 A r c y d z ie ła  k a m e r a l i ­
s t y k i .  20.20 P rz e d  I I I  F e s t iw a le m  
M ło d y c h .  20.30 A r t y ś c i  O p e r y  W a r ­
s z a w s k ie j d a w n ie j  i  d z iś . 21.40 „ K u ­
r a n t y  W a r s z a w s k ie ”  —  s łu c h o w is k o

22.35 „ H o m m a g e  a B e n ja m in  B r i t ­
te n ” . 23.35 C o  s ły c h a ć  w  ś w ie c ie .
23.40 G ra  i  ś p ie w a  B . K in g .

P R O G R A M  I I I  
( U K F  65,96 M H ł )

15.30 O d p o w ie d z i z  ró ż n y c h  s z u f la d .
15.45 M u z y k ą  f i lm o w a  J e rz e g o  M a k ­
s y m iu k a .  16 R o z s z y f r o w u je m y  p io ­
s e n k i.  16.20 S a m i S w o i i  s o liś c i.
16.45 N a sz  r o k  77. 17.05 M u z y c z n a  
p o c z ta  U K F .  17.4« R e p o r ta ż  —  S p o t 
k a n ie  n a  z a m k u . 16 M u z y k o b r a n ie .
18.30 P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h .  18.45 
W a rs z a w o , t y  m o ja  W a rs z a w o . 19 
C o  w ie c z ó r  p o w ie ś ć . 19.35 O p e ra  t y ­
g o d n ia .  19.50 „ U p io r n y  s p a d e k " .  
20.00 N o v i  ś p ie w a ją  p r e lu d ia  C h o ­
p in a  20.10 K o n s o n a n s e  i  d y s o n a n s e . 
20.50 60 m in u t  n a  g o d z in ę . 21.50 
N o v i  ś p ie w a ją  m a z u r k i  C h o p in a . 
22.08 G w ia z d »  s ie d m iu  w ie c z o ró w . 
22.15 T r z y  k w a d ra n s e  ja z z u . 23 
W ie rs z e  o W a rs z a w ie . 23.05 C zas  re  
la k s u .

P R O G R A M  I V  
( U K F  08.78 M H z )

14.25 „ W  J e z io ra n a c h ” . 14.55 „ S y ­
re n a  W a rs z a w s k a " .  11.30 T P R  „ P a n  
W o ło d y jo w s k i " .  16.05 N o w a  m u z y ­
k a  n a s z y c h  p r z y ja c ió ł.  18.40 P rz e ­
g lą d  A k t u a ln o ś c i  W y b rz e ż a . 17 M u ­
z y c z n y  p r o g r a m  s te re o fo n ic z n y .
18.25 L e k c ja  ję z y k a  n ie m ie c k ie g o .
18.40 T y g o d n io w y  p rz e g lą d  a u d y c j i  
o ś w ia to w y c h  i  p o p u la r n o n a u k o ­
w y c h .  19 N o w o ś c i n a u k o w e  k r a jó w  
s o c ja l is t y c z n y c h .  19.15 L e k c ja  ję z y ­
k a  r o s y js k ie g o .  19.30 P ro g ra m  s te ­
r e o fo n ic z n y  w a rs z a w s k i.  22.15 S p o t­
k a n ie  z  h is to r ia .  22.35 P rz e b o je  la t  
50.

Bałagan wokół
am fiteatru

P A R K  im .  J a n a  K a s p ro w ic z a  n a ­
le ż y  d o  ła d n ie js z y c h  te re n ó w  z ie lo ­
n y c h  m ia s ta . O d k ą d  z y s k a ł a m f i ­
te a t r  je s t  ta k ż e  m ie js c e m  r o z r y w k i  
k u l t u r a ln e j  w  o k r e s ie  le tn im .  J e d ­
n a k ż e  n ie  z n a c z y  to .  t e  z im a  o k o ­
l ic e  T e a t r u  L e tn ie g o  m o g ą  b y ć  ta k  
z a n ie d b a n e  C ie k n ą c y  h y d r a n t  za 
a m f i te a t r e m  le je  w o d ę  p o d  p o ­
m ie s z c z e n ie  s z a tn i,  w y g ię te  d r u t y ,  
p a p ie ry ,  s ta ra  b e c z k a  p o  fa r b ie  zo ­
s ta ły  c z ę ś c io w o  p r z y k r y te  ś n ie g ie m  
n ie  t y l k o  w ię c  szpecą k r a jo b r a z ,  
a le  i  z a g ra ż a ją  c a ło ś c i n ó g  1 r a k  
p rz e c h o d n ió w  W o k ó ł b a r a k u  k ie ­
r o w n ic tw a  b u d o w y  T e a t r u  L e tn ie ­
go  le ż ą  p rz e w ró c o n e  p o je m n ik i  na  
ś m ie c i.  C zy  n a p ra w d ę  d o p ie ro  w io ­
sną m o ż n a  z a d b a ć  o p o rz ą d e k  na  
ty m  te re n ie ?  ( ja )

Kroniko wypadków
W  C IĄ G U  m in io n y c h  d w u  d n i  

—  s o b o ty  i  n ie d z ie l i  — n ie  z a n o ­
to w a n o  w  S z c z e c in ie  (o p ró c z  je d ­
n e g o , o  c z y m  m o w a  n iż e j)  ż a d ­
n y c h  p o w a ż n ie js z y c h  w y p a d k ó w  
d r o g o w y c h ,  b y ło  n a to m ia s t  k i l k ą  
d r o b n y c h ,  tz w .  ,,s t łu c z e k ” : n ie o ­
s t r o ż n y c h  k ie r o w c ó w  u k a r a n o  
m a n d a ta m i.

W  s o b o tę  o k o ło  go dz . 23, p a t r o ­
lu ją c y  ra d io w o z e m  u l ic e  m ia s ta  
f u n k c jo n a r iu s z e  „ d r o g ó w k i ” : s t. 
s ie rż .  J a n  K lu c z e k  i  p lu t .  R o m a n  
J a r ,  z a u w a ż y l i  ja d ą c y  b e z  ś w ia ­
te ł  s a m o c h ó d  m - k i  „W a rs z a w a ” . 
K ie ro w c a  na  z n a k  „ s to p ”  d o d a ł 
g a zu . P o ś c ig  u l ic a m i  P o g o d n a  z a ­
k o ń c z y ł  s ię  n a  u4. W it k ie w ic z a ,  
g d z ie  „ W a rs z a w a ”  n r  r e j .  M A  4037 
r o z b i ła  s ię  o  u l ic z n ą  la ta r n ię .  K ie  
ro w c a ,  L e s z e k  P . za m . p r z y  u l. 
J a n a  S t y k i  z  p o w a ż n y m i o b ra ż e ­
n ia m i  c ia ła  z o s ta ł o d w ie z io n y  do  
s z p ita la .  D w ó c h  p a s a ż e ró w  w o ­
z u : 2 2 - le tn ie g o  R y s z a rd a  Sz. za m . 
p r z y  u l .  J a n a  S t y k i  1 2 2 - le tn ie g o  
T a d e u s z a  P „  m ie s z k a ń c a  u l.  W ita  
S tw o s z a , k t ó r z y  w y s z l i  z g ro ź n e j 
p rz y g o d y  o b r o n n ą  rę k ą , o sa d z o n o  w  
a re s z c ie  d o  d y s p o z y c j i  p r o k u r a to r a .  
W  cza s ie  w s tę p n e g o  d o c h o d z e n ia  w y  
s z ło  n a  Jaw , Iż  s a m o c h ó d  z o s ta ł 
s k r a d z io n y  z p o s to ju  na  u l .  P i r a ­
m o w ic z a . P ro w a d z ą c y  w ó z  L e s z e k  
P  b y ł  w  c h w i l i  w y p a d k u  po d  
w p ły w e m  a lk o h o lu .  W a r to  d o d a ć , 
iż  w s z y s c y  t r z e j  k o le d z y  b y l i  ju ż  
s ą d o w n ie  k a r a n i .  D o c h o d z e n ie  w  
to k u .

R Ó W N IE Ż  m in io n e j  s o b o ty  w  
S ta r g a rd z ie  n a  u l .  S z c z e c iń s k ie j,  
p i ja n y  p rz e c h o d z ie ń , 4 8 - le tn i J a n  
K  za m . w  p o d s ta r g a rd z k ie j w s i 
L ip n ik  w y r w a ł  s ię  „ h o lu ją c e j ”  go  
d o  a u to b u s u  ż o n ie  1 w y b ie g ł  na 
ś ro d e k  Je z d n i, p ro s to  p o d  k o ła  
„M e rc e d e s a ” . W  re z u lta c ie  J a n  K .  
d o z n a ł z ła m a n ia  o b u  n ó g . P o  k u ­
r a c j i  s z p ita ln e j za  s p o w o d o w a n ie  
w y p a d k u  s ta n ie  p rz e d  k o le g iu m .

W  D Ą B IU  na  u i.  H e ls k ie j  z n a ­
le z io n o  z w ło k i  4 6 - le tn ie g o  A n to n ie  
go  M „  m ie s z k a ń c a  u l .  W ę g ie rs k ie j.  
Ś m ie r ć  n a s tą p i ła  w s k u te k  s p o ż y c ia  
n a d m ie r n e j  i lo ś c i  a lk o h o lu .

N A  U L .  U n i i  L u b e ls k ie j  z je ż d ż a ł 
z g ó r k i  n a  s a n k a c h , w y w r ó c i ł  s ię  
i  u d e r z y ł  g ło w ą  o  ló d  1 3 - le tn i M i­
r o s ła w  Z . C h ło p c a , z o b ja w a m i 

I w s t r z ą ś n ie n ia  m ó z g u , o d w ie z io n o  
I d o  s z p ita la .  (a p )

N A U K A

M A G IS T E R  in ż .  p r z y g o ­
to w u je  d o  e g z a m in ó w , 
k o r e p e ty c je ,  m a te m a ty ­
k a . i i z y k a .  te l.  465-41.

208-G
S T U D E N T  P o l i t e c h n ik i  
S z c z e c iń s k ie j u d z ie la  k o  
r e p e ty c j i  z m a te m a ty k i ,  
f i z y k i ,  te l .  712-07.

151-G

R O Ż N E

T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie ,  W ie r z b ic k i,  te le fo n  
37-166. 33534-G
T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie  Z d z is ła w  U z n a ń s k l,  
te ł.  22-72-01. 22566-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j - :  
n e . M a s ło w s k i,  te le fo n  
752-65. 23114-G
T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie ,  te l.  740-50 — T a r ­
g o w s k i.  21220-G
T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie ,  in ż .  C z e rn e c k i,  te i.  
381-51. 37-G
T A P E T O W A N IE  1 m a lo ­
w a n ie  m ie s z k a ń , te le fo n  
233-302. 127-G
U S Z C Z E L N IA N IE  o k ie n  
ta ś m ą  m e ta lo w ą , te l.  
22-03-53. 23629-G
P R A L N IA  b ie l iz n y  w  
S z c z e c in ie , u l .  U n i i  L u ­
b e ls k ie j  I3 d  o d b ie ra  1 
d o s ta rc z a  b ie l iz n ę  n a  z le  
c e n ią  w ła s n y m  t r a n s p o r  
te m , te l.  778-62. 23517-G
W y n a j m ę  g a ra ż  w  o -  
k o i l c y  D o m u  M a r y n a ­
rz a . O fe r t y :  B iu r o  O -  
g ło s z e ń  S z c z e c in  21. 
P R Z Y B Ł Ą K A Ł  s ię  p ie s  
p e k iń c z y k ,  u l .  C e g ie l­
s k ie g o  3A /10. 792-G

L O K A L E

Ś W IN O U J Ś C IE , n o w e  
m ie s z k a n ie  d w u p o k o jo -  
w e  z te le fo n e m  z a m ie ­
n ię  n a  p o d o b n e  w  S zcze­
c in ie .  I n fo r m a c ja :  Ś w i­
n o u jś c ie ,  te l.  35-32 od  
16—1«. 22-G
M A R Y N A R Z  p o s z u k u je  
m ie s z k a n ia  M -2 . te le fo n  
425-13. 209-G
P O S Z U K U J Ę  p o k o ju  z 
u ż y w a ln o ś c ią  k u c h n i  i  
ła z ie n k i  d la  m ło d e g o  
m a łż e ń s tw a , te l .  23-35-45.

641 -G

TERESIE M AR C IN EK 
wyrazy szczerego współczucia 

z powodu śm ierci SYNA 
składają:

D yrekcja, Rada Zakładowa, 
Koleżanki i  Koledzy 

z Okręgowego Zarządu Dochodów 
Państwa i K o n tro li Finansowej 

w Szczecinie

PRACOWNICY POSZUKIWANI

MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
GOSPODARKI MIESZKANIOWEJ

w Szczecinie ul. Heyki 2? 
zatrudni natychmiast pracownika na sta­
nowisko kierownika działu technicznego 
i z-cę kierownika z przygotowaniem 
wyższym technicznym o specjalności o- 
góżnobudowlonej lub sanitarnej wzgięd 
nie z przygotowaniem średnim techni­
cznym o specjalności ogólnobudowla­
nej lub sanitarnej. Zgłoszenia przyjmu­
je Dział Spraw Pracowniczych w Szcze­
cinie ul. Heyki 23, łel. 460-61 wewn. 26. 
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia 
na miejscu. 174-K

DYREKCJA
MORSKIEJ STOCZNI JACHTOWEJ 

im. L. TELIGI W SZCZECINIE 
zatrudni zaraz inspektora zaopatrzenia 
z branży wyrobów hutnictwa żelaza 
i metali nieżelaznych. Szczegółowych 
informacji udziela na miejscu dział d/s 
pracowniczych Szczecin, ul. Światowi­
da 6 lub telefonicznie 22-28-14 wewn. 32. 

_______________________________ 54-K

U W A G A !
ZAKŁAD GAZOWNICZY 

SZCZECIN

zawiadamia mieszkańców Zdrojów, 
Podjuch, Klucza, Daleszewa 

oraz Gryfina

że 18. I. 1977 r. w godz. od 8— 14

nastgpi obniżenie ciśnienia gazu 
z możliwości«] do całkowitego zaniku.

Związane to jest z prowadzonymi robo­
tami przy gazociggu średnioprężnym.

Uprasza się mieszkańców w/w osiedli 
o niekorzystanie w tym czasie z gazu 
oraz zamknięcie kurków na przyborach 

gazowych.
199-K

W A ŻN E  DLA PRYW ATNYCH  
POSIADACZY PO JAZDÓW

Podobnie jak w foku 1976 —  w m-cu styczniu 1977 
prywatni właielclele samochodów I motocykli z tere­
nu miasta Szczecina I byłego powiatu szczecińskiego 
otrzymają zaproszenia do uiszczenia opłaty rejestra­
cyjne) za rok t977. Zaproszenia te stanowlg jedno­
cześnie blankiet wpłaty umożliwiający wniesienie 
opłaty rejestracyjnej w najbliższym urzędzie poczto­
wym.

Przed otrzymaniem zaproszenia prosimy nie uiszczać 
opłaty rejestracyjnej na podstawie innego blankietu 
wpłaty.

Posiadacze pojazdów, którzy do końca stycznia 1977 
nie otrzymają takich zaproszeń proszeni są o wnie­
sienie opłaty na dwuodcinkowych blankietach, dostęp­
nych we wszystkich urzędach pocztowych.

Informując o powyższym —  przypominamy jedno­
cześnie wszystkim posiadaczom pojazdów o obowiąz­
ku powiadamiania Wydziału Komunikacji Urzędu 
Miejskiego —  w terminie 14 dni —  o wszelkich zmia­
nach wpływających na akfuahtcść ewidencji pojazdów.

WOJEWÓDZKI URZĄD POCZTY W SZCZECINIE 
WYDZIAŁ KOMUNIKACJI URZĘDU MIEJSKIEGO 

W SZCZECINIE.
36-K

P O G O T O W IE  
T E L E W IZ Y J N E  

W P H W  
S z c z e c in , 

a l .  W ie lk a  25 
te t .  35-955 lu b  35-696

P R Z Y J M U J E

Z G Ł O S Z E N IA

N A  N A P R A W Y  
D O M O W E

te le fo n ic z n ie

w  g o d z . od  8—15.

Z a  w y k o n a n ą  u s łu g ę  
u d z ie la  s ię  6 -m ie s ię -  

c z n e j g w a r a n c j i  
13-1C

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I"  -  D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  S P O Ł D Z . W Y D A W N IC Z E J  „ P R A S A  -  K S IĄ Ż K A  -  R U C H ” . W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e  
w  s z c z e c in ie .  R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A .  70-550 S z c z e c in , n i .  H o łd u  P r u s k ie g o  8, s k r y tk a  p o c z to w a  70-952. R E D A G U J E  K O L E G IU M . T E L E F O N Y  c e n tr a la  430-21: s e k re ­
ta r ia t  re d . n a c z e ln y  457-41 s e k r e ta r z  r e d a k c j i  487-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 83); d z ia ł m ie js k i  462-35; d z ia ł m o r s k i  427-77: d z ia ł  s p o r to w y  379-50: d z ia ł łą c z n o ś c i 
o  czy y e ln łK a ™1 B iu r o  O g ło s z e ń  394-34: re d .  p o ra n n a  (p o  g o d z . 6) 224-023, 224-250, d a le k o p is y  224-018. P r e n u m e ra tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  O d d z ia ły  R S W  „ P r a s a "  — K s ią ż k a  —

,o ra z  U rz & y  P o c z to w e  i  d o r ę c z y c ie le  w  te r m in a c h :  d o  25 l is to p a d a  n a  s ty c z e ń  1 k w a r ta ł,  I  p ó łro c z e  r o k u  n a s tę p n e g o  n a  c a ły  r o k  n a s tę p n y  d o  10 k a ż d e g o  m ie s ią c a  
ai ? Ĉ 8. °  o k re s , p r e n u m e r a ty  n a  p o z o s ta łe  o k r e s y  r o k u  b ie ż ą c e g o . C en a  p r e n u m e ra ty  r o c z n e j — 182 z ł. Z a k ła d y  p ra c y ,  In s t y tu c je  i o r g a n iz a c je  s k ła d a  ja  z a m ó w ie n ia  

r-rłr.T-r e n ' t n !ie l i5  W> M ie js c o w y m  O d d z ia le  R S W , a w  m ie js c o w o ś c ia c h , w  k t ó r y c h  n ie  m a  te g o  O d d z ia łu  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i .  N a to m ia s t p re n u m e -  
r r > r fZy ln ^  i  * u ą I n ł  , Urz<?d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i .  P r e n u m e ra tę  ze  z le c e n ie m  w y s y łk i  za g r a n ic ę ,  k tó r a  Jest o  50 p ro c . d ro ż s z a , p r z y jm u je  R S W
„ t r a s a  — K s ią ż K a  — R u c h  C e n tr a la  K o lp o r ta ż u  P ra s y  1 W y d a w n ic tw .  u L  T o w a ro w a  28. 00-958 W a rs z a w a , k o n to  P K O  n r  1531-71. N r  In d e k s u  35034 D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Za 
s ia d y  G r a f ic z n e  L —9
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JA K  in form ow aliśm y w  I 
sobotę, pracow nicy Rejonu I 
Oświetlenia U lic przystą- ■ 
p i li do w ym iany zepsutych 
opraw i żarówek w  m ie j­
skich la tarn iach. Zabieg 
ten łączy się ze złagodze­
niem rygoru  oszczędzania 
prądu w  ośw ietlen iu u lic  . 
śródmieścia. {

Foto: Z. Jodkowski I

■  JEDYNACZKA 
NAD MORZEM

■  PIEC, KTÓRY NIGDY NIE 
GAŚNIE

■  UPAŁ MIMO ZIMY

czyli

Huta „Szczecin” 
bez tajemnic 

♦
WŁAŚNIE do szczecińskiej 

huły wybierzemy się podczas 
kolejnej imprezy z cyklu 
„Otwarte bramy fabryk". Za­
praszamy na tę wycieczkę 
szczecinian ju t  w najbliższą 
niedzielę 23 bm. Będzie moż­
na z./iedzić cały kombinat 
hutniczy, zobaczyć z bliska 
wielki piec, dowiedzieć się 
wielu interesujących rzeczy 
o pracy hutników. Całkowity 
dochód z tej imprezy zosta­
nie przekazany na Fundusz 
Budowy Pomnika Czynu Po­
laków.

♦
SZCZEGÓŁY —

W JUTRZEJSZYM 
„KURIERZE"

Z tram waju-w  zaspę
P A S A Ż E R O W IE  k i l k u  l i n i i  t r a m ­

w a jo w y c h  z a t r z y m u ją c y c h  s ię  p r z y  
p l .  G r u n w a ld z k im  p rz y m u s o w o  t r e  
n o w a ć  m u s z ą  s k o k i  w  d a l.  N a  ca ­
ł e j  l i n i i  p r z y s ta n k u  z e b ra n o  b o w ie m  
ś n ie g  w  k i lk u n a s tu  m a ły c h  p r y z ­
m a c h  i  g d y  z a t rz y m a  s ie  t r a m w a j  
z n a jd u ją  s ię  o n e  tu ż  p rz e d  je g o  
d r z w ia m i.  W  d z ie ń  —  p ó ł b ie d y ,  
n o c ą  zaś p rz e s z k o d y  te  sa p o  p r o ­
s tu  g ro ź n e  d la  b e z p ie c z e ń s tw a  pa ­
s a ż e ró w . A p e lu je m y  z a te m  o  u s u ­
n ię c ie  t y c h  g r o ź n y c h  s z tu c z n y c h  
za sp  z p l .  G r u n w a ld z k ie g o ,  (w y s )

W trosce o bezpieczeństwo przechodniów

Zielone światło 
na życzenie

Z POCZĄTKIEM tego tygodnia 
ma być uruchomiona pierwsza w 
Szczecinie sygnalizacja świetlna 
włączona ręcznie. Zamontowano 
ją na ul. Gdańskiej — na przejś­
ciu dla pieszych obok pętli tram­
wajowej. Całe urządzenie jest go 
towe, pozostaje tylko ustawić zna 
ki Informujące o tej nowości.

Zainstalowanie sygnalizacji oka 
zało się na ul. Gdańskiej rzeczą 
niezbędną. Wzrastający gwałtow­
nie ruch kołowy powoduje tu bo­
wiem, że przejście przez jezdnię 
nie jest tok bezpieczne, jak kie­
dyś. Ma to miejsce zwłaszcza w 
rejonie końcowego przystanku 
tramwajów „7 " i „8", gdzie w go 
dżinach szczytu wiele osób zdąża 
do portu. Brak odpowiednich u- 
rządzeń opóźniał jednak realiza­
cję tego przedsięwzięcia. I kto 
wie, jak długo jeszcze czekalibyś 
my na potrzebną sygno'izację, 
gdyby nie pomysł racjonalizator­
ski pracownika Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa Eksploatacji Dźwi 
gów, pana Zbigniewa Rupińskiego.
Zmontował on szafę sterowniczą 
wykorzystując części starych urzą 
dzeń, oczywiście po odpowiedniej 
przeróbce.

Sygnalizacja przy Basenie Gór­
niczym będzie działała w określo-

Po kolejnym opadzie śniegu

Z

O D  D Z IS IE J S Z E G O  r a n k a  w  
s p rz e d a ż y  są n o w e  g a tu n k i  
Chleba i  b u łe k .  W  p ie rw s z e j 
k o le jn o ś c i o t r z y m a ły  j e  s k le p y  
p ie k a r n ic z e ,  d u ż e  „ S a m y ”  i  spo 
ż y w c z e  s k le p y  o s ie d lo w e .

— O d  g o d z . 6 m a m  c h le b  m a ­
z u r s k i  o ra z  „ B ło n w i t ” , a  ta k ż e  
c z te ry  r o d z a je  b u łe k .  „ B io n -  
w i t ”  s p rz e d a ję  ju ż  o d  d łu ż s z e ­
g o  czasu  i  c ie s z y  s ię  o n  d u ż y m  
p o w o d z e n ie m  w ś ró d  m ie s z k a ń ­
c ó w  P o g o d n a  — p o w ie d z ia ła  
B r o n is ła w a  C z u jk o w s k a , k ie ­
r o w n ic z k a  s k le p y  p ie k a r n ic z e ­
g o  p r z y  u l .  M ic k ie w ic z a .

W  s k le p ie  p ie k a r n ic z y m  p r z y  
a l. N ie p o d le g ło ś c i n ie c z y n n a  
je s t  d u ż a  s a la  s p rz e d a ż y . P ie ­
c z y w o  k u p u je m y  t y l k o  w  d r u ­
g im , n ie w ie lk im  p o m ie s z c z e ­
n iu .  D la te g o  te ż  d o s ta w y  C h le­
ba  1 b u łe k  są n ie z b y t  d u ż e : 10 
b o c h e n k ó w  C h le ba  ło w ic k ie g o ,  
100 k g  — m a z u rs k ie g o , 100 b u ­
łe k ,  k tó re  s p rz e d a n o  w  c ią g u  
g o d z in y . O d  ś ro d y  b ę d ą  tu  ju ż  
w s z y s tk ie  g a tu n k i.

S a m  „ S to c z n io w ie c ”  o d  ra n a  
o fe r o w a ł k l ie n to m  n o w e  w y r o ­
b y  p ie k a rn ic z e , o p ró c z  b u łe k  
ło w ic k ic h ,  k tó r e  m ia ły  b y ć  d o ­
s ta rc z o n e  w  d r u g im  rz u c ie .  
P o d o b n ie  w  H a l l  P ia s to w s k ie j 
— n o w e g o  p ie c z y w a  b y ło  w  
b ró d .

( ja s )

„Czarna lista” coraz dłuższa
W NOCY z p ią tku  na sobotę spadł śnieg. Szczecinianie wsta­

jąc do pracy ze zdziwieniem  p a trzy li na ośnieżone miasto. Chy. 
ba n ik t  się nie spodziewał kolejnego ataku zim y. Nie b y ł on 
jednak groźny i służba Trogowa szybko wyw iązała się ze 
swych obowiązków. O godz. 3 na skrzyżowaniach pracownicy 
W P K M  usuwali uszkodzenia zw rotn ic  i oczyszczali je ze śnie­
gu. W  tym  samym czasie w idzie liśm y pierwsze p iaskarki MPO. 
Rano samochody osobowe i autobusy m ogły jeździć bezpiecz­
nie. N ie było też zakłóceń w  kom un ikac ji tram w ajow ej.
N A T O M IA S T  d o z o rc y  b u d y n k ó w  N ie b e z p ie c z n ie  b y ło  w  ta k  w ie -  

m ie s z k a ln y c h  i  in s t y t u c j i  o ra z  lu  m ie js c a c h , że s p o rz ą d z e n ie  
w ła ś c ic ie le  p r y w a t n y c h  p o s e s ji i  „ c z a r n e j  l i s t y ”  z a ję ło b y  z b y t  w ie -  
t y m  ra z e m  z b y t  p ó ź n o  z a b r a l i  s ię  le  m ie js c a  w  g a z e c ie . W a rs tw a  
d o  o d ś n ie ż a n ia  c h o d n ik ó w .  N a  s k u  lo d u  i  u b ite g o  ś n ie g u  g r o z iła  u -  
t k i  ś l iz g a w ic y  n ie  t r z e b a  b y ło  d łu  p a d k ie m  n a  n ie m a l w s z y s tk ic h  
g o  c z e k a ć . P rz e z  c a łą  s o b o tę  p o -  p r z y s ta n k a c h  t r a m w a jo w y c h  ł  a u -  
g o to w ie  r a tu n k o w e  u d z ie l i ło  p o -  to b u s o w y c h . P ie s i ś l iz g a l i  s ię  na 
m o c y  40 o s o b o m , k tó r e  z ła m a ły  n ie  p o s y p a n y c h  c h o d n ik a c h  m . in .  
lu b  z w ic h n ę ły  k o ń c z y n y ,  p r z e w r a -  n a  u l .  N a r u to w ic z a  (p rz e d  S P IS iE  
c a ją c  s ię  n a  ś l is k im  c h o d n ik u .  i  h a lą  s p o r to w ą ),  p r z y  T e c h n ik u m  

M e c h a n ic z n y m  n a  u l .  K o p e rn ik a ,  u 
z b ie g u  u l ic  S ik o rs k ie g o  i  K o rd e c -Dodatkowy tabor 

na liniach WPKM
D Z IŚ  R A N O  s z c z e c in ia n ie  n ie  

m ie l i  c h y b a  k ło p o tó w  z d o ja z d e m  
d o  p r a c y .  J a k  na s  p o in fo r m o w a ł 
d y s p o z y to r  c e n t r a l i  r u c h u  W P K M  
Z d z is ła w  K a m io n k a ,  na  n ie k tó r e  
l in ie  s k ie r o w a n o  d o d a tk o w y  ta b o r .  
N a  t r a s ie  „ d z ie s ią t k i ”  k u r s o w a ły  
3 t r a m w a je  w ię c e j  n iż  z a z w y c z a j.  
N a  l i n i i  „60 ”  i  „6 7 ” , n a  o d c in k u  
m ię d z y  u l .  K o ł łą ta ja  a s to c z n ią  
je ź d z i ły  d w a  d o d a tk o w e  a u to b u ­
s y . J e d e n  „ J e lc z ”  z a s i l i ł  r ó w n ie ż  
l in ię  n r  76. O p ró c z  te g o  na  k o ń ­
c o w y c h  p r z y s ta n k a c h ^  s ta ły  4 r e ­
z e rw o w e  a u to b u s y , ’'^ m o g ą c e  n a ­
ty c h m ia s t  w y r u s z y ć  na  tra s ę  w  
p r z y p a d k u  ja k ie jś  a w a r i i .

( ja s )

Możem y produkować więcej i lepiej, ale...

„ M o lu "  kłopoty z k o t a
D Z IA N IN A  i w yroby % w łóczk i są najmodniejsze. Chcą się 

w  nie odziewać nie ty lko  dorośli i  młodzież. Również młode 
m atk i w yb ie ra ją  d la swych dzieci sweterki, spodnie i sukienki 
z w łók ien natura lnych: we łny, bawełny bądź anilany. Jednym 
słowem nie ty lko  d la  dużych fa b ryk , ale również mniejszych 
zakładów w lókienn iczo-dziew iarskich  nadszedł czas kon iunk tu ­
ry . P o lityka  państwa, szczególnie po I I  Plenum KC  PZPR 
podkreśliła  wagę p rodukc ji ryn ko w e j podkreślając równocześ­
nie znaczenie je j jakości oraz um iejętności dostosowania do 
gustów kupujących.

W ŁO KIE N N IC ZO  -  D Z IE ­
W IA R S K A  Spółdzielnia Pracy 
„T ry k o t”  w Szczecinie cieszy 
się dobrą sławą, nie ty lko  w ro 
dzim ym  mieście. Powstają tu  
udane wzory swetrów, wdzia- 
nek i sukni, a załoga złożona 
wyłącznie z kobiet, dokłada 
wszelkich starań, by produkcja 
tra fia ła  w dziesiątkę społeczne­
go zapotrzebowania. Własna ko 
m órka wzorcująca, czy li cały 
sztab ludzi na czele z p lasty­
kiem, p ro je k tu je  ko lekcje zgod 
ine ze wskazaniami najnowszej 
mody. W „T ryko c ie " przecież 
p o jaw iły  się bardzo szybko „ba 
nanów ki", potem obszerne „ le j 
by” , a te j wiosny c ien iu tk ie  i 
rozchwytywane go lfy  z m odi- 
lanu.

Nowoczesny, często uzupełnia 
ny i modernizowany park ma­
szynowy pozwala na wysoką ja  
kość produkcji i estetyczne, do 
kładne wykończenie wyrobów. 
M aszyny do tkan ia  sprowadzo- 

e Zw iązku Radzieckiego, 
A n g lii, RFN i da lekie j Japonii. 
Usprawniono w ie le  prac przy 
tzw. konfekcjonowaniu w yro ­
bów. W  ciągu ostatnich 6 m ie­
sięcy zostały również odnowio­
ne wszystkie pomieszczenia w 
bazie przy ul. M azurskiej. 
Wszyscy chcą tu  pracować ja k  
na jlep ie j. Starania te są jednak 
torpedowane przez niew łaści­
w ie funkcjonujące zaopatrzenie. 
Chodzi o surowiec.

nych porach dnia, gdy ruch jesf 
największy — od godz. 5 do 9 
i od godz. 13 do 16. W tym cza­
sie dla samochodów jadących z 
Dąbia do centrum będzie się pa­
liło świofło zielone, zaś dla pie­
szych — czerwone. Chcąc przejść 
przez jezdnie, włączamy przycisk 
umieszczony na sygnalizatorze i 
po jednej minucie światła się 
zmienią. Przechodnie będą mieli 
wolną dragę, zaś samochody za- 
łrzymoją się przed czerwonym 
sygnałem. Po 14 sekundach nasłą 
pi automatyczne przełączenie 
świateł. W pozostałych godzinach 
będzie dzlcłoła tylko sygnalizacja 
ostrzegawcza — żółte, pulsujące 
światło.

Dloczego tak właśnie zaprogra 
mowono szafę sterowniczą? W dy 
rekcji PEDiM wyjaśniono nom, że 
minuto potrzebna jest na zmianę 
świateł (dla nadjeżdżających sa­
mochodów) z zielonych, poprzez 
żółte na czerwone. Nafomiosł 14 
sekund na przejście jezdni w zu­
pełności tu wystarczy. Przy okazji 
— blokowanie przycisku (zapałką 
iłp. metodami) nic nie da, bo­
wiem sygnalizacja została tok za­
programowana, iż nie wydłuży 
czasu przeznaczonego na przejś­
cie ulicy. (jas)

b a r w y  s u ro w c ó w  ja k im i  s p ó łd z ie l­
n ia  d y s p o n u je .  W y m y ś la m  z a te m  fa  
so n  w  z a le ż n o ś c i o d  d r u k u  i  k o lo ­
r u  p rz ę d z y  j a k ie  są, z a m ia s t p o s tę  
p o w a ć  o d w ro tn ie .

P re z e s  s p ó łd z ie ln i B o le s ła w  L ip -  
n le w s k l  p o tw ie r d z a  te n  f a k t ,  d o ­
d a ją c  Iż  „ T r y k o t ”  z a o p a tr y w a n y  
je s t  p rz e z  K r a jo w y  Z w ią z e k  S p ó ł­
d z ie ln i  D z łe w ia r s k o - W łó k ie n n lc z y c h  
w  P a b ia n ic a c h  i  n ie  m a  ża d n e g o  
w  p r a k ty c e  w p ły w u  na  k o lo r  d o ­
s ta rc z a n e g o  s u ro w c a . P ra c o w n ic e  
z a t ru d n io n e  w  p r o d u k c j i  i  n a -  
k ła d z tw łe  n a r z e k a ją  p o n a d to  na  ja  
k o ś ć  w łó c z k i :  r w ie  s ię  o n a , je s t  n ie  
r ó w n e j  g r u b o ś c i i  w  je d n y m  m o t -  
k u  w y s tę p u je  k i l k a  o d c ie n i  je d n e j  
b a r w y .  B y  u k r y ć  w a d y , t r z e b a  te n  
sa m  w y r ó b  p r z e ra b ia ć  c z a s a m i t r z y  
k r o tn ie  b e z  ż a d n e j g w a r a n c j i ,  łż  
p re z e n to w a ć  s ię  o n  b ę d z ie  le p ie j  i ,  
że  le p ie j  s łu ż y ć  b ę d z ie  k l ie n to w i .

W  e fe k c ie  w y s i łe k  lu d z i  n ie  d a je  
o c z e k iw a n y c h  r e z u lt a tó w .  D o s to s o ­
w y w a n ie  p r o d u k c j i  d o  s u ro w c a  
p r z y p o m in a  m l d o p a s o w y w a n ie  g lo  
w y  d o  k a p e lu s z a  lu b  n o g i do  b u ta . 
S y tu a c ja  je s t  n ie n o rm a ln a .  Z e  z łe ­
g o  m a te r ia łu  n ie  m o ż n a  p rz e c ie ż  
w y k o n a ć  p r o d u k tu  d o b r e j  ja k o ś c i.  
W  „ T r y k o c ie ”  a m b ic je  i  z a p a ł za ­
ło g i  o ra z  n o w o c z e s n e  m a s z y n y  n ie  
są w  p e łn i  — i  d o d a jm y  z w in y  
k o o p e r a n ta  — w y k o r z y s ta n e ,  (w y s )

P L A S T Y C Z K A  s p ó łd z ie ln i H e le n a  
P y t k o  m ó w i:

—  B a rw a  p rz ę d z y  lu b  w e łn y  je s t  
d la  na s  s p ra w ą  z a s a d n ic z ą . N a jp ię k  
n ie js z y  n a w e t fa s o n , o z d o b n e  c ię ­
c ia  i  s z w y  n ie  u k r y ją  k o lo r u .  C zy  
z n a jd z ie  s ię  o b e c n ie  o so b a , k tó r a  
b ę d z ie  c h c ia ła  w ło ż y ć  s u k ie n k ę  w  
k o lo rz e  in te n s y w n ie  r ó ż o w y m  lu b  
k a n a r k o w y m ?  A  ja ,  n ie s te t y ,  m u szę  
d o s to s o w y w a ć  s w e  k o n c e p c je  do

Notatnik szczeciński
♦  D Z IŚ  o  g o d z . 19, w  T e a trz e  

„ K r y p t a ”  w  Z a m k u  o d b ę d z ie  s ię  
s p e k ta k l  S ła w o m ir a  M ro ż k a  p t .  
„ Z a b a w a ” , w  w y k o n a n iu  a k t o r ó w  
T e a t r u  P o ls k ie g o : A le k s a n d r a  G ie r -  
c z a k a , R o la n d a  G ło w a c k ie g o  i  L e ­
c h a  M ic h a ls k ie g o .

♦  J U T R O , 18 b m . w  S a li  K s ię c ia  
B o g u s ła w a  Z a m k u  w y s ta n i  J e rz y  
E rd m a n  z r e c i ta le m  o r g a n o w y m . W  
p r o g r a m ie  u s ły s z y m y  u t w o r y  n a s tę  
p u ją c y c h  k o m p o z y to ró w :  F . D a n -  
d r ie n a  N .  L e b e g u e , J . S. B a c h a , 
M a x a  R e g e ra , S. K a rg - E le r ta  o ra z  
a n o n im o w e  u tw o r y  z W a rs z a w s k ie j 
T a b u la tu r y  O rg a n o w e j z X V I I  w ie ­
k u .  P o c z ą te k  r e c i ta lu  o  g o d z . 19.

+  W  H E R B A C IA R N I „ S z u - H ln ”  
p re z e n to w a n a  Jest k o le jn a  w y s ta w a  
M a łe j  G a le r i i  S tu d e n c k ie j  G r u p y  
F o to g ra f ic z n e j  P S  „ F O T - E L E K ” . 
T y m  ra z e m  je s t  to  w y s ta w a  in d y ­
w id u a ln a  R o m a n a  K a s z y c k ie g o  o t .  
„ A z ja t y c k ie  m ig a w k i ” .

♦  W  K L U B IE  W ie d z y  1 M y ś l i  
p r z y  K o m u n a ln y m  D o m u  K u l t u r y  
S ło w ia n in  le k a rz  w o je w ó d z k i  d r  
J ó z e f M a tu s z e w s k i w y g ło s i  d z iś  (17 
b m .)  w y k ła d  n a  te m a t  „ P r o b le m y  
s łu ż b y  z d r o w ia  w  w o j .  s zcz e c iń ­
s k im ” . P o c z ą te k  o  g o d z . 16.40.

W e  w to r e k  o  g o d z . 17 w  S ło w ia ­
n in ie  o d b ę d z ie  s ie  w y k ła d  m g r  J ó ­
z e fa  P l ła s ie w ic z a  n t .  „ P r z y c z y n y  i  
p o d ło ż e  t r u d n o ś c i  w y c h o w a n ia  w  
w ie k u  s z k o ln y m ” . P o  w y k ła d z ie  — 
k o n s u l ta c je  z  p e d a g o g ie m  i  p s y c h o -  
lo g ie m . N a  o b y d w a  s p o tk a n ia  — 
w s tę p  w o ln y .

k ie g o , p rz e d  k o r t a m i  te n is o w y m i,  
n a  u l .  B rz o z o w s k ie g o  p rz e d  b u ­
d y n k ie m  n r  31 i  n a  p l .  D z ie c k a , 
o  k t ó r y  n i k t  n ie  d b a  o d  p o c z ą tk u  
z im y .

Ś liz g a l i  s ię  te ż  p a c je n c i id ą c  do  
P r z y c h o d n i  R e jo n o w e j p r z y  u l .  
S ta r o m ły ń s k ie j .  C h o d n ik  z o s ta ł o -  
c z y s z c z o n y  ze  ś n ie g u , le c z  n ie  po ­
s y p a n o  go  p ia s k ie m . D la cze g o ?

—  J e s te ś m y  b e z ra d n i.  M im o  
d w u k r o tn e j  p is e m n e j in te r w e n c j i  
( w  p a ź d z ie rn ik u  i  g r u d n iu  u b . r o ­
k u )  w  d y r e k c j i  Z O Z , d o  t e j  p o r y  
n ie  o t r z y m a l iś m y  p ia s k u .  N ie w ie l  
k ie  i lo ś c i  ż u ż lu  z n a s z e j m a le ń ­
k ie j  k o t ło w n i  n ie  w y s ta r c z a ją ,  b y  
p o s y p a ć  c a ły  c h o d n ik .  — p o w ie ­
d z ia ła  k ie r o w n ic z k a  p r z y c h o d n i  
le k .  S te fa n ia  K o s s o w s k a .

M IE J S K A  s łu ż b a  p o rz ą d k o w a  ra  
ze m  z fu n k c jo n a r iu s z a m i M O  
p rz e z  c a ły  czas k o n t r o lu je  s ta n  
c h o d n ik ó w  w  c a ły m  m ie ś c ie .  T y l  
k o  w  u b . p ią te k  w in n y c h  z a n ie d ­
b a ń  u k a r a n o  32 m a n d a ta m i i  sp o ­
rz ą d z o n o  13 w n io s k ó w  d o  k o le ­
g iu m . W  s o b o tę  — n a  p o le c e n ie  
p r e z y d e n ta  m ia s ta  —  d o  k o n t r o l i  
p r z y s tą p i ło  ta k ż e  20 p r a c o w n ik ó w  
W y d z ia łu  G o s p o d a rk i T e r e n o w e j 1 
O c h ro n y  Ś ro d o w is k a  U rz ę d u  M ie j  
s k ie g o , k t ó r z y  s k ie r o w a li  d o  k o ­
le g iu m  w n io s k i  o  u k a r a n ie  63 
osób.

T o  d z ia ła n ie  p r z y n o s i p o w o l i  
s k u te k .  D z iś  r a n o  s z c z e c in ia n ie  
s z l i  d o  p r a c y  c h o d n ik a m i w  w lę k  
s zó śc i ju ż  o c z y s z c z o n y m i.  A  na  
p r z y k ła d  o g o d z . 6 c h o d n ik  p rz e d  
s k le p a m i p r z y  a l.  W o js k a  P o ls k ie ­
g o  134, c h o ć  be z  k r z t y  ś n ie g u , b y ł  
p o s y p a n y  p ia s k ie m . T a k  n a  w s z e l 
k i  w y p a d e k .  ( ja s )


